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W niedzielę 32. Finał Wielkiej 
Orkiestry Świątecznej Pomocy.  
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Wydawało się, że to żart, jak wyrwało 
jej się któregoś wieczoru: mamo, daj 
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Posła Edwarda sIarkI 
łańcuszek sprawiedliwości

towarzyszenie Podhale - Nasz Dom 
powstało w 2012 roku. Jego prezeską 
jest Iwona Cygan-Opyt, prowadząca 
też Kancelarię Radcowską w Nowym 
Targu przy Al. Tysiąclecia 35. Adres 
jest istotny, bo pod nim mieści się biu-
ro posła Edwarda Siarki z Suwerennej 
Polski. Dyrektor biura jest Aleksandra 
Antolak-Rust, która jest także wicepre-

zesem Stowarzyszenia Podhale  
- Nasz Dom.  Ta szerzej    

 nieznana  

organizacja otrzymywała publiczne 
pieniądze w ramach dotacji z Fun-
duszu Sprawiedliwości, którym roz-
porządza Ministerstwo Sprawiedli-
wości. Podstawowym celem tego fun-
duszu ma być pomoc pokrzywdzo-
nym, świadkom przestępstw oraz oso-
bom zwalnianym z zakładów karnych 
i członkom ich rodzin. Fundusz co 
roku dysponuje setkami milionów zło-
tych - pochodzą m.in. z nawiązek na-
kładanych przez sądy na skazanych i z 
potrąceń od wynagrodzeń więźniów, 
którzy pracują w czasie odbywania 

wyroku. Jednak w czasach, gdy 
resortem kierował Zbigniew 

Ziobro, była to tylko teoria. W prakty-
ce bowiem, jak donosiły media, pienią-
dze z Funduszu Sprawiedliwości pły-
nęły szerokim strumieniem do insty-
tucji, które  sprzyjały ówczesnej wła-
dzy. Szczególnie politykom partii Su-
werenna Polska, w której jest Edward 
Siarka. Jak się okazuje, część z tych mi-
lionów trafiała także na Podhale. 

Miliony z funduszu
Zapytaliśmy resort, kiedy i ja-

kie kwoty otrzymało Stowarzyszenie 
Podhale - Nasz Dom w ramach dotacji 
z Funduszu Sprawiedliwości. 

Ponad 3,7 mln z³ trafi³o 
z Funduszu Sprawiedliwości 

do Stowarzyszenia 
Podhale - Nasz Dom. Jego 

wiceprezeską jest dyrektor 
biura pos³a Edwarda Siarki, 

który na portalu tego 
stowarzyszenia ma sporą 

promocję. Na co posz³y 
publiczne pieniądze? 

Próbowaliśmy ustalić.

S

Fo
t.:

 M
cie

j Jo
ne

k

Upolityczniony 
Instytut

LUDŹMIERZ 

Nazwiska Szydło i Kuchciński w radzie 
Instytutu Dziedzictwa Niematerialnego 
Ludów Karpackich budzą emocje. str. 3 

Narty, raki, plecaki lawinowe - dziś 
wypożyczyć możesz wszystko, nie 
tylko pod Giewontem. str. 6 

NOWY TARG

Cwana babcia

Babcia przechytrzyła 
oszukańczego „wnuczka” 
Przekazała pocięte gazety. 
str. 5

SIŁA MEDIÓW SPOŁECZNOŚCIOWYCH TYGODNIKA PODHALAŃSKIEGO. TYLE OSÓB OBSERWOWAŁO NAS W DNIU 23.01.2024 

1 0 9 3 3 2 9 4 2 4 8 5 8 4 51 9 5 0 0 8 2 0 2TiK ToK 

Tak przepływały miliony z Funduszu Sprawiedliwości na Podhalu.

dokończenie str. 10 
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W
mediach, zwłaszcza tych społecznościowych, 
trwa burzliwa dyskusja o plakacie filmu „Bia-
ła odwaga”. Film o czasach niemieckiej oku-

pacji na Podhalu od razu obudził demona wojny domo-
wej. Wrzask się podniósł, gdy tylko producenci wypu-
ścili zwiastun pokazujący dwóch górali. Jeden zdrajca, 
drugi patriota. Obaj kochają jedną dziewczynę. A może 
i jedną ojczyznę? Tą przez duże i małe „o”. Polskę. Pod-
hale. Tyle, że każdy na swój sposób. Trudno powiedzieć, 
bo filmu nie widziałem.

Oliwy do ognia dolał ten filmowy plakat. Jest na nim 
ktoś w góralskich portkach i czarnej, esesmańskiej nie-
omal kurtce. No i od razu lament. Że to obraza dla świę-
tego góralskiego stroju. Wara od Podhala. I głosy histo-
ryków wszelkiej maści, że takich czarnych mundurów es-
esmani nie nosili. I że nie było swastyk zrobionych z gó-
ralskich ciupag.

Konia z rzędem temu, kto zasypie Rów Mariański 
podziału, jaki wytworzyła wizja artysty. Nie znam au-
tora plakatu. Ale od razu chwalę, że robi świetną robo-
tę. Bo przyciąga wzrok, skłania do refleksji - a tych ludzi 
bez krawatów - wręcz do pyskówek i awantur. Biorą się 
ludzie za łby, a jeszcze filmu nie widzieli. Dobra robota. 

Plakat to jest coś, co nie jest dokumentem. Nie trze-
ba go (jeszcze) ustalać z historykami czy innymi cenzora-
mi od prawideł esesmańskich czy góralskich tradycji. Tak 
samo - tu pewnie obrażę góralofilską Polskę - żaden strój, 
nawet podhalański, nie jest świętą relikwią. Zwłaszcza 
dla artysty. Choć wszelkiego rodzaju przeróbki i rozwój 
tchnięty w tradycję wiąże się ze sporym ryzykiem. Dziś 
z hejtem i sieciowym bluzgiem. Czego lata temu doznała 
muzyka Trebuniów-Tutków, gdy do Białego Dunajca ścią-
gnęli Jamajczyków. I na dodatek nagrali z nimi super pły-
tę o ślebodzie. Albo gdy dziś w swych odzieżowych kre-
acjach Larysa Knap przerobi jakiś tradycyjny wzór, albo 
zastosuje go tam, gdzie normalnie nic nie było. 

Równie dobrze autor mógłby na plakacie pokazać 
czarnego bałwana ubranego w góralską cuchę z portre-
tem Hitlera za pazuchą. Wizja z pewnością bardziej pry-
mitywna niż to co zaproponował reklamując „Białą od-
wagę”. A co, jakby ubrał samego Hitlera w góralski strój? 
Wtedy dopiero byłaby „Hańba!” i „Potwarz!”. Z sądów 
ludziska by nie wyszli do piątego pokolenia. Zatem już 
teraz na wyprzódki niech płynie nasze święte oburzenie 
z ust do ust. Tyle tylko, że to coraz lepsza reklama dla 
filmu, który zobaczyć będzie można dopiero w marcu. 

Poza wszystkim, najbardziej lata temu zhańbili góral-
ski strój ci, co na Wawelu wizytowali Hansa Franka. Ci, co 
na Podhalu witali gubernatora Generalnej Guberni, od-
świętnie wyzdajani i na skrzypeczkach mu grajęcy. Dla-
tego po wojnie - co wielu wciąż pamięta lub zna z opo-
wieści ojców - przyjazd w góralskim stroju do Krakowa 
jeszcze w latach 50. był prawdziwą odwagą. Bo można 
było do domu wrócić z mocno obitą kufą. 

Aha. Gwoli wyjaśnienia. Żeby nie obrazili się Afro-
Polacy czy miłośnicy białego szaleństwa (to że obrażą 
się bałwany, które normalnie są białe, to pewne). Czarny 
bałwan to tylko tytuł. Kto wie. Może dla kolejnego filmu, 
albo nawet serialu. Nie daj Boże komediowego. Bo niko-
mu nie wolno się z niego śmiać. Bałwan to poważny gość. 

Rafa³ Gratkowski

Czarny bałwan

Felieton

Czekamy na Wasze felietony i listy ok
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„Pastuszkowie” spod Łowicza co roku przyjeżdżają do Zakopanego. S³awek i Mariusz swym kolędowaniem przed³użają turystom święta. 

Witold Kozłowski, 
marszałek małopolski, w czasie 
otwarcia Instytutu Dziedzictwa 
Niematerialnego  
Ludów Karpackich. 

- To drugie płuco Centrum Kultury 
Sokół. To nie wy jesteście u nas, 
tylko my jesteśmy u was.
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kibiców na skoczni  
i poza nią, w sobotę 
i niedzielę, oglądało 
zawody Pucharu Świata 
w skokach w Zakopanem.20 tys.

Liczba tygodnia

zebra³: pp

Do tekstu o upolitycznieniu 
Instytutu Dziedzictwa 

Niematerialnego Ludów 
Karpackich w Ludźmierzu.

l To przecież „oczywista oczy-
wistość”, że małopolski mar-

szałek Witold Kozłowski nomino-
wał Beatę Szydło na przewodniczą-
cą, a Marka Kuchcińskiego na jej za-
stępcę w Radzie Programowej Insty-
tutu Dziedzictwa Niematerialnego 
Ludów Karpackich. Idąc tokiem ro-
zumowania radnego Sejmiku Mało-
polski Bogdana Pęka - była posłan-
ka PiS Anna Paluch dostała ciepłą 
i sowicie opłacaną posadę w zarzą-
dzie Małopolskich Dworców Autobu-
sowych, bo przecież „co tam, nie zna 
się na autobusach? Zna się, bo jeź-
dziła autobusami i widziała jak tam 
było” (wypowiedź B. Pęka zacytowa-

na z pamięci, można znaleźć nagra-
nie w sieci). To i te dwie nominacje da 
się „zrozumieć”. Beata Szydło straci-
ła posadę w Radzie Muzeum Pamię-
ci Mieszkańców Ziemi Oświęcimskiej, 
no to, żeby nie zachwiać jej równo-
wagi, otrzymała nowe miejsce w no-
wej radzie, może też trochę na otar-
cie tych „łez”, które pewnie za każdym 
razem roni, gdy z „trudem” (sowicie 
opłacanym w euro) zasiada w ławach 
tego wstrętnego Parlamentu Europej-
skiego. A Marek Kuchciński, urodzo-
ny w Przemyślu - no co, nie zna się na 
kulturze Łuku Karpat? Zna się, pew-
nie nieraz jako mały chłopiec biegał 
z łukiem zrobionym z karpackiej bu-
czyny, a bieszczadzki wiatr owiewał 
mu czuprynkę. A tak na serio - czy 
to trochę nie zalatuje hipokryzją, że 
„ktoś” z działaczy Związku Podha-
lan (ciekawe ilu jest tych „ktosiów”?) 

Redakcja zastrzega sobie możliwość 
dokonywania skrótów w listach.

LISTY

J estem kibicem skoków, można 
powiedzieć, że kibicuję też od 
lat Zakopanemu i organizato-

rom Pucharu Świata. Bo to impreza 
od lat świetnie organizowana, bez ja-
kiś większych zgrzytów czy wpadek. 
Wszyscy zwykle bawią się świetnie. 
Mnie nie przestraszyły nawet wyso-
kie ceny biletów, bo uważam, że raz 
na rok taką cenę można zapłacić, na-
wet  jeśli nasi skoczkowie wraz ze 
wzrostem cen nie skaczą wcale dalej.

Byłem na zawodach i w sobotę 
i w niedzielę. W pierwszym dniu przy-
szedłem na skocznię bardzo wcześnie, 
więc ominęły mnie kolejki. Natomiast 
moi znajomi utknęli w tej wielkiej ko-
lejce. To chyba pierwszy taki wypadek 
od lat. Nie wiem co nie zagrało, może 
zbyt wiele osób przyszło o tej samej 
poprze, ale jednak na przyszłość trze-
ba coś z tym zrobić. Może uruchomić 
jeszcze dodatkowe wejścia, może 
bardziej sprawnie wpuszczać fanów 
na stadion. Bo szczególnie jeśli ktoś 
pierwszy raz przyjechał z daleka na 

Puchar - tak jak w przypadku moich 
znajomych - może się zrazić do sko-
ków na długie, długie lata.

W niedzielę nie było już takich 
problemów. Może coś usprawnio-
no i wszystko przebiegało bez zarzu-
tu. Atmosfera na Wielkiej Krokwi tra-
dycyjnie była wspaniała. Kolejny raz 
wielkie słowa uznania dla prowa-
dzących imprezę. Robią to po prostu 
wspaniale. Od puszczania zamówio-
nych przez skoczków utworów, przez 
stopniowanie napięcia, po podawanie 
odległości w obcych językach, zależ-
nie od tego skąd jest skoczek i to na-
wet po... japońsku. Robią wielką ro-
botę i wiem, że wiele osób przycho-
dzi na Wielką Krokiew nawet niespe-
cjalnie interesując się skokami, a po 
prostu dla tej wspaniałej atmosfery, 
jeszcze pobudzanej przez prowadzą-
cych doping.

W tym roku nasi kibice nie mieli 
jakiś wielkich powodów do zadowo-
lenia, chociaż, jak to się mówi, mo-
menty były. A to nasi skoczkowie byli 

drużynowo na czwartym miejscu, a to 
Olek Zniszczoł oddał wspaniały pierw-
szy skok, po którym mnie osobiście 
ciarki przeszły po plecach, szczegól-
nie gdy zobaczyłem entuzjazm na try-
bunach dookoła mnie. Pozostaje jed-
nak i ta ciemniejsza strona medalu. 
Bo niestety rzadko się o tym mówi, 
ale ta nasza wspaniała trójka musz-
kieterów - Kamil Stoch, Dawid Ku-
backi, Piotr żyła - nie ma co ukrywać, 
to skoczkowie wiekowi. Nie wiado-
mo, czy dotrwają do Igrzysk Olimpij-
skich we Włoszech w 2026 roku. Wiel-
ce prawdopodobne, że do tego czasu 
zakończą karierę, a jak nie zakończą, 
to już raczej w tym wieku nie będą 
faworytami. Tymczasem następców, 
no może poza Zniszczołem, od lat nie 
widać. Tak się zastanawiam, jak bę-
dzie wyglądać Puchar Świata w Za-
kopanem za kilka lat. Czy bez sukce-
sów sportowych na Wielką Krokiew 
będzie przychodzić kilkanaście tysię-
cy kibiców? To raczej wątpliwe. Pew-
nie Puchar i tak będzie w Zakopanem, 

bo na pewno jakieś zainteresowanie 
skokami będzie, większe niż na przy-
kład w Finlandii i Norwegi, gdzie na 
skoczniach pustki.

Nie wiem, czy to nie za późno, 
ale coś ci nasi sportowcy w zimo-
wych konkurencjach w tym sezonie 
zawodzą na całej linii. Nie wiem, czy 
mamy w ogóle sportowca, który miał-
by chociaż cień szansy na medal. Na-
wet naszym snowboardzistom, któ-
rzy rok temu zdobywali medale, idzie 
w tym sezonie gorzej. Czy to nie jest 
jakaś zapaść strukturalna? Za dwa 
lata na Igrzyskach Olimpijskich mo-
żemy - obym się mylił - być tłem dla 
najlepszych. Oby moje słowa się nie 
sprawdziły. A ja do Zakopanego będę 
na skoki przyjeżdżać niezależnie od 
tego w jakiej formie będą się znaj-
dować nasi skoczkowie. I to solen-
nie obiecuję.

Maciej Zadworny, 
turysta z Warszawy

Skoki, skoki i po skokach

jest zniesmaczony upolitycznieniem 
(w tej chwili uPiSieniem) Instytutu 
czy Związku Podhalan? A kiedy ZP nie 
był upolityczniony i to niezależnie od 
tego, jaka opcja polityczna była przy 
władzy? Jak ktoś wchodzi w te struk-
tury i swoją osobą jako członkiem tej 
organizacji ją firmuje, widząc przysło-
wiowym gołym okiem, że organizacja 
nie dochowuje wierności Władysła-
wowi Orkanowi i jego „Wskazaniom 
dla synów Podhala” - W POLITYKĘ SIĘ 
NIE ZABAGNIJ, to trzeba wziąć na kla-
tę wszystkie konsekwencje, a nie uda-
wać, że wszedłem po kolana w bajo-
ro, ale od kolan w górę jestem suchy. 
Czytelnik

l To jest obrzydliwe! Upolitycz-
nianie naszej kultury, nasze-

go regionu. Nikomu to nie wyjdzie na 
dobre! Takie organizacje powinny być 
wolne od polityki! Jestem bardzo znie-
smaczona tym faktem i niestety Zwią-
zek Podhalan stracił swój prestiż i po-
wagę! Gorolka prowdziwo

l Jak podkreśla Andrzej Zarych, 
dyrektor Sokoła, Rada Progra-

mowa jest funkcją honorową, nie idą 
za tym żadne pieniądze. Nawet przy-
jeżdżać na zebrania będą na własny 
koszt. Może nie było chętnych z no-
wego otoczenia władzy? Nie po to 
spłacają kredyty, aby jeździć za dar-
mo i tracić czas. Lempart

eprasa.pl c8be5291f8
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Poronin zasługuje na 
nowoczesne przedszkole, 
niekoniecznie musi ono mieć 
formę góralskiej chaty.

P rzez Poronin od grud-
nia przetacza się dyskusja 
na temat budowy nowe-

go przedszkola. Gdy na pierw-
szym spotkaniu mieszkańcy zo-
baczyli wizualizację zapropono-
waną przez architekta - część ro-
dziców oniemiała. Prosta bryła 
z płaskim dachem, a na nim plac 
zabaw - to nie każdemu przypa-
dło do gustu. 

- Jak budowaliśmy szko-
łę w Murzasichlu to też słysza-
łem słowa krytyki, że buduje-
my hangar na śmieci. Dziś wi-
dzimy, że budynek jest funkcjo-
nalny, mamy wiele niezbędnych 
pomieszczeń, funkcjonalnych 
sal - mówi Adam Pawlikowski, 
przewodniczący rady Gminy Po-
ronin. Także podczas ostatniej, 
grudniowej sesji rozgorzała dys-
kusja nad przedszkolem. Gmina 
chce je wybudować na działce za 
ośrodkiem zdrowia przy ulicy Za 
Torem. Przygotowania do tego 
prowadzone są od lat. Specjal-
nie pod tę inwestycję rada zmie-
niła plan miejscowy, przekształ-
cając działkę pod teren usług pu-
blicznych. Zlecono przygotowa-
nie koncepcji budynku. Co naj-
ważniejsze, dziś gmina ma pie-
niądze na budowę, ze sporym 
dofinansowaniem z rządowego 

programu Polski Ład. - Mamy 
osiem milionów dofinansowa-
nia plus środki własne. Trudno 
przed przetargiem powiedzieć, 
jakie będą dokładnie koszty, ale 
grzech by było z tych pienię-
dzy nie skorzystać - podkreśla 
Anita Żegleń, wójt Gminy Po-
ronin. Przypomina, że do nowe-
go przedszkola przeniesione zo-
staną wszystkie oddziały z bu-
dynku Gminnego Ośrodka Kul-
tury. Teraz to łącznie 125 dzie-
ci. Choć sale GOK są po gene-
ralnym remoncie, to nie do koń-
ca spełniają wszystkie wyma-
gania placówki przedszkolnej. 
Za to doskonale nadają się dla 
szkoły muzycznej, która tu bę-
dzie mieć swą siedzibę po prze-
prowadzce przedszkola. - Brak 
nam tu sali do rytmiki, nie ma 
miejsca na specjalistyczne gabi-
nety, sal do zajęć integracji sen-
sorycznej, a coraz więcej dzie-
ci tego wymaga - wylicza Anita 
Żegleń. Dodaje, że gmina dyspo-
nując działką o powierzchni 10 
arów dała projektantom trudne 
zadanie, by wszystkie potrzeb-
ne w nowoczesnej placówce po-
mieszczenia i funkcje pomie-
ścić. - Nie każdy budynek moż-
na przykryć stromym, góralskim 
dachem, bo przeskalowana wiej-
ska chałupa wygląda nieładnie. 
Stąd wstępna propozycja, któ-
rej autorem jest pan Marcin Sta-
szel. To nie musi docelowo tak 
wyglądać, będziemy dopiero or-
ganizować przetarg na wykona-

Kosmiczna funkcjonalność

Czy tak wyglądać będzie nowe przedszkole w Poroninie? Są na to spore szanse.

Nazwiska Beaty Szydło 
i Marka Kuchcińskiego  
na czele rady 
programowej 
Instytutu Dziedzictwa 
Niematerialnego Ludów 
Karpackich w Ludźmierzu, 
wzbudzają wiele emocji.

H uczne otwarcie Insty-
tutu, w który prze-
obraził się Dom Pod-
halański w Ludźmie-

rzu, odbyło się w sobotę. Będzie 
podlegać pod Małopolskie Cen-
trum Kultury „Sokół” w Nowym 
Sączu. Przewodniczącą Hono-
rowej Rady Programowej zosta-
ła Beata Szydło, była premier 
związana z PiS-em, a jej zastęp-
cą kolejny polityk Marek Kuch-
ciński.

Wiele osób oburzonych 
jest upolitycznieniem Instytu-
tu. Choć Beata Szydło z wy-
kształcenia jest etnolożką, wy-
brała politykę. Na Podhalu jest 
wiele osób, które bardziej do tej 
funkcji by się nadawały - choćby 
dr hab. Stanisława Staszel, która 
jest naukowcem, etnolożką i an-
tropolożką, znawczynią kultury 
karpackiej. Padają nazwiska Do-
roty Majerczyk czy Krzysztofa 
Trebuni Tutki. Trójka tych osób 
także jest w radzie. 

Jak podkreśla Andrzej Za-
rych, dyrektor Sokoła, Rada Pro-

Upolityczniony Instytut

Na sobotnich uroczystościach czas się zatrzyma³. Znowu w pierwszym rzędzie Anna Paluch, mimo że nie zasiada już w parla-
mencie. Organizatorzy zapomnieli natomiast o Weronice Smarduch z KO, obecnej pos³ance.

41-latek miał przy sobie ponad 
43 gramy marihuany i wszczął 
karczemną awanturę.

W ostatni wtorek, późnym 
wieczorem, policjanci 
nowotarskiej prewen-

cji zostali wezwani na dworzec 
autobusowy. Powód interwen-
cji: 41-latek, który wpadł w szał 
i zaczął się awanturować. Z męż-
czyzną nie mogła sobie poradzić 
wezwana na miejsce wcześniej 
załoga karetki pogotowia.

- Agresywny 41-latek to 
mieszkaniec województwa ma-
łopolskiego. W jednej z kieszeni 

schowany miał woreczek z ma-
rihuaną. W plecaku policjanci 
znaleźli jeszcze kilka woreczków 
z narkotykami oraz dwa młyn-
ki do suszu konopnego. Łącznie 
policjanci zabezpieczyli ponad 
43 gramy marihuany - relacjo-
nuje podkom. Dorota Garbacz 
z nowotarskiej policji.

Zamiast załogi karetki po-
gotowia, awanturnikowi udzieli-
li „pomocy” policjanci. 41-latek 
trafił za kratki a nazajutrz usły-
szał zarzuty posiadania środków 
odurzających. Grozi mu nawet 
do 3 lat więzienia.

mk

Naćpany agresor

Aplikacja internetowa 
pomogła zatrzymać 38-latka 
posiadającego narkotyki.

W
szystko zaczęło się od 
zgłoszenia jednego 
z mieszkańców, który 

za pomocą policyjnej aplikacji 
Krajowej Mapy Zagrożeń Bez-
pieczeństwa naniósł zgłoszenie 
w kategorii „Używanie środków 
odurzających”. Policjanci posta-
nowili niezwłocznie zweryfiko-
wać zgłoszenie. W środę w nocy 
wybrali się we wskazane miejsce 
na terenie miejscowości w gmin-
nie Nowy Targ. - Policjanci za-

trzymali 38-latka, który posia-
dał przy sobie kilka gramów nar-
kotyków. Za posiadanie marihu-
any i mefedronu został zatrzy-
many i przewieziony do nowo-
tarskiej komendy. Usłyszał za-
rzut posiadania środków odu-
rzających. Grozi mu kara po-
zbawienia wolności nawet do 
3 lat - informuje podkom. Do-
rota Garbacz z nowotarskiej  
policji.

Aplikacja KMZB działa od 
2016 roku. Tylko w 2023 roku 
w powiecie nowotarskim na in-
teraktywną mapę zostało nanie-
sionych 2605 zgłoszeń.

mk

Cyberdonos
gmina nowy targ

nowy targ

nie przedszkola w systemie za-
projektuj i buduj, ale to bardzo 
funkcjonalna i nowoczesna for-
ma. Naszym staraniem będzie 
też, by zawierała stylowe ele-
menty naszej rodzimej archi-
tektury czy zdobnictwa regio-
nalnego. 

Przewodniczący Pawlikow-
ski przypomina, że na temat 
przedszkola prowadzono już 
wiele rozmów. W trakcie organi-
zowanych przez gminę spotkań 
można było nanosić poprawki. 
- Ustaliliśmy, że to jest bardzo 
dobra koncepcja. Albo będzie-
my dalej dyskutować, nie damy 
wtedy rady wykorzystać pienię-
dzy, które są na ten cel. Trzeba 
patrzeć do przodu, na sale które 
mają być w przedszkolu i żeby 
wszystko dobrze służyło dzie-

ciom. Ja jestem absolutnie za 
tym - podsumował przewodni-
czący. 

Radny Maciej Rybka dodał, 
że wszyscy radni wyrazili popar-
cie dla budowy. - Bo wiemy w ja-
kich warunkach dziś dzieci się 
wychowują i bawią. Wiemy, że 
działkę mamy niewielką, bierze-
my wszystkie głosy pod uwagę, 
ale trzeba myśleć o dobrym wy-
korzystaniu tego terenu. Upięk-
szyć budynek można regional-
nymi elementami, ale funkcjo-
nalność jest najważniejsza - za-
znaczył. Wtórowała mu radna 
Anna Skupień. Dziękując za wy-
siłki, jakie władze gminy włoży-
ły w przygotowanie inwestycji, 
podkreśliła, że do tej pory dzieci 
w przedszkolu mają złe warunki.

- Nie dopuśćmy do tego, że 

stracimy te pieniądze. Dzieci 
będą mieć piękne, przestronne 
wnętrza i plac zabaw na dachu - 
apelowała Anna Zasada.

Anita Żegleń przypomina, 
że inwestycja jest dopiero na 
etapie przedstawienia progra-
mu funkcjonalno-użytkowego. - 
To szkielet, do którego będzie-
my dostosowywać projekt archi-
tektoniczny. Taki mamy świat, że 
zawsze coś się komuś nie podo-
ba, a każda zmiana rodzi nie-
pokój. Ja wierzę w mądrość lu-
dzi mieszkających w Poroni-
nie. Tutaj mamy piękny kościół 
krakowskiego architekta Mą-
czyńskiego. Przyjęto tę nowość, 
choć w innych miejscowościach 
przecież są kościoły drewnia-
ne - przypomina wójt. Dodaje, 
że w otwarciu dachowym dzie-

ci mają mieć wymarzone miej-
sce do zajęć. Będą tam teleskopy 
do obserwacji nieba, stacja me-
teorologiczna, zegar słoneczny 
i inne atrakcje. Co ważne, budy-
nek ma cechować nie tylko ener-
gooszczędność, ale szereg inte-
ligentnych rozwiązań na miarę 
XXI wieku.

- Dla mnie pocieszającym 
wyznacznikiem jest to, co po-
wiedział mi jeden z rodowi-
tych górali, z dziada pradziada, 
jak nas krytykowano za szko-
łę w Murzasichlu. Powiedział, 
że on tam nie chodził w trak-
cie budowy. Ale gdy przyszedł 
na otwarcie to podsumował krót-
ko, że to nie jest XXI wiek, ale 
kosmos - podsumowuje Anita  
Żegleń. 

rav

gramowa jest funkcją honorową, 
nie idą za tym żadne pieniądze. 
Nie ma nawet zwrotu kosztów 
za dojazd.

Zapytany, jakie były powody 
postawienia na czele rady Szy-
dło i Kuchcińskiego, polityków, 
zamiast specjalistów, odsyła do 
marszałka wojewódzkiego, któ-
ry ustalał skład rady.

Honorowa Rada Programo-
wa - bo taka jest jej pełna na-
zwa - liczy 26 osób. Oprócz wy-
mienionych wyżej osób, należy 
do niej m.in. Krzysztof Duda, 
Katarzyna Ceklarz, Bożena Le-
wandowska. Będzie w niej za-
wsze aktualny prezes Zarzą-

du Głównego Związku Podha-
lan (jako drugi z zastępców rady 
programowej) i prezes Lachów 
Sądeckich, przedstawiciel archi-
diecezji krakowskiej a także oso-
by zza granicy - m.in. z Czech 
i Słowacji.

Podczas sobotniego otwar-
cia, czas się zatrzymał. Byli 
wszyscy pisowscy parlamen-
tarzyści, nawet była posłanka 
Anna Paluch, która nie dosta-
ła mandatu w tej kadencji. Or-
ganizatorzy zapomnieli nato-
miast o nowej posłance, która 
jest z Gminy Nowy Targ - Wero-
nice Smarduch, pewnie dlatego, 
że jest z Koalicji Obywatelskiej.

Andrzej Zarych, dyrektor 
Sokoła zapewniał, że kazał wy-
słać zaproszenia wszystkim par-
lamentarzystom, zdziwiony był, 
że do posłanki z PO nie dotarło.

- Niech politycy, niezależ-
nie, której opcji są, odczepią się 
od kultury i edukacji, wszystkim 
to wyjdzie na dobre - podsumo-
wała w kuluarach jedna z dzia-
łaczek Związku Podhalan, znie-
smaczona upolitycznieniem In-
stytutu i sobotnimi uroczysto-
ściami.

O uroczystościach sobotnich 
i samym Instytucie piszemy też 
na str. 8.

Tekst i fot.: Beata Zalot
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Tak więc 5 lutego odbędą 
się wybory uzupełniające, ale 
sytuacja raczej na uczelni się nie 
zmieni. Nikt nie ma wątpliwości, 
że uczelnią będzie rządzić nadal 
Bianka Godlewska-Dzioboń, 
albo osoba przez nią namaszczo-
na. - Odbudować rangę tej uczel-
ni będzie trudno, nie wiem, czy 
znajdzie się osoba, która podjęła-
by się zrobienia tu porządków po 
tym wszystkim, co wydarzyło się 
w ciągu ostatnich dwóch latach - 
twierdzi jeden z byłych pracow-
ników uczelni.      bz

4/2024

W poniedziałek 
rozpoczęła się wielka 
wycinka drzew w Borze 
na Czerwonem. 
Czytelnicy biją na alarm,  
tymczasem to akcja, 
która ma uratować 
torfowisko.

C
zytelnicy alarmują, że 
w rezerwacie Bór na 
Czerwonem trwa ma-
sowa wycinka drzew. 

Rzeczywiście w ostatnich 
dniach Rezerwat Przyrody Bór 
na Czerwonem zmienia się nie 
do poznania. Z kopuły torfowi-
ska usuwane są drzewa i krze-
wy. Wszystko w ramach projek-
tu „Karpaty Łączą”, finansowa-
nego z funduszu norweskiego, 
o którym już pisaliśmy w ze-
szłym roku. 

Zabieg ten ma służyć ochro-
nie tego cennego zbiorowiska 
i jest konieczny, by ratować tor-
fowiska, które są największym 
zbiornikiem wody na Podhalu, 
przed wyschnięciem. „Brak tych 
działań - jak tłumaczą przyrod-
nicy - skutkuje osuszaniem tor-
fowiska, co prowadzi do uwal-
niania ogromnej ilości gazów 
cieplarnianych, które trafiają do 
atmosfery. Zarastanie i zmiany 

charakteru tego miejsca, w per-
spektywie kilkunastu lat spra-
wiłyby, że nie zobaczylibyśmy 
już z platformy widokowej Tatr 
i Gorców, ponieważ na torfowi-
sko „wkrada się las”” - czyta-
my w komunikacie nadesłanym 
przez Michała Kucińskiego, in-
struktora technicznego ds. edu-
kacji leśnej i promocji w nowo-
tarskim nadleśnictwie.

„Mając świadomość, że pro-
wadzone prace kolidują z wypo-
czynkiem, prosimy wszystkich 
przebywających na terenie re-
zerwatu o wyrozumiałość. Za-
stosowana technologia pracy 
pozwoli na możliwie szybkie ich 
zakończenie. Dzięki tym zabie-
gom wzrośnie uwilgotnienie tor-
fowiska, co zabezpieczy je przed 
możliwością zarastania, a teren 
odzyska pożądany bezleśny cha-
rakter typowy dla torfowisk wy-
sokich, nie bez powodu nazywa-
nych na Podhalu pustaciami lub 
puściznami” - czytamy w komu-
nikacie.

W ramach tych działań zo-
stanie wykonany również re-
mont istniejącej infrastruktury 
turystycznej, której częścią jest 
oddana do użytku w 2010 roku 
ścieżka edukacyjna, umożli-
wiająca pokazanie tego miej-
sca zwiedzającym, przy równo-
czesnym zachowaniu wymogów 
ochrony rezerwatowej.

Przypomnijmy, że Rezerwat 
Przyrody Bór na Czerwonem zo-
stał powołany Uchwałą Rady 
Miasta Nowego Targu 13 paź-
dziernika 1925 roku jako „rezer-
wat torfowiskowy, przeznaczony 
na cele naukowo-doświadczal-
ne”. Jest jednym z najstarszych 
rezerwatów przyrody w Polsce. 
Za rok będzie obchodzona set-
na rocznica jego powołania. Jego 
powierzchnia na przestrzeni lat 
stale rosła, obecnie rezerwat li-
czy 114,66 ha.  Objęty jest kil-
koma formami ochrony. Znajdu-
je się w obrębie Południowoma-
łopolskiego Obszaru Chronione-
go Krajobrazu, został włączony 
w Europejską Sieć Ekologiczną 
Natura 2000 (PLC120003), a od 
9 maja 2018 roku widnieje na li-
ście Ramsarskiej - obszarów mo-
kradłowych o szczególnym zna-
czeniu międzynarodowym, jako 
jedyny położony na terenie La-
sów Państwowych.

Torfowisko na Czerwonem 
jest torfowiskiem wysokim i ra-
zem z pozostałymi kompleksami 
torfowisk Kotliny Orawsko-No-
wotarskiej stanowi transgranicz-
ny, największy w tej części Eu-
ropy obszar mokradeł tego typu. 
W Polsce tylko 7% powierzch-
ni wszystkich mokradeł Polski 
stanowią torfowiska wysokie, 
przyjmujące postać kopuł.

Beata Zalot

Tną na potęgę  
- dla dobra przyrody

W poniedzia³ek rozpoczę³a się wielka wycinka drzew i krzewów w rezerwacie.

Po zmianie statutu uczelni 
w zeszłym tygodniu rektorem 
Akademii Nauk Stosowanych 
w Nowym Targu może być 
Bianka Godlewska-Dzioboń.

D o tej pory rektorem no-
wotarskiej uczelni mo-
gła być osoba z tytułem 

doktora habilitowanego. Po ze-
szłotygodniowych zmianach sta-
tutu wystarczy już być dokto-
rem. Nic więc dziwnego, że wie-
le osób uważa tą zmianę za ko-
lejną, która ma umożliwić obję-
cie tego stanowiska dziś pełnią-
cej obowiązki rektora Biance Go-
dlewskiej-Dzioboń.

Wybory uzupełniające na 
stanowisko rektora w latach 
2020-24 zostały w końcu wy-
znaczone na 5 lutego. Ta kaden-
cja skończy się w sierpniu tego 
roku, a to wiąże się z kolejnymi 
wyborami na lata 2024- 28.

O sytuacji na uczelni po od-
wołaniu przez Kolegium Elekto-
rów w grudniu 2021 r. Roberta 
Włodarczyka ze stanowiska rek-
tora, wtedy jeszcze Podhalańskiej 
Państwowej Uczelni Zawodowej 
w Nowym Targu (dziś Akade-
mii Nauk Stosowanych), pisali-
śmy wielokrotnie.

Włodarczyk w następstwie 
zwolnił wtedy pięciu wykładow-
ców, których uważał za sprawców 
rewolucji na uczelni. Wypowie-
dzenia te okazały się jednak nie-
skuteczne, zostały bowiem pod-
pisane po jego odwołaniu, gdy 
nie był już pracodawcą. Osoby 

Wybory na Podhalance

Wszystko wskazuje na to, że po wyborach 
nadal uczelnią będzie zarządzać Bianka 
Godlewska-Dzioboń.

Babcia przechytrzyła oszukańczego „wnuczka” - 80-latka 
z Nowego Targu przekazała oszustom pocięte gazety.

Cwana babcia

Kamery termowizyjne  
pozwalają wykryć ucieczkę ciepła

Kamera na podczerwień to tak na-

prawdę specjalistyczny termometr, który 

pozwala mierzyć temperaturę powierzch-

ni, na którą ją skierujemy. Pozwala więc na 

sprawdzenie, czy w określonym miejscu 
nie znajduje się tak zwany mostek ciepl-

ny. Czym on jest z perspektywy kamery 

termowizyjnej? Jest to różnica temperatur 

na określonej powierzchni. Jeśli na przy-

kład róg domu, albo miejsce wokół okna, 

wyraźnie odróżnia się od reszty ściany, to 
kamera termowizyjna łatwo to wychwyci. 

W sezonie grzewczym taka różnica ozna-

cza, że zwyczajnie tracimy ciepło z bu-

dynku.

Mostki termiczne, czyli strata ciepła 

i pieniędzy

Zaizolowanie mostków ciepła oznacza 

więc realne oszczędności. Termomoder-
nizacja pozwala zmniejszyć ilość energii 
niezbędnej do ogrzania domu czy miesz-

kania, a co za tym idzie, obniżyć rachun-

ki za ogrzewanie.

Kamera termowizyjna to bardzo atrak-

cyjne i użyteczne narzędzie w kontekście 

poprawy efektywności energetycznej bu-

dynku. Zwykle na pierwszy rzut oka nie 

widać, że ciepło gdzieś nam ucieka. Dzię-

ki kamerze termowizyjnej uzyskujemy 

taki wgląd.

Kluczową kwestią jest więc zlokalizo-

wanie mostków termicznych. Czasami jest 

to nieszczelne okno, czasem jakieś zamu-

rowane przejście. Zdarza się, gdy kupimy 
mieszkanie lub budynek, że wykorzystano 

inne materiały budowlane, niż myśleliśmy. 
Często właściciele budynków nie wiedzą, 
ile ciepła może wydostawać się przez  

brak izolacji piwnicy, strychu a nawet bal-

konu.

Skorzystanie z pomocy kamery ter-

mowizyjnej nie jest tym samym, co au-

dyt energetyczny. W takim przypadku 

do czynienia mamy z poważniejszą ana-

lizą. Nie mniej jednak, na podstawie ta-

kich zdjęć dokonać możemy podstawo-

wych zmian. Może to być np. wstawie-

nie specjalnej maty izolacyjnej za grzej-

nik, z którego ciepło wyraźnie ucieka nam 
przez ścianę.
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te w styczniu otrzymały jesz-
cze raz wypowiedzenia dyscy-
plinarne, tym razem od Bian-
ki Godlewskiej-Dzioboń, która  
- mimo wielu kontrowersji - od 
tego czasu pełni obowiąz-
ki rektora. Przez moment 
na uczelni były trzy oso-
by, które uważały, że to 
one - zgodnie z prawem 
- powinny zarzą-
dzać uczelnią.

P r z y p o -
mnijmy, że zwol-
nieni wykładow-
cy w grudniu zeszłe-
go roku wygrali sprawę. 
Sąd Pracy uznał, że nie 
było podstaw do zwolnie-
nia dyscyplinarnego i za-
sądził dla nich wysokie od-
szkodowania. To nie jedyna 
sprawa w sądzie, która jest 
pokłosiem sytuacji na nowo-
tarskiej uczelni.

Bianka Godlewska-Dzio-
boń, która za rządów Włodar-
czyka była prorektorem - dzię-
ki mocnemu poparciu Przemy-
sława Czarnka,  ministra edu-
kacji i parlamentarzystów PiS, 
zarządza uczelnią do dziś. Nie 
marnowała czasu przez te dwa 
lata, pozbyła się niewygodnych 
osób. Restrukturyzowała uczel-
nię, tworzyła nowe zakłady i in-
stytuty. Po to - jak podkreślają jej 
oponenci - by do Kolegium Elek-
torów wprowadzić nowych ludzi 
i mieć przewagę podczas wybo-
rów. Ostatnim - niezbędnym dla 
p.o. rektor krokiem - była zmia-
na statutu. 

N
iecodzienne wydarze-
nia rozegrały się w ubie-
gły wtorek około połu-

dnia. Właśnie wtedy odezwał się 
dzwonek telefonu stacjonarnego 
w mieszkaniu 80-latki z Nowe-
go Targu. Kobieta podająca się 
za pracownika poczty przekony-
wała seniorkę, że z powodu błęd-
nego adresu, poczta ma kłopoty 
z dostarczaniem korespondencji. 
Kobieta podała właściwy adres 
a „pani z poczty” obiecała, że li-
stonosz jeszcze tego samego dnia 
dostarczy zagubione listy. Mimo 

to doręczyciel już tego dania nie 
zapukał. Za to nazajutrz senior-
ka odebrał kolejny telefon. Tym 
razem mężczyzna, którego głos 
rozbrzmiał w słuchawce, przed-
stawił się jako policjant. Przeko-
nywał, że dzień wcześniej star-
sza pani nie rozmawiała z pocz-
towcami, tylko z oszustami, któ-
rzy usiłują ją naciągnąć. - Poli-
cjant nakazał zebrać wszystkie 
oszczędności i biżuterię, i prze-
kazać je policji dla zabezpiecze-
nia. 80-latka od razu zorientowa-
ła się, że to oszustwo i o całym 
zdarzeniu poinformowała swoje-

go syna, a ten nowotarskich po-
licjantów. Kobieta zgodnie z in-
strukcjami oszusta przygoto-
wała się do przekazania prze-
syłki mężczyźnie, który czekał 
przed jej domem. Jednak do re-
klamówki nie włożyła pieniędzy, 
a … pocięte gazety. Reklamówkę 
z gazetami zawiesiła na ogrodze-
niu. Po odebraniu przesyłki, „od-
bierak” został zatrzymany przez 
funkcjonariuszy. Okazało się że 
to 35-latni bezdomny. Policjan-
ci znaleźli przy nim kilka gra-
mów narkotyków - relacjonuje 
podkom. Dorota Garbacz z no-
wotarskiej policji.

„Odbierakowi” grozi nawet 
do osiem lat więzienia.
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Deski snowboardowe, raki, 
plecaki lawinowe - dziś 
wypożyczyć możesz wszystko, 
nie tylko pod Giewontem.

J edziemy na ferie. Zima pod 
Tatrami to jest to. Szuso-
wanie na stoku i wędrowa-
nie na fokach poza utarty-

mi szlakami - to będzie niezapo-
mniana przygoda. I wcale nie po-
trzeba wielkich pieniędzy, by po-
czuć smak „białego szaleństwa”. 
Bo nie musisz mieć własnego 
sprzętu, który słono kosztuje. 
Narty, buty, kijki, kask - komplet-
ny strój narciarski możesz wy-
pożyczyć nieopodal stoku. Koszt 
65-100 złotych za pełny komplet 
na cały dzień. Klienci w Jurgo-
wie, Białce Tatrzańskiej, Czar-
nej Górze czy Witowie najczę-
ściej pytają o narty. Inaczej jest 
w Zakopanem.

- Wszystko zależy od spe-
cyfiki wypożyczalni - mówi 
Barbara Stawarska, która wraz 
z mężem od lat prowadzi serwis 
i wypożyczalnię na Bystrem. Tu 
znajdziesz wszystko, co związa-
ne jest z zimową przygodą w gó-
rach. Czekany, raki, lawinowe 
ABC. No i oczywiście narciarski 
sprzęt plus wszystko czego po-
trzebują snowboardziści.

Za to wypożyczalnie przy 
wyciągach i stacjach narciarskich 
bazują na nartach zjazdowych. 
Do tego bez problemu dobrać 
można buty, kijki, kaski. - U nas 
można wypożyczyć cały komplet 
na cały dzień od 65 do 75 zło-
tych, w zależności od firmy. Nie-
którzy biorą też na godziny, to 
wychodzi jeszcze taniej - mówi 
prowadzący wypożyczalnię przy 
stacji narciarskiej Szymoszkowa. 
Są komplety dla dorosłych nar-
ciarzy i dla dzieci. 

Zimowe hity
Jak słyszymy w wypożyczal-

niach, które działają na Podha-
lu od lat, wśród klientów wciąż 
przeważają miłośnicy narciar-
stwa zjazdowego. Jednak od kil-
ku sezonów turystyczne gusta za-
częły się zmieniać. Dziś szanują-
ce się, duże wypożyczalnie mają 
w swej ofercie narty wszelkie-
go rodzaju. Paradoksalnie do po-
szerzenia asortymentu przyczy-
niła się pandemia, która przeora-
ła myślenie o zimowym, aktyw-
nym wypoczynku. - Ludzie przez 
to zamknięcie w domach zaczęli 
coraz częściej zimą wybierać wę-
drówki po górach - mówi Barbara 

Stawarska. - Pytają o narty skito-
urowe, trekkingowe, backcountry 
czyli przełajowe. Typowe narty do 
chodzenia po górach. Zgłaszają 
się też miłośnicy nart biegowych.

Narty skitourowe to dobre 
rozwiązanie dla narciarzy, któ-
rzy szukają czegoś więcej niż 
zjazd po przygotowanych, wy-
ratrakowanych trasach. Specjal-
na budowa nart, wiązania, które 
umożliwiają swobodne porusza-
nie nartami przy podchodzeniu 
pod górę, trochę jak w nartach 
biegowych. A przede wszyst-
kim foki - czyli pasy tkaniny za-
kładane pod ślizgi (spodnie czę-
ści) nart turowych - wszystko to 
umożliwia nam swobodne zdoby-
wanie szczytów. A potem, po od-
pięciu fok - zjazd w doliny. Wy-
pożyczalnie oferują kompletne 
zestawy nart, fok, kijów i butów 
skitourowych. - Ostatnio hitem 
są splitboardy, turyści coraz czę-
ściej o nie pytają - dodaje Barba-
ra Stawarska.

Lawinowe ABc
Czym jest splitboard? To 

nic innego jak deska snowboar-
dowa, którą konstruktorzy prze-
cięli wzdłuż na pół, tworząc dwie 
szerokie narty. Po rozdzieleniu na 
dwie części, przekręcamy wiąza-
nie i zakładamy foki. Tym spo-
sobem snowboardzista podcho-
dzi pod górę używając własne-
go sprzętu niczym nart skitouro-
wych. Nie musi w głębokim śnie-
gu taszczyć deski na plecach czy 
pod pachą. Gdy jest już na szczy-
cie w kilka minut składa obie czę-
ści i zjeżdża w dół jak na zwy-
kłym snowboardzie. Ot i cały 
splitboard. - Jeszcze parę lat temu 
to była wielka nowość, teraz co-
raz częściej wypożyczamy te de-
ski snowboardzistom - zaznacza 
Barbara Stawarska. 

Do wypożyczalni na By-
strem przychodzą też miłośni-
cy pieszych wędrówek. Dbają 
o swoje bezpieczeństwo. Dlate-
go dopytują o zakładane na buty 
raki koszykowe, półautomatycz-
ne lub automatyczne. - Ludzie 
coraz chętniej wypożyczają też 
lawinowe ABC - dodaje Maciej 
Stawarski. 

Lawinowe ABC to podsta-
wa, gdy poruszamy się zimą po 
zaśnieżonych tatrzańskich szla-
kach. W skład zestawu wchodzi  
detektor, łopata oraz sonda la-
winowa. Doskonałym dopełnie-
niem są także wyposażone w bu-
tle ze sprężonym gazem pleca-
ki lawinowe. W sytuacji zagroże-

nia pociągamy za uchwyt na ra-
mieniu, trochę jak w spadochro-
nie. To aktywuje system napeł-
niania gazem poduszek plecaka 
lawinowego. Plecak napełnia się 
momentalnie. I działa na zasa-
dzie odwróconej segregacji (in-
verse segregation). - To nie ka-
pok, który unosi nas na wodzie. 
Plecak wyrzuca na powierzch-
nię większe obiekty, głównie 
bryły śniegu, a w tym nas z wy-
pełnioną sprężonym gazem po-
duszką plecaka lawinowego - wy-
jaśnia Maciej Stawarski. Dodaje, 
że proces ten można porównać 
do paczki chipsów. Gdy nią po-
trzęsiemy, na wierzch wyskoczą 
większe kawałki. A na dnie zo-
staną najmniejsze. Tak też powi-
nien zadziałać plecak lawinowy. 

Spod domu
Dziś ofertę dla miłośników 

zimowych aktywności urucha-
miają też wielkopowierzchniowe 
sklepy sportowe. Takie jak De-
cathlon. Jadąc na stoki do Białki, 
Bukowiny Tatrzańskiej, Witowa, 
Suchego czy Zakopanego - może-
my mieć już w samochodzie do-
brane na własne potrzeby wypo-
sażenie.

- Nasza zimowa oferta w wy-
pożyczalni to między inny-
mi raczki, rakiety śnieżne i no-
sidełka turystyczne dla średnio 
zaawansowanych - mówi Alek-
sandra Kaczmarek z Decathlo-
nu w Nowym Targu. - To także 
oferta dla początkujących tury-
stów, którzy odwiedzają Podha-
le z rodzinami i korzystają z uro-
ków niższych szlaków Tatr czy 
Gorców. Mamy też raki, czeka-
ny i lawinowe ABC. Konieczny 
sprzęt dla ludzi gór, którzy wy-
bierają się na wyższe szlaki i bar-
dziej ambitne wyprawy, a także 
uprawiają ski-alpinizm.

W Decathlonie miłośnicy 
narciarstwa znajdą także komple-
ty nart, butów i kijków. Podob-
nie jak w wypożyczalniach pod 
Giewontem, każdy może wybrać 
coś dla siebie, zgodnie z tym, co 
lubi. -  Skorzystać mogą całe ro-
dziny, oferujemy narty na kobiet, 
mężczyzn, a także dzieci. Nowo-
ścią w ofercie Decathlon Rent są 
także narty skiturowe oraz bie-
gówki - podsumowuje Aleksan-
dra Kaczmarek. 

Na internetowych stronach 
wypożyczalni w Nowym Targu 
sprawdzić można cenniki i ofertę, 
zanim ruszymy na górskie stoki. 

Rafał Gratkowski  

Na narty bez nart

Najlepsze dziewczyny  
są na Kasprusiach,  
ale o tym cicho sza.

G dy dzwoneczek się ode-
zwie, biegniemy do szkół-
ki. By się uczyć mądrych 

rzeczy, pracować jak pszczółki. 
Słowa tego szkolnego przeboju 
sprzed lat śpiewali goście przybyli 
na wezwanie swej wychowawczy-
ni, nauczycielki wychowania fi-
zycznego Krystyny Bobak-Cicir-
ko. Absolwenci, nauczyciele, przy-
jaciele i sympatycy Szkoły Podsta-
wowej nr 1 im. Heleny Marusa-
rzówny w Zakopanem spotkali się 
w minionym tygodniu w czwar-
tek w gościnnych progach kawiar-
ni „Kmicic”. Okazją było wspól-
ne świętowanie 90. urodzin szkoły. 
Wieczór pełen wspomnień zorga-

nizowała Krystyna Bobak-Cicir-
ko i spółka. O muzyczną oprawę 
zadbał Jan Karpiel-Bułecka. Cała 
sala nie szczędziła gardeł, śpiewa-
jąc razem gromkie „Sto lat” do-
stojnej Jubilatce.

- Chodziłem do szkoły przez 
Lipki, a pani Krysia Bobak była 
naszą wychowawczynią - wspo-
mina Stanisław Marduła z Towa-
rzystwa Gimnastycznego „Sokół” 
Gniazdo w Zakopanem. Kolejni 
wychowankowie szkoły dzielili się 
radosnymi wspomnieniami zwią-
zanymi ze szkołą. Wspólnie śpie-
wano szkolne przeboje. I nie tylko. 

- To jest mój prawdziwy przy-
jaciel domu, pani Stasia. Razem 
ze mną w szkole uczyła Wiesława 
Wawrytko. Nazywaliśmy ją „La-
lunia”, bo taka była piękna. Ewa 
Fortuna, moja uczennica - przed-

stawia kolejnych gości Krystyna 
Bobak-Cicirko, która zorganizo-
wała spotkanie. - A to Kasia, jej 
dziadziuś to opowiadał, że naj-
lepsze dziewczyny są na Kaspru-
siach. Ale o tym cicho sza. To 
wnuczka mojego najlepszego dy-
rektora, pana Baczaka, który od-
dał całe serce dla szkoły, dla mia-
sta. Był cudownym człowiekiem, 
chociaż był partyjny. On jeden 
wiedział, co to sport - wspomina 
organizatorka posiadów w „Kmi-
cicu”. Nie wszyscy pamiętają, że 
Krystyna Bobak-Cicirko jest mat-
ką chrzestną szkoły na Wilczni-
ku. To ona w 1971 roku przefor-
sowała, by Szkole Podstawowej nr 
1 w Zakopanem nadać imię Hele-
ny Marusarzówny. 

Tekst i fot.: 
Rafał Gratkowski

Szkolnych wspomnień czar

Krystyna Cicirko (w góralskiej chuście) wraz z przyjació³mi szko³y na urodzinowym spotkaniu w „Kmicicu”.
REKLAMA

Wypożyczalnia pod Nosalem
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Koncert w Zakopanem,  
licytacja w Chocho³owskiej

W schronisku w Chocho³owskiej można wylicytować pierwszy numer Tygodnika i 
roczną prenumeratę.

Zdjęcie inspirowane  
albumem fotograficznym 
Bartłomieja Jureckiego 
wygrało w chińskim konkursie. 

O
środek „Instytut Kon-
fucjusza w Krakowie” 
ogłosił właśnie wyni-

ki konkursu fotograficznego 
„W Chinach i o Chinach”. W ka-
tegorii „Polska Oczami Chińczy-
ków” wygrało zdjęcie „Silna jak 
Ognisty Wiatr”.

Jej autorem jest znany czy-
telnikom Tygodnika Podhalań-
skiego Wojciech Czabanowski. 
Choć pochodzi z Krakowa, to 
doktor filozofii Uniwersytetu Ja-
giellońskiego ukończył kurs ju-
hasowania. W 2017 r. dał się po-
znać jako jedyny juhas z Grodu 
Kraka, który pasł owce w Czar-
nym Dunajcu. Z zamiłowania 
zajmuje się filozofią starożytnego 
Egiptu. Opublikował w tej dzie-
dzinie szereg artykułów nauko-
wych. Został na Podhalu na stałe. 
Wypasał stado 400 owiec mię-
dzy Piekielnikiem a Czarnym 
Dunajcem, prowadzi pensjo-
nat w Kościelisku. Autor książki 
political-fiction „Plan Kiszcza-
ka”. Niedawno ożenił się z Chin-
ką Jolą - Jingwen Zhan. I to ona, 
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Mamy drugiego 
oficjalnego kandydata 
na burmistrza 
Zakopanego. Jest nim 
były radny Łukasz 
Filipowicz. Kolejnego 
mamy poznać w piątek.

J ako pierwszy, swój start 
w wyborach już w zeszłym 
roku ogłosił Jan Gluc, prze-
wodniczący zakopiańskiej 

Rady Miasta. Kolejnym jest 
Łukasz Filipowicz, były radny, 
przedsiębiorca z branży hote-
larskiej. Jest członkiem komi-
tetu wyborczego tworzonego 
przez klub Zakopane jest Jedno 
radnych: Grzegorza Jóźkiewicz, 
Bartłomieja Bryjaka i Stanisła-
wa Karpa.

- Trzy najważniejsze sprawy, 
którymi chcę się zająć, to wal-
ka z szarą strefą wynajmujących 

apartamenty, którzy często nie 
płacą nawet podatku od nieru-
chomości. Druga kwestia to wal-
ka o ład krajobrazowy z wszech-
obecnymi reklamami, a trzecia 
to przeciwdziałanie wielkokuba-
turowej zabudowie - mówi Ty-
godnikowi Łukasz Filipowicz. 
Przypomnijmy. Filipowicz był 
radnym w kadencji 2014-2018. 
W 2014 r. startował w wyborach 
na burmistrza, zajmując wtedy 
trzecie miejsce.

Trzeciego kandydata  zwią-
zanego z klubem radnych Zako-
pane 2030 mamy poznać w pią-
tek wieczorem na konferencji 
prasowej, na którą w mediach 
społecznościowych zaprosił 
Mariusz Koperski, były wice-
burmistrz Zakopanego, a obec-
nie radny powiatowy i sekretarz 
gminy w Kościelisku.

Startu w wyborach wciąż 
nie potwierdził obecny bur-
mistrz Leszek Dorula.

pp

Kandydat  

Filipowicz

Jak Ognisty Wiatr

Na zdjęciu Wojtka w góralskim stroju jego żona Jola, czyli Jingwen Zhan. 

REKLAMA

Gaz 

na telefon

Oferujemy gaz w butlach:

10 kg - propan
11 kg - propan-butan

30 kg - propan
33 kg - propan-butan

11 kg - do wózków 
widłowych

oraz kompozyt  
do wózków widłowych

Tel. 515 682 878
Pracujemy na całym Podhalu

7 dni w tygodniu
Dostawa i montaż gratis!

dario

I gwiazdy zagościły w kościele 
Świętego Krzyża. 

W
niedzielny wieczór ko-
ściół Świętego Krzy-
ża w Zakopanem pę-

kał w szwach. Licznie przyby-
ła publiczność oklaskiwała ze-
spół „Krywań”. Gościem nie-
dzielnego koncertu „Nad Tatra-
mi Gwiazda Betlejemska” był 
też Jan Karpiel Bułecka, znany 
regionalista, architekt i muzyk, 
który przed laty grał w pierw-
szym składzie lubianej i popu-
larnej grupy.

Były kolędy popularne oraz 
pastorałki i pieśni staropolskie, 
były też śpiewki czysto góral-
skie. Razem z festiwalową pu-
blicznością wykonawcy śpiewa-
li „Pójdźmy wszyscy do stajen-
ki”, „Z narodzenia Pana” czy „Oj, 
Maluśki, Maluć]śki”. Kto umiał, 
przyśpiewywał „Gore gwiaz-
da Jezusowi”, „Na kondrackiej 
holi”. Najwięcej oklaskujących 
włączało się w tradycyjne kolędy 
jak „Cicha noc”, która jest najpo-
pularniejszą kolędą świata. Prze-
tłumaczono ją na ponad 300 ję-
zyków i dialektów.

Między utworami o trady-

Gwiazda nad Tatrami

Jan Karpiel Bu³ecka, który wystąpi³ obok Haliny Jawor z zespo³em „Krywań”, opo-
wiada o kolędniczych zwyczajach na Podhalu.

cjach kolędniczych na Podhalu 
opowiadał Jan Karpiel Bułecka. 
Przypomniał, że popularne na 
ziemi krakowskiej postaci daw-
niej nie występowały w góral-
skich jasełkach, nie było ich też 
wśród kolędników, którzy od-
wiedzali góralskie chaty. - Nasi 
tradycyjni kolędnicy sprzed wie-
ków, ci co po kolędzie chodzi-
li, to był baca i trzech juhasów 
o obco dziś nam brzmiących 
imionach: Fedor, Ivan i Stach. 
To podkreślało wielokulturo-
wość naszej ziemi. Do tego był 
anioł z szopką, no i ważna po-
stać, dziad, którego juhasi przez 
całą kolędę poniewierali - dodał 
Jan Karpiel Bułecka.  

Zespół Krywań to grupa 
muzyków z Zakopanego. Ra-
zem tworzą muzy kę inspiro-
waną folklorem podhalańskim, 
słowackim, spiskim. Zespół po-
wstał w 1973 roku, ma na swo-
im koncie sześć nagranych płyt, 
wiele sukcesów, pro gramy tele-
wizyjne, koncerty w USA i Eu-
ropie. Główną wokalistką zespo-
łu jest Halina Jawor. Koncert ko-
lędniczy „Krywania” odbył się 
w ramach tegorocznej edycji Fe-
stiwalu Kolęd, Pastorałek i Pie-
śni Bożonarodzeniowych „Do-
brze, ześ sie Jezu, pod Giewon-
tem zrodziył”.

Tekst i fot.: 
Rafał Gratkowski

ubrana w strój podhalański jest 
na zdjęciu, jakie wygrało w kon-
kursie. - Zatytułowałem zdję-
cie swej żony „Silna jak Ogni-
sty Wiatr”. Zainspirowałem się 
tytułem serii zdjęć Bartłomie-
ja Jureckiego „Silna jak halny” 
- informuje Wojciech Wilhelm 
Zhang-Czabanowski.

Autor nagrodzonego zdję-
cia dodaje, że w kulturze chiń-
skiej Ognistym Wiatrem nazy-
wają wiejący w tamtych stro-
nach mocny jak halny wiatr. Or-
ganizatorzy konkursu zaprasza-
ją na pokonkursowy wernisaż 
prac, w trakcie którego laureaci 
otrzymają nagrody. Wernisaż 

odbędzie się 8 lutego w Krako-
wie w auli w budynku Instytutu 
Bliskiego i Dalekiego Wschodu 
przy ulicy Oleandry 2a.

Jest autorem wierszy, któ-
rych jeszcze nie publikował, 
a obecnie pracuje nad kolejną 
powieścią pt. Bańka.

rav

Na ulice wyruszą wolontariusze WOŚP, a w Kombinacie przy ul. Nowotarskiej odbędzie się koncert. 
Zapraszamy też na licytacje do schroniska na Polanie Chochołowskiej, gdzie można kupić pierwsze 
wydanie Tygodnika.

Elżbieta Wiercioch Hair De-
sign, ul. Nowotarska 21f, będzie 
można skorzystać ze strzyżenia, 
stylizacji włosów, usług barber-
skich, a także wykonać makijaż. 
Natomiast  gabinet kosmetyczny 
Studio Orchidea, ul. Grunwaldz-
ka 11b,  28 stycznia będzie wy-
konywał zabiegi kosmetyczne, 
z których cały dochód zasili cel 
32. Finału. Wolontariusze będą 
też kwestować w zakopiańskich 

restauracjach: Per Amore, Trat-
toria Adamo Pizzeria, Leśni-
czówka Resto Bar oraz Kawiar-
ni Lodziarni Żarneccy.

Po godz. 13 w Kombina-

cie przy ul. Nowotarskiej 37d 

rozpocznie się koncert orga-
nizowany przez właściciela 
tego miejsca Marcina Słodycz-
kę z firmy Future Tech, miasto  
Zakopane.

pp
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Groźny wypadek na ulicy 
Strążyskiej w Zakopanem.

W
sobotnie przedpołu-
dnie samochód oso-
bowy z niewiado-

mych przyczyn zjechał z dro-
gi i uderzył w przydrożny  
słup. Betonowa konstrukcja zła-
mała się i spadła na auto. Na 
szczęście nikt nie ucierpiał. 

Na miejscu byli strażacy, po-
licja i ekipa Zakładu Energe-
tycznego. Ruch był całkowi-
cie zablokowany. - 86-letni kie-
rowca za spowodowanie ko-
lizji został ukarany manda-
tem karnym - poinformował 
asp. sztab. Roman Wieczorek, 
rzecznik prasowy zakopiańskiej  
policji.

pp

Samochodem w s³up

Z Jurkiem Owsiakiem zbie-
ramy pieniądze na walkę 
o zdrowe płuca - „Płuca 

po pandemii. Gramy dla dzie-
ci i dorosłych!”. W najbliższą 
sobotę o godz. 17 w schronisku 
na Polanie Chochołowskiej cze-
ka nas nie lada wydarzenie. Bę-
dzie wielkie granie dla Wielkiej 
Orkiestry Świątecznej Pomo-
cy i licytacja. Nie brakuje dar-
czyńców. Wśród szeregu przed-
miotów, które pójdą pod mło-
tek Kuby Meglicza, pojawi się 
pierwsze wydanie Tygodnika 
Podhalańskiego. Ukazało się 24 
grudnia 1989 roku. W tym roku 
rozpoczęło się 35-lecie istnienia 
Tygodnika. Dla zwycięzcy bonus 
- roczna prenumerata TP.

W orkiestrowe granie włą-
czają się też Polskie Koleje Li-

nowe, które na licytacje oddają 
linę nośną z kolejki na Kaspro-
wy, która była używana w la-
tach 1969-2007, skipass na se-
zon 2024 na wszystkie ośrod-
ki firmy oraz kurs doskonale-
nia jazdy na nartach z instruk-
torem na Kasprowym. Szczegó-
ły na Facebooku PKL.

W Zakopanem prężnie dzia-
ła sztab przy Zespole Szkół Ho-
telarsko-Turystycznych. Na uli-
cach Zakopanego pojawi się 74 
wolontariuszy. Od lat WOŚP 
wspiera Andrzej Bargiel, któ-
ry datki do puszki zbierał bę-
dzie tradycyjnie na Kaspro-
wym Wierchu.

W finałową niedzielę w za-
mian za wpłaty do Firmowej 
Puszki Stacjonarnej w salonie 

Wystąpią: 
13:15 - 14:15 De Lux Charts Band - 
grupa profesjonalnych muzyków którzy 
grają kultowe hity z lat 90-tych, które 
z pewnością rozgrzeją atmosferę i prze-
niosą wszystkich w czasie.

14:30 - 15:15 New Market Jazz Band 
and Ladies - grupa ludzi pasjonująca 
się muzyką Nowego Orleanu.
15:20 - 16:00 Formacja wokalna ,,The 
Voice Sound”  pod kier. Liliany Mam-
czur Dzieci  i Młodzież  - Laureaci  Young 
Jazz Festival.
16:15 - 17:00 Klimat i Przyjacie-
le: Wojciech Inglot, Hubert Wójcic-
ki, Klemens i Mateusz Etynkowscy 

- jazzowa muzyka rozrywkowa.
17:05 - 17:45 Passport Control: Mar-
cin Leśniak,  Klemens i Mateusz Etyn-
kowscy - rockowe granie z lat 60/70
17:50 - 18:20 Zakopiańska Akademia 
Śpiewu Pauliny Martini
18:35 - 19:45 Lethe - Muzyka zespo-
łu określana jest jako solidne, korzen-
ne, oldschoolowe granie, tak jak to robili 
kiedyś najwięksi giganci rocka.
20:00 - 21:00 Nie Tym Tonem - jest 
stosunkowo nowym podhalańsko-spi-
skim składem. Ich muzyka to „energe-
tyczna bomba”, którą złożyli z nurtu ska 
i rodzimej muzyki ludowej.

eprasa.pl c8be5291f8
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LUDźMIERZ

Instytut Dziedzictwa 
Niematerialnego Ludów 
Karpackich w Ludźmierzu 
to jedyny tego tupu 
obiekt w Europie. 
W sobotę został  
oficjalnie otwarty.

I
nstytut mieści się w Domu 
Podhalańskim, który Zwią-
zek Podhalan przekazał 
Centrum Kultury Sokół. 

Mieściła się tu główna siedzi-
ba organizacji. Obiekt był już 
w opłakanym stanie.

Po modernizacji i rozbudo-
wie, która kosztowała 34 mln 
zł, z czego 25 mln zł to fundu-
sze Unii Europejskiej - budynek 
jest nie do poznania. Jest nowo-
czesny, imponujący, choć niektó-
rym żal dawnej bryły budynku, 
która została lekko przerobio-
na. Brakujące dziewięć milio-
nów złotów pochodzi z budże-
tu wojewódzkiego. Przebudo-
wa i modernizacja trwała trwała 
18 miesięcy.

Drugie p³uco Soko³a
- To drugie płuco Centrum 

Kultury Sokół - mówił podczas 
sobotniego otwarcia Instytutu 
Dziedzictwa Niematerialnego 
Ludów Karpackich Witold Ko-
złowski, marszałek małopolski. 
Podkreślał, że Związek Podha-
lan jest partnerem tego przed-
sięwzięcia. - To nie wy jeste-
ście u nas, tylko my jesteśmy 
u was - mówił do górali.

- Powstał nowoczesny 
obiekt, gdzie prowadzona będzie 
praca archiwalna, dokumenta-
cyjna, naukowo-badawcza we 
wszystkich dziedzinach - pod-
kreślał marszałek. - Sala wido-
wiskowa będzie umożliwiać spo-
tkania z żywą kulturą - mówił. 
Przekonywał, że to spełnienie 
testamentu Jana Pawła II, który 
apelował, by pamiętać o swoim 
duchowym dziedzictwie.

Julian Kowalczyk, prezes 

Zarządu Głównego ZP, przy-
pomniał historię Domu Podha-
lańskiego. Inicjatorami jego wy-
budowania byli Olga i Stani-
sław Krupowie. Dzięki deter-
minacji górali, cegiełkom zbie-
ranym w całej Polsce, mimo po-
czątkowej niechęci ówczesnych 
władz - obiekt za czasów komu-
ny powstał.

Bogactwo Łuku Karpat 
w tańcu i śpiewie

Sobotnie uroczystości roz-
poczęły się od Mszy św. w po-
bliskiej bazylice. Potem przenio-
sły się do Domu Podhalańskiego. 
Zamiast tradycyjnego przecięcia 
wstęgi był sznurek na pniakach, 
a w ruch zamiast nożyczek po-
szły siekiery. 

Była okazja do przemówień, 
obejrzenia krótkiego filmu o In-
stytucie, a na koniec występy.

W sali widowiskowej odbył 
się koncert „Echa Karpat”, pod-
czas którego góralki z zespo-
łu „BIałodunajcanie” uwiodły 
wszystkich pięknymi głosami. 
Zespół Folklórny Súbor Roz-
marija ze Słowacji zachwycił 
żywiołowością, a Węgrzy z ze-
społu Kincső Ifjúsági Néptán-
cegyüttes (zobaczcie nagranie) 
sprawnością. W ciągu niecałej 

godziny na scenie można było 
zobaczyć całe bogactwo kultu-
rowe. Wystąpili też m.in. „Myst-
kowianie” i Zespół Pieśni i Tań-
ca „Ziemia Myślenicka”.

Obrazy W³adys³awa 
Trebuni Tutki na początek

W Instytucie została w so-
botę otwarta wystawa malarstwa 
i tkaniny nieżyjącego już artysty 
z Białego Dunajca - Władysława 
Trebuni Tutki. W holu Instytutu 
można też podziwiać odnowiony 
fresk autorstwa tego twórcy pt. 
„Janosik Nędza Litmanowski”.

Warsztaty, seminaria, 
przeglądy

Instytutem zarządza Mało-
polskie Centrum Kultury „So-
kół” z Nowego Sącza.

Otwarcie obiektu było oka-
zją do zwiedzenia obiektu. Gó-
ralom ze Związku Podhalan do 
dyspozycji zostało całe najniż-
sze piętro. Tam też w specjal-
nej sali z odpowiednią tempe-
raturą i wilgotnością będzie się 
znajdowało archiwum i czytel-
nia. Bedzie tu też piękna sala, 
gdzie Związek Podhalan będzie 
mógł się spotykać i obradować. 
Na pierwszym piętrze jest sala 
widowiskowa na 220 miejsc, 

połączona z zewnętrznym am-
fiteatrem. Znajduje się tu także 
sala wystawowa.

Na drugim piętrze czeka-
ją już pracownie - haftu, szy-
cia strojów regionalnych, ka-
letnictwa, studio nagrań i biu-

ra. Najwyżej - na trzecim pię-
trze - znajduje się pracownia 
muzyczna i studio tańca.

Powstało miejsce unikatowe 
na skalę europejską. Jego głów-
nym zadaniem będzie zachowa-
nie unikatowych tradycji góra-
li Łuku Karpat - materialnych 
i niematerialnych. Będą tu di-
gitalizowane materiały np. kar-
packa muzyka, prowadzone będą 

badania terenowe. Będą różne-
go rodzaju warsztaty tematycz-
ne i zajęcia dla dzieci i osób star-
szych, seminaria, kursy wie-
dzy dla nauczycieli itp. Będą 
się tu odbywać lekcje regional-
ne, zielone szkoły. Instytut bę-

dzie współpracował z uczelnia-
mi wyższymi, z Muzeum Ta-
trzańskim i Muzeum Orawskim. 
Znajdzie się tu miejsce na  prze-
glądy teatralne, konkursy. Obiekt 
jest dostępny dla osób niepełno-
sprawnych.

Instytut rozpocznie pracę 
w kwietniu i będzie zatrudniał 
10 osób.

Tekst i fot.: Beata Zalot

Dom Podhalański w nowej ods³onie

Najniższe piętro Instytutu należy do Związku Podhalan. Na zdjęciu widać ocala-
³e elementy dekoracyjne z podhalańską ornamentyką, które wcześniej znajdowa-
³y się w sali widowiskowej.

 Zamiast tradycyjnego przecięcia wstęgi by³ sznurek na pniakach i siekiery w zastępstwie nożyczek.
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Kultowy cytat z filmu Miś 
mogą sobie powtarzać 
mieszkańcy willowej dzielnicy 
Nowego Targu.

I 
wcale nie dlatego, że domy 
są ogrzewane węglem w sta-
rej kotłowni. Wręcz przeciw-
nie - wszystkie korzystają 

z nowoczesnych, niezawodnych 
pomp ciepła. Ale co to za pocie-
cha, gdy zabraknie prądu?

- Jak nie ma prądu przy 
dwudziestostopniowym mro-
zie w środku nocy to jest dra-
mat. Wnętrze wychładza się bar-
dzo szybko. A niedawno prze-
rwa była dwukrotnie. Naprawi-
li o pierwszej w nocy, a potem 
znów o ósmej rano była awa-
ria. Co innego, gdyby to chodzi-
ło o korki w domu, każdy sam 
by sobie to włączył. Ale to awa-
ria stacji TRAFO koło kościo-
ła - prądu nie mają całe uli-
ce w okolicy - irytuje się jeden 
z mieszkańców ul. Akacjowej.

I pokazuje list z podpisami 
przeszło 20 osób apelujących do 
Tauronu. Mieszkańcy ul. Aka-
cjowej, Miodowej i Starokra-
kowskiej zwrócili się z pismem 
do Tauron Dystrybucja o podję-
cie pilnych działań naprawczych 
sieci przesyłowej stacji TRAFO. 
Jak piszą, prawdopodobnie nie 
jest ona przystosowana do obec-
nych warunków zasilania z uwa-
gi na przeciążenie sieci. Ta jest 
efektem przyłączania kolejnych 
domów na powstającym osie-
dlu domów jednorodzinnych. 
Wszystkie są ogrzewane pompa-
mi ciepła o mocy 11kW, a plano-
wane są budowy kolejnych do-
mów. Mieszkańcy pytają też, na 
jakiej podstawie zostają wydane 
warunki przydziału mocy, skoro 
sieć techniczna nie spełnia wa-
runków do przyłączenia kolej-
nych domów zasilanych pompa-
mi ciepła?

Jest zima to musi być zimno

Przy ul. Akacjowej domy są ogrzewane pompami ciep³a, ale problem się zaczyna, 
gdy braknie prądu.

Taka sytuacja w niedzielne 
popołudnie - szczurza 
rodzinka przy starej kamienicy 
na nowotarskim rynku.

A le nie było ich 7-8, 
ponad 20, jak nie 
więcej - pisze do nas 
przerażona pani Ma-

ria z Nowego Targu, przysyła-
jąc zdjęcia nietypowej rodzin-
ki. - Po jakimś czasie jakaś ko-
bieta przyszła, otworzyła drzwi 
i jedzenie po prostu szczurom 
przyniosła. Bardzo dużo prze-
chodniów było, również zdjęcia 
robili - dodaje.

W kamienicy na piętrze ma 
swą siedzibę kancelaria prawna. 
Jak się dowiadujemy, nikt z jej 
pracowników, ani pozostałych 
mieszkańców domu nie ma do-
stępu do piwnic. To efekt trwa-
jących od 16 lat procesów są-
dowych. Druga strona konflik-
tu, pozostająca wciąż formalnie 
właścicielem parteru i piwnicy, 
nie dopuszcza sąsiadów do po-
zamykanych na głucho pomiesz-
czeń. Tam z kolei jedynie szczu-
ry się zadomowiły, które korzy-
stają z tego, że jedna ze starszych 
pań przynosi jedzenie... kotom.

Jolanta Bakalarz, szefowa no-
wotarskiego sanepidu przekonu-

szczury w mieście

Szczury przed kamienicą na nowotarskim rynku.
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Wizyta w Sejmie z Weroniką Smarduch, lot nad Tatrami czy plastrony, w których skaczą Stoch 
i Kubacki. Do wylicytowania w Nowym Targu na WOŚP.

Nowy Targ z Owsiakiem

Piotr Cyrwus, aktor pochodzący z Waksmundu, na prośbę radnej Ewy Garbacz pod-
pisuje bombkę, która zostanie w niedzielę wylicytowana. 

Urząd łagodzi zapisy uchwały 
reklamowej. W ramach 
przedwyborczej agitacji 
można będzie więcej!  
Ale tylko przez określony czas.

N
owy Targ jest jedynym 
miastem na Podhalu, 
które wprowadziło wła-

sną uchwałę reklamową regulu-
jącą i ograniczającą swoistą „ba-
nerozę”, na jaką cierpi całe Pod-
hale. O tym, jak wielkie bilbor-
dy potrafią szpecić krajobraz 
i są często swoistą antyreklamą 
reklamowanych usług, można 
przekonać się już podróżując za-
kopianką. Przed trzema laty wal-
kę z natłokiem natarczywych re-
klam rozpoczęło miasto.

Przypomnijmy, uchwała 
wprowadza trzy strefy krajobra-
zowe. Pierwsza to centrum mia-
sta, które mieści się w granicach 
strefy ochrony konserwatorskiej. 
Druga strefa to pas dróg krajo-
wych i zakopianki o szerokości 
50 m w terenie zabudowanym 
i 200 m poza nim. W obu tych 
strefach obowiązuje całkowity 
zakaz stawiania reklam. W po-

zostałym terenie przepisy są bar-
dziej liberalne.

Tam, gdzie billboardy mogą 
stać - obowiązuje opłata. Każdy, 
kto ma na swojej działce baner, 
musi zapłacić dziennie dwa złote 
od sztuki oraz 10 gr od każdego 
metra kw. jego powierzchni. Nie 
dotyczy to szyldów umieszczo-
nych na budynkach firm czy in-
stytucji.

Jak dotąd Nowy Targ to je-
dyny podhalański samorząd 
przy zakopiance, który wdrożył 
restrykcyjne przepisy, mające 
uporządkować reklamowy cha-
os. Wcześniej gminą w obydwu 
podhalańskich powiatach, któ-
ra wprowadziła w życie przepi-
sy mające regulować reklamowy 
bałagan, było Kościelisko.

Podczas grudniowej sesji 
nowotarscy radni zaakceptowa-
li zmianę w uchwale polegają-
cą na zmianie opodatkowania re-
klam. Od opłat zwolnione będą 
banery i pneumatyczne urządze-
nia reklamowe związane z im-
prezami okolicznościowymi in-
stalowane nie dłużej jak 30 dni 
przed i zdemontowane do sied-

miu dni po wydarzeniu. Z kolei 
banery wyborcze mają być zwol-
nione z opłaty na czas trwania 
kampanii wyborczej i do 30 dni 
od dnia wyboru. Przepisy będą 
więc obowiązywać już podczas 
tegorocznych wyborów samo-
rządowych zapowiedzianych na 
7 i 21 kwietnia oraz wyborów 
do Europarlamentu.

„Urządzenia reklamowe i ta-
blice reklamowe w trakcie kam-
panii wyborczej zmieniają się 
dynamicznie i przeprowadzenie 
rzetelnie postępowań podatko-
wych jest utrudnione. W przy-
padku niezłożenia deklaracji 
podatkowej, przepisy wymaga-
ją wszczęcia postępowania po-
datkowego, co wiąże się z upły-
wem 30 dni, kiedy to komitety 
wyborcze mają usunąć plakaty. 
Podobnie jest z wydarzeniami 
i imprezami okolicznościowy-
mi. Z reguły plakaty są umiesz-
czane na tydzień przed planowa-
ną imprezą i są usunięte zaraz po 
wydarzeniu czy imprezie” - czy-
tamy w uzasadnieniu grudnio-
wej uchwały.

fig

Darmowa reklama dla polityków 

P onad 60 wolontariuszy 
w mieście, licytacje, kon-
certy i wiele innych atrak-

cji przez cały dzień w Miejskim 
Centrum Kultury. W najbliższą 
niedzielę 28 stycznia zaroi się od 
czerwonych serduszek i puszek 
w całej Polsce. Celem 32. Fina-
łu WOŚP są „Płuca po pandemii. 
Gramy dla dzieci i dorosłych!”. 
Po kilku latach impreza w No-
wym Targu wróciła do MCK i tu 
będzie działo się najwięcej.

Na licytacjach, które będą 
prowadzone na scenie MCK, 
ale i na allegro, wiele cennych 
trofeów do zdobycia. Plastrony, 
czyli koszulki, w których skaczą 
Kamil Stoch i Dawid Kubac-
ki z ich autografami, kombine-
zon Oli Król, bombka podpisa-
na przez Piotra Cyrwusa, legen-
darne szachy z „Plamy” autor-
stwa Gabriela Szyrszenia, uni-
katowa już dziś płyta Trebuniów 
Tutków z Jamajczykami z 1991 
r., lot widokowy nad Tatrami czy 
wycieczka do Sejmu w towarzy-
stwie posłanki Weroniki Smar-
duch, a w Warszawie niespo-
dzianka - kawa ze znanym poli-
tykiem. Będą różne dzieła arty-
styczne, vouchery i wiele, wiele 
innych rzeczy.

Na najmłodszych będzie 
czekał w MCK poranny blok 
dziecięcy, Będą występy szkół 
tańca, zespołów hip-hopowych, 
animacje i zajęcia sensoryczne 
dla dzieci, warsztaty kulinarne 
i ceramiczne. Po południu w blo-
ku regionalnym wystąpią m.in. 
Mali Śwarni. Będzie też można 
obejrzeć „Jasełka” w wykonaniu 
zespołu Hyrni.  Będzie wysta-

wa prac konkursowych „Wolon-
tariat - sztuka z serca”. W pro-
gramie są otwarte zajęcia fitness 
i jogi, warsztaty tworzenia ma-
kram. 

O godz. 16 rozpoczną się 
koncerty nowotarskich artystów 
(z małymi wyjątkami). Na scenie 
pojawi się Kliw, Drewniak/Raj-
ski, Lupi, Julia Jarząbek, Magda 
Panek, Justyna Pustówka, Sem-
pu a na koniec gwiazda wieczo-
ru Sting Ray. 

O godz. 20 tradycyj-
nie - Światełko do Nieba i pa-
miątkowe zdjęcie przed budyn-
kiem MCK wśród zimnych ogni 
i doskonałej muzyki. Imprezę 

poprowadzi Dj Piotrek „Łysy” 
Chrobak.

Będzie można oddać krew, 
będą pokazy strażackie i policyj-
ne.  Swoje stoisko będzie miało 
nadleśnictwo. Przez cały dzień 
będzie kiermasz ciast, strzelni-
ca airsoft, pokazy pierwszej po-
mocy.

W tym roku sztaby Wiel-
kiej Orkiestry Świątecznej Po-
mocy działają także w Białce 
Tatrzańskiej, Zakopanem, Rab-
ce, Szczawnicy. Przypomnijmy, 
że celem 32. Finału WOŚP są 
„Płuca po pandemii. Gramy dla 
dzieci i dorosłych!”.

Beata Zalot

je, że sprawą powinien zająć się 
urząd miasta ze względu ustawy 
o czystości w gminach. - Wła-
ściwie to właściciel powinien za-
mówić firmę deratyzacyjną. Ale 
w tym momencie ze względu na 
spór nawet nie wiadomo kto to 
powinien zrobić - przyznaje dy-
rektorka Powiatowej Stacji Sani-
tarno-Epidemiologicznej.

Obiecuje jednak jeszcze 
przyjrzeć się istniejącym moż-
liwościom działania.

Paulina Dembska-Sięka, 
kierownik referatu ds. gospo-
darki komunalnej  przyznaje, że 
wcześniej żadnych zgłoszeń do-
tyczących szczurów w mieście 
nie było. O sprawie dowiedzia-

ła się z mediów. I w pierwszym 
odruchu kieruje nas do sanepi-
du, bo to on powinien zajmować 
się sprawą, gdy możliwe jest za-
grożenie epidemiologiczne. Gdy 
informujemy,  że ten odsyła nas 
do urzędu, zauważa, że jej refe-
rat zajmuje się dokarmianiem 
bezdomnych zwierząt. - Zgod-
nie z ustawą deratyzacja nale-
ży do właściciela i powinien ją 
przeprowadzać wiosną i jesienią. 
Na pewno będziemy obserwo-
wać jak sytuacja się będzie roz-
wijać. Jeśli będzie taka koniecz-
ność, będziemy współpracować 
z sanepidem czy policją - doda-
je Paulina Dębska-Sięka.

fig

Zaznaczają, że przy niskich 
temperaturach pojawia się pro-
blem z zasilaniem i brak ogrze-
wania domów. Dzieje się tak od 
zeszłej zimy, czyli pierwszego 
sezonu grzewczego po wybudo-
waniu osiedla.

 „Mieszkańcami nowo wy-
budowanych domów są rodziny 
z małymi dziećmi, a brak ogrze-
wania przy temperaturze minus 
20 st. w nocy naraża ludzi na 
utratę zdrowia przy nieogrze-
wanym domu” - podsumowują 
apel do energetyków.

Z pytaniem o przyczynę 
częstych awarii sieci w tym re-
jonie Nowego Targu a także o to, 
w jaki sposób oraz kiedy Tau-
ron planuje rozwiązać problem, 
zwróciliśmy się do biura praso-
wego firmy.

- W okresie świątecznym 
miały miejsce wyłączenia od-
biorców związane z przeciąże-
niem obwodu niskiego napięcia, 
zasilanego ze stacji transforma-
torowej Niwa 4 Kościół. Wy-

prowadzenie obwodu ze stacji 
zrealizowane jest kablem, któ-
ry w tym czasie był przeciążo-
ny ze względu na zwiększone za-
potrzebowanie klientów - odpo-
wiada Ewa Groń, Rzecznik Pra-
sowy Tauron Dystrybucja SA.

Jak podkreśla, pracownicy 
pogotowia energetyczny zwięk-
szyli zabezpieczenia kabla, co 
wyeliminowało problemy miesz-
kańców. Firma nie odnotowuje 
nowych zgłoszeń o braku zasi-
lania.

- Teren ten jest jednak w co-
raz większym stopniu zurbani-
zowany, montowane są dodatko-
we energochłonne urządzenia 
i rosną potrzeby przyłączeniowe 
mieszkańców. Dlatego ze wzglę-
du na wydane kolejne warunki 
przyłączeniowe, w ramach prac 
przyłączeniowych zostanie na 
tym terenie poprowadzony do-
datkowy obwód zasilający klien-
tów - dodaje rzeczniczka.

Tekst i fot.:  
Józef Figura
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Z odpowiedzi Minister-
stwa Sprawiedliwości wyni-
ka, że w 2018 roku dostało 
306.791,10 zł na przeciwdzia-
łanie przyczynom przestępczo-
ści i 537.349,86 zł na pomoc po-
krzywdzonym przestępstwem 
(to dwa różne programy w ra-
mach funduszu). W latach 2019-
2023 stowarzyszenie dostało na 
realizację drugiego z tych celów 
kolejne 2.898.395,76 zł. 

Łącznie w ciągu sześciu 
lat Stowarzyszenie „Podhale 
- Nasz Dom” otrzymało więc 
3.742.536,72 zł z Funduszu 
Sprawiedliwości. 

Na jaki cel poszły te pu-
bliczne pieniądze? W sprawoz-
daniach stowarzyszenia w Kra-
jowym Rejestrze Sądowym 
z lat 2018-2021 jest dodatko-
wa  rubryka, której nie znaj-
dziemy w innych latach - „Po-
zostałe przychody operacyjne”. 
W sumie mamy tu 4.340.955 zł 
rozpisane na 4 lata. Nie napisa-
no jednak, z czego uzyskano te 
przychody i na co przeznaczo-
no te pieniądze; nie wiemy, czy 
w tej sumie mieszczą się dota-
cje z Funduszu Sprawiedliwości.

Zapytaliśmy prezes Cy-
gan-Opyt i wiceprezes Antolak
-Rust, jaką działalność na rzecz 
pokrzywdzonych prowadziło 
ich stowarzyszenie. Z odpowie-
dzi prezes Iwony Cygan-Opyt 
wynika, że w 2018 roku Stowa-
rzyszenie Podhale - Nasz Dom 
prowadziło Ośrodek dla Osób 
Pokrzywdzonych Przestęp-
stwem w Nowym Targu oraz 
dwa punkty lokalne: w Zakopa-
nem i Limanowej. „W ramach 
działań przewidzianych w umo-
wie świadczyliśmy komplekso-
wą pomoc dla ofiar przestępstw 
i ich najbliższych, w ramach któ-
rej osoby te otrzymywały po-
moc psychologiczną, prawną 
oraz szeroką  pomoc material-
ną, w tym m.in. w formie zakupu 
żywności, dopłat do wynajmu, 
odpłatnej rehabilitacji, dosto-
sowania mieszkania do potrzeb 
osoby niepełnosprawnej, jeże-
li niepełnosprawność powstała  
wskutek przestępstwa” - czy-
tamy w odpowiedzi. Klientami 
ośrodka były najczęściej osoby 
pokrzywdzone w wyniku prze-
mocy  domowej, wypadków dro-
gowych, przestępstw na tle sek-
sualnym. Ośrodek pomagał za-
równo osobom dorosłym, jak 
też dzieciom i młodzieży. „Przez 
cały okres funkcjonowania Ośro-
dek opierał się na ścisłej współ-
pracy z Ośrodkami Pomocy Spo-
łecznej z terenów powiatów no-
wotarskiego, tatrzańskiego, lima-
nowskiego, suskiego, z komisa-
riatami policji, sądami rejonowy-
mi, a także szkołami” - zapew-

nia Iwona Cygan-Opyt. Informu-
je, że z usług skorzystało kilka-
set osób. Stowarzyszenie zakoń-
czyło realizację tego projektu 31 
grudnia 2021 roku. 

podhaleregion.pl
Szukając śladów wydawa-

nia pieniędzy z Funduszu Spra-
wiedliwości przez Stowarzysze-
nie Podhale - Nasz Dom, trafili-
śmy do archiwów portalu pod-
haleregion.pl. Nieprzypadkowo, 
gdyż właścicielem tej domeny 
jest właśnie stowarzyszenie. Co 
ciekawe: ono samo nie ma wła-
snej strony internetowej, na któ-
rej informowałoby o swojej dzia-
łalności, możliwości ubiegania 
się o pomoc czy o prowadzo-
nych akcjach - tak jak robi wiele 
tego typu stowarzyszeń czy fun-
dacji. To portal informacyjny, re-
lacjonujący o aktualnych wyda-
rzeniach na Podhalu.

Na stronie podhaleregion.pl 
znajdziemy np. artykuł z grud-
nia 2021 roku pt. „Bezpłatne 
wsparcie dla pokrzywdzonych - 
Skorzystaj z niego i Ty!”. A po-
niżej reklamę Funduszu Spra-
wiedliwości.

Osobną podstronę Ośrodka 
Pomocy Osobom Pokrzywdzo-
nym znajdziemy za to na stro-
nie Gminnego Ośrodka Pomo-
cy Społecznej w Nowym Tar-
gu. - Mieliśmy ją na stronie, ale 
to stara informacja. Korzysta-
liśmy kiedyś z pomocy stowa-
rzyszenia, to znaczy kierowali-
śmy tam osoby mające problemy 
z prawem, potrzebujące pomocy 
psychologicznej. Ale to było kil-
ka lat temu - przyznaje Daniel 
Janczy, kierownik nowotarskie-
go GOPS-u.

W lutym 2021 roku portal 
podhaleregion.pl zamieścił in-
formację o nieodpłatnej pomo-
cy w ramach Tygodnia Pomocy 
Osobom Pokrzywdzonym Prze-
stępstwem. Wśród dyżurujących 
ekspertów z zakresu psycholo-
gii i prawa była Iwona Cygan-
Opyt, czyli prezes Stowarzy-
szenia Podhale - Nasz Dom. Na 
tej stronie był baner reklamowy 
z dopiskiem: “Współfinansowa-
no ze środków Funduszu Spra-
wiedliwości, którego dysponen-
tem jest Minister Sprawiedli-
wości”.

W odpowiedzi na nasze wąt-
pliwości prezes stowarzyszenia 
odpisała: “Portal prowadzony 
przez Stowarzyszenie nie otrzy-
mywał dotacji z Funduszu Spra-
wiedliwości”.  

 Pensja pani wiceprezes 
Jak piszemy na początku 

tekstu, wiceprezeską Stowarzy-
szenia Podhale - Nasz Dom jest 
Aleksandra Antolak-Rust z biu-
ra posła Suwerennej Polski. To 
ona była koordynatorką pro-
jektu Funduszu Sprawiedliwo-
ści: „Udzielenie pomocy oso-

bom pokrzywdzonym przestęp-
stwem oraz osobom im najbliż-
szym”, na który to projekt sto-
warzyszenie dostało publiczne 
środki. Nie jest to jedyny przy-
padek, gdy osoba współpracu-
jąca z politykiem Suwerennej 
Polski zajmowała się działania-
mi, na które szły dotacje z Fun-
duszu Sprawiedliwości w cza-
sach, gdy Suwerenna Polska ob-
jęła resort. Media informowały 
o wielu podobnych przykładach. 

Ponieważ Aleksandra Anto-
lak-Rust jednocześnie jest rad-
ną rady gminy Raba Wyżna, 

musi publikować coroczne ze-
znanie majątkowe. Z niego wła-
śnie dowiadujemy się, że z pie-
niędzy Funduszu Sprawiedli-
wości zarabiała przez lata wię-
cej, niż wynosiła jej dyrektor-
ska pensja w biurze poselskim 
ministra Siarki. I tak np. w 2019 
roku Aleksandra Antolak-Rust 
jako dyrektor biura posła zaro-
biła 49 tys. zł, podczas gdy za 
koordynację projektu realizowa-
nego z Funduszu Sprawiedliwo-
ści otrzymała 60 tys. zł. W su-
mie przez cztery lata realizowa-
nia ministerialnego projektu za-
robiła 191 tys. zł.

Co ciekawe, w 2016 roku 
weszła do rady nadzorczej spół-
ki Link 4, należącej do państwo-
wego ubezpieczyciela - Grupy 
PZU. Tu jej wynagrodzenie się-
gało 50 tys. zł. 

Aleksandra Antolak-Rust 
nie chciała rozmawiać z dzien-
nikarzem Tygodnika Podhalań-
skiego - poprosiła o przesła-
nie pytań mailem, lecz odpo-
wiedziała nie ona, tylko prezes 
Iwona Cygan-Opyt. Na pytanie, 
co zdecydowało, że akurat dy-

rektor biura posła Siarki zosta-
ła koordynatorem projektu Fun-
duszu Sprawiedliwości, odpisa-
ła: „Wewnętrzna decyzja Stowa-
rzyszenia oparta na merytorycz-
nych przesłankach związanych 
z wieloletnim doświadczeniem 
zawodowym p. Aleksandry An-
tolak-Rust”.

   Adres nieznany
Ponieważ prezes Iwona Cy-

gan-Opyt napisała nam równie 
ogólnie o działalności stowa-
rzyszenia, a w sieci i publicz-
nych źródłach nie znaleźliśmy 

konkretnych śladów jego szero-
kiej aktywności, postanowiliśmy 
odwiedzić siedzibę.

Podawany w KRS adres to 
Al. Tysiąclecia 37, czyli Miej-
skie Centrum Kultury w No-
wym Targu. Jednak jego dyrek-
tor Andrzej Lichosyt nie koja-
rzy tej instytucji. - Nic takiego 
tu nie działa. Żadna korespon-
dencja do takiego stowarzysze-
nia nie przychodzi na nasz adres 
- odpowiada zdumiony na nasze 
pytanie. Ale dodaje: - Wiem, że 
gdy rozpoczynała się przebudo-
wa MCK, różne instytucje się 
stąd poprzenosiły.

Aleksandra Antolak-Rust, 
pytana przez nas o siedzibę sto-
warzyszenia, przyznaje, że po-
przedni adres widnieje już tyl-
ko w Krajowym Rejestrze Sądo-
wym. Informuje, że teraz stowa-
rzyszenie ma biuro przy ul. Ko-
ścielnej 20. 

Ciekawe, bo to sąsiedztwo 
naszej redakcji. Fakt, przy bra-
mie wejściowej jest tabliczka 
„Ośrodek Pomocy Osobom Po-
krzywdzonym Przestępstwem 
w Nowym Targu” - jednak na 

drzwiach został tylko ślad po 
oderwanym szyldzie. Pytamy 
panią Edytę, sprzątającą obiekt, 
czy w tym biurze ktokolwiek 
ktoś się pojawia. - Przynajmniej 
od kilku miesięcy nie widzia-
łam nikogo. Kiedyś mieli dodat-
kowy pokój dla psychologa, ale 
zrezygnowali. Zaglądali tu po-
tem jacyś Ukraińcy, ale to z pół 
roku temu było - opowiada pani 
Edyta. Dziwne, jak na instytu-
cję, która w ostatnich latach do-
stała miliony publicznych środ-
ków - powinna zapewnić prężną 
działalność. 

Dziwi też, że wiceprezes 
stowarzyszenia nie wie, iż pod 
podanym przez nią adresem nie 
ma żywego ducha.  

Również nieaktualny adres 
w MCK jako swojej siedziby ma 
portal podhaleregion.pl, należą-
cy do Stowarzyszenia Podhale - 
Nasz Dom. 

Promocja pos³a Siarki 
i Suwerennej Polski
Wróćmy do portalu podha-

leregion.pl. Gdy powstaje ten 
tekst, na stronie głównej rzuca 
się w oczy reklama Lasów Pań-
stwowych - to jedna z instytucji 
opanowana za rządów Zjedno-
czonej Prawicy przez Suweren-
ną Polskę, czyli partię posła Siar-
ki. Będąc wiceministrem klima-
tu i środowiska, Siarka był peł-
nomocnikiem rządu ds. leśnic-
twa i łowiectwa. To z jego ini-
cjatywy w styczniu 2023 roku 
w Nowym Targu zorganizowa-
no za pieniądze Lasów Państwo-
wych koncert Małej Armii Jano-
sika, a w Jabłonce - Golec uOr-
kiestra. Tylko za ten ostatni wy-
stęp - jak podała Gazeta Wybor-

cza - LP zapłaciły blisko 105 tys. 
zł. Oczywiście przy obu oka-
zjach na scenie brylował wice-
minister Siarka, poprzedzając 
koncert swoim wystąpieniem. 
Na portalu stowarzyszenia do-
towanego z Funduszu Sprawie-
dliwości trudno nie zauważyć 
licznych tekstów promujących 
Lasy Państwowe.

Po wpisaniu w wyszukiwar-
kę Google odpowiednich słów 
kluczowych dla strony podha-
leregion.pl, na hasło “Edward 
Siarka” wyskakują 242 wzmian-
ki o działalności posła Suweren-
nej Polski. Głównie o pozytyw-
nym, promocyjnym wydźwię-
ku. Tak np. we wrześniu 2023 
roku portal opublikował tekst 
pt.: “Edward Siarka o strategicz-
nych inwestycjach w Małopol-
sce”, a w październiku: “Mini-
ster Edward Siarka: rozwój in-
frastruktury i nowoczesne cie-
płownictwo kluczowe dla tu-
rystyki w Zakopanem”. Był też 
artykuł  “Edward Siarka: lasy 
w polskich rękach gwarantu-
ją nam zachowanie dziedzictwa 
przyrodniczego”, czy: “Pszcze-
larz to brzmi dumnie! Rozmo-
wa z wiceministrem Edwar-
dem Siarką”.

Z kolei na hasło “Fundusz 
Sprawiedliwości” pojawia się aż 
1030 wyników na stronie pod-
haleregion.pl. Większość linków 
kieruje do baneru reklamujące-
go ten fundusz; są też artykuły 
oznaczone jako “materiał part-
nera”, np.: “Nie bój się prosić 
o wsparcie”. 

Natomiast gdy wpiszemy 
w wyszukiwarkę hasło „Andrzej 
Gut Mostowy” (także wicemini-
ster w minionym rządzie), poja-
wia się 113 wyników na portalu.

Zupełnie inaczej jest 
w przypadku Weroniki Smar-
duch, posłanki Platformy Oby-
watelskiej, która dostała się do 
Sejmu w wyborach 15 paździer-
nika - po wpisaniu jej nazwiska 
pojawia się jedynie dziewięć 
wzmianek na portalu.

Chcieliśmy poprosić posła 
Edwarda Siarkę o komentarz do 
tego tekstu, lecz nie odebrał od 
nas telefonu. W wyborach par-
lamentarnych 15 października 
2015 roku zajął wysokie, piąte 
miejsce na liście PiS w okręgu 
nowosądeckim i otrzymał po-
selski mandat. Głosowało na 
niego 18 587 wyborców, z cze-
go w powiecie nowotarskim 14 
216. Dzięki temu były wójt Raby 
Wyżnej, a od 2005 roku poseł, 
ma zapewnioną kolejną kaden-
cję w Sejmie. 

Aleksandra Antolak-Rust 
na razie nie potwierdza, czy bę-
dzie kandydować w kwietnio-
wych wyborach samorządo-
wych. Wciąż jednak ma posadę 
dyrektora biura posła Suweren-
nej Polski.

Tekst i fot.: Józef Figura

Posła Edwarda sIarkI  
łańcuszek sprawiedliwości

dokończenie 
ze str. 1

Biuro poselskie i kancelaria pani prezes stowarzyszenia Podhale - Nasz Dom mieszczą się pod wspólnym adresem. 
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W rejonie Zbójeckiej Góry na estakadzie zderzyły się dwa auta osobowe.

Zderzenie na nowej zakopiance Dwie osoby ucierpia³y  
w piątkowym zderzeniu.

Parafia św. Marii Magdaleny 
chce miastu przekazać grunt 
pod parking przy ulicy Orkana.

Z nieoczekiwaną propozycją 
wystąpił do rabczańskich 
władz nowy proboszcz ks. 

Piotr Iwanek. Przedstawicielka 
parafii podczas posiedzenia ko-
misji budżetowej przedstawiła 
koncepcję budowy nowego par-
kingu. Miejsca do parkowania 
miałyby powstać wzdłuż ulicy 
Orkana po stronie Ogrodu Ró-
żańcowego. Istniejące dziś ogro-
dzenie zostałoby usunięte. Par-
king zostałby połączony z uli-
cą Orkana dwoma wjazdami. 
Istniejącym obecnie wjazdem 
przy kościele  i kolejnym, no-

wym - w sąsiedztwie torów ko-
lejowych. W założeniach nowy 
parking oferowałby od 50 do 
100 miejsc. Parafia chce przeka-
zać teren miastu nieodpłatnie, 
pod warunkiem, że to samorząd 
wybuduje parking. Jest jeszcze 
jeden warunek - w święta, nie-
dziele i w czasie nabożeństw od-
bywających się w pobliskim ko-
ściele - parkowanie będzie bez-
płatne.

Władze miasta deklarują, 
że są ofertą poważnie zaintere-
sowane, także większość rad-
nych przyjęła propozycję przy-
chylnie, choć nie obyło się bez 
kontrowersji. - Po co nam wła-
ściwie kolejny parking - zastana-
wiała się podczas dyskusji na te-

mat propozycji Aleksandra Ko-
per. Sugerowała, że mieszkańcy 
i parafianie mają wystarczająco 
dużo miejsca do parkowania na 
terenach - należącej również do 
probostwa - pobliskiej targowicy. 
Do dyspozycji mieszkańców po-
zostaje też spory choć odpłatny 
parking przy ulicy Piłsudskiego. 
Radna dociekała też, czy ofertę 
skierowaną do samorządu za-
aprobowała już rada parafialna.

Przedstawicielka parafii 
przekonywała, że parking jest 
bardzo potrzebny, gdyż podczas 
nabożeństw zaparkowane przy 
kościele samochody utrudnia-
ją ruch ulicą Orkana i droga-
mi w obrębie osiedla przy uli-
cy Sądeckiej. Zasugerowała 

przy tym, że terenu targowicy 
nie można docelowo traktować 
jak parking, gdyż parafia ma wo-
bec nieruchomości „inne plany”. 
Dodała przy tym, że nowy par-
king mógłby służyć także oso-
bom, które po modernizacji li-
nii kolejowej postanowią korzy-
stać z usług PKP, by szybko do-
stać się do Krakowa.

Ostatecznie burmistrz jed-
noznacznie zdeklarował, że mia-
sto jest propozycją zaintereso-
wane. Jest również gotowe roz-
począć starania o środki na inwe-
stycję ze źródeł zewnętrznych. 
Wedle wstępnych szacunków 
budowa parkingu pochłonęłaby 
od 600 tys. do miliona złotych.
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Parking u proboszcza

Rabczański magistrat apeluje 
o przekazywanie ślubnych 
zdjęć przodków.  
Chodzi o fotografie sprzed 
wojny, które mają udekorować 
nową salę ślubów.

J ak już zapowiedział bur-
mistrz Leszek Świ-
der, sala ślubów należą-

ca do rabczańskiego Urzę-

du Stanu Cywilnego ma zmie-
nić lokalizację. Nowe miej-
sce to odnowiona willa Anioł.  
Burmistrz Leszek Świder za-
proponował dość oryginal-
ny pomysł na wystrój sali. 
Mają ją przyozdobić ślub-
ne zdjęcia rabczan, którzy sa-
kramentalne „tak” powiedzie-
li sobie przed drugą wojną  
światową.

- Burmistrz Rabki-Zdroju 

wraz z kierownikiem Urzę-
du Stanu Cywilnego organizu-
je zbiórkę portretów ślubnych 
naszych dziadków i pradziad-
ków wykonanych do 1939 roku, 
które ozdobią nowo powsta-
jącą salę ślubów Urzędu Sta-
nu Cywilnego w Rabce-Zdroju 
- ogłosił na oficjalnej stronie 
urzędu rabczański burmistrz. 
- Zachęcamy osoby, posiadają-
ce rodzinne pamiątki w posta-

ci ślubnych portretów swoich 
przodków, do ich wypożyczenia 
a może nawet podzielenia się ich  
historią, przyczyniając się 
tym samym do powstania bar-
dzo ciekawej wystawy. Prosi-
my więc o możliwość wykona-
nia fotografii posiadanych por-
tretów, oryginały zostaną waszą 
własnością - zaznacza Leszek  
Świder.
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Przekaż dziadków na wystawę

Rabczańska policja nadzoruje 
niebezpieczne rejony 
uzdrowiska.

K ażdy z zagrożonych re-
gionów jest nadzorowa-
ny przez dzielnicowych. 

I tak: dzielnicowy sierż. szt. Ja-
rosław Kołodziejczyk, rejon służ-
bowy nr 13: Rabka-Zdrój ul. Sło-
neczna w rejonie remontowanego 
Szpitala Miejskiego (nieprawi-
dłowe parkowanie pojazdów na 
chodniku we wszystkich dniach 

tygodnia od godz. porannych do 
popołudniowych); dzielnicowy 
mł. asp. Krzysztof Romanowski, 
rejon służbowy nr 14: Rabka-
Zdrój ul. Orkana na odcinku od 
torów kolejowych do skrzyżowa-
nia z ul. Sądecką (nieprawidłowe 
parkowanie pojazdów na chodni-
kach we wszystkich dniach tygo-
dnia od godz. porannych do wie-
czorowych); dzielnicowy sierż. 
szt. Robert Poręba, rejon służ-
bowy nr 15: Rabka-Zdrój ul. Za-
kopiańska - plac Św. Mikołaja 
(grupowanie się osób, które spo-

żywają alkohol i zakłócają porzą-
dek publiczny. We wszystkie dni 
tygodnia od godz. porannych do 
wieczorowych); dzielnicowa asp. 
szt. Anna Martuszewska, rejon 
służbowy nr 16: Rabka-Zdrój, 
ul. Parkowa na odcinku pomię-
dzy Urzędem Miejskim a Do-
mem Pomocy społecznej (nie-
prawidłowe parkowanie pojaz-
dów na chodniku we wszystkie 
dni tygodnia od godz. porannych 
do popołudniowych); dzielnico-
wy asp. szt. Łukasz Gałka, rejon 
służbowy nr 17: Rdzawka, rejon 

szkoły podstawowej (grupujące 
się osoby, w tym młodzież - spo-
żywają alkohol, zakłócają spoczy-
nek nocny, zaśmiecają teren bo-
iska sportowego. Wszystkie dni 
tygodnia od godz. popołudnio-
wych do nocnych).

- W opisanych miejscach 
będą przeprowadzane systema-
tyczna patrole Policji, celem 
wyeliminowania tychże zagro-
żeń i zapewnienia bezpieczeń-
stwa mieszkańcom - zapowiada 
rabczański komisariat.
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Zdrój pod lupą

Inwestor nie miał prawa 
przeprowadzić całkowitej 
rozbiórki historycznej willi 
„Trzy Róże” - potwierdza 
szef nowotarskiej 
Delegatury Urzędu  
Ochrony Zabytków.

T
akie wyniki przyniosła 
kontrola przeprowadzo-
na na miejscu rozbiór-
ki przez przedstawicie-

li nowotarskiej delegatury. - Do-
szło do rozbiórki ścian i stropów, 
mimo że takie roboty nie mogły 
być przeprowadzone bez konsul-
tacji z służbami konserwatorski-
mi - podkreśla Paweł Dziuban. 
Zaznacza przy tym, że przedsta-
wiciele służb konserwatorskich 
usłyszeli od inwestora, że stan 
budynku był na tyle zły, że uza-
sadniał rozbiórkę. Inwestor za-
pewnił też, że zachował wszyst-
kie elementy konstrukcyjne, któ-
re można było uratować. - Kon-
strukcja tego budynku przypo-
minała pruski mur. Były to za-
równo elementy drewnianych 
belek, jak i wypełnienie z ce-
gły. Część materiałów, szczegól-
nie tych w dolnej części muru po 
prostu zmurszała. Jednak inwe-
stor pokazał nam miejsce skła-
dowania odzyskanych materia-
łów i zapewnił, że jest gotów je 
użyć ich przy odbudowie - za-
znacza Paweł Dziuban. Zastrze-
ga przy tym, że służby konser-
watorskie wstrzymały wszel-
kie roboty prowadzone na placu 
budowy i wszczęły „procedurę 
naprawczą”. Na razie nie mogę 
ujawnić na czym dokładnie ta 
procedura polega. Bo inwestor 
ma szereg możliwości odwoław-
czych, z których zapewne sko-
rzysta. Trudno więc teraz wyro-
kować, jaki będzie zakres zaleceń 
konserwatorskich. Poprosiliśmy 
też inwestora o wskazanie osób, 
które nadzorowały prace prowa-
dzone z wyraźnym naruszeniem 
zapisów ustawy O ochronie za-
bytków - podkreśla szef nowo-
tarskiej delegatury.

Służby konserwatorskie 
przeprowadziły kontrolę na miej-

scu rozbiórki w ubiegłym tygo-
dniu.

Przypomnijmy, o sprawie 
rozbiórki pisaliśmy w listopa-
dzie ubiegłego roku. Wówczas to 
efektowny budynek na skraju rab-
czańskiego parku zniknął dosłow-
nie z dnia na dzień. Gmach był 
jedną z rabczańskich wizytówek. 
Już przed wojną pojawiał się jako 
motyw na pocztówkach z Rabki.

W ostatnich latach budy-
nek zmieniał właścicieli i pod-
upadał. Jednak ostatnio obecni 
właściciele rozpoczęli remont 
„Trzech Róż”. Początkowo pra-
ce były konsultowane z konser-
watorem zabytków. Same służby 
ochrony zabytków wypowiadały 
się o poczynaniach inwestorów 
w samych superlatywach, przy-
znając, że remont jest prowadzo-
ny zgodnie z konserwatorskimi 
wytycznymi i z dbałością o za-
chowanie najcenniejszych ele-
mentów konstrukcji i wystroju.

W efekcie jednak „Trzy 
Róże” zostały rozebrane do 
fundamentów. Rabczanie nie od 
razu spostrzegli brak budynku, 
gdyż plac budowy został ogro-
dzony wysokim parkanem.

Dosłownie nazajutrz po roz-
biórce o sprawę „Trzech Róż” 
zapytaliśmy szefa nowotarskiej 
Delegatury Urzędu Ochro-
ny Zabytków. Paweł Dziuban 
przyznał, że o sprawie dowie-
dział się z naszego telefonu. Już 
wówczas szef delegatury prze-
konywał, że nie ma możliwości, 
by obiekt uwzględniony w reje-
strze zabytków po prostu znik-
nął. Projekt przebudowy konsul-
towany z konserwatorem nie za-
kładał całkowitej rozbiórki. Szef 
delegatury zapowiedział kon-
trolę, która odbyła się dopiero 
w połowie stycznia. Zwłokę kon-
serwator tłumaczył przyczyna-
mi obiektywnymi, między inny-
mi tym, że przepisy zobowiązu-
ją konserwatora do uzgodnienia 
terminu kontroli z inwestorem.

Sam inwestor w rozmowie 
z Tygodnikiem nie chciał ko-
mentować sprawy. Tłumaczył 
się podeszłym wiekiem i kłopo-
tami zdrowotnymi.
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Nie jest 
różowo

Poważna akcja GOPR 
- mieszkaniec górskiego 
przysiółka poważnie zranił się 
w nogę.

D ramatyczna akcja roze-
grała się w sobotę, kwa-
drans po czternastej. 

- Ratownik dyżurny w Stacji 
Centralnej GP GOPR otrzymał 
zgłoszenie o wypadku w rejonie 
Polany Krzysie (Luboń Wielki) 
- do działań wyruszył zespół 
z Rabki - relacjonuje na swym 

profilu Grupa Podhalańska 
GOPR. - Mieszkaniec przysiół-
ka upadł, doznając złamania ko-
ści udowej, po dotarciu na miej-
sce quadem i samochodem za-
bezpieczono farmakologicznie 
i przygotowano go do transportu.

Po poszkodowanego przyle-
ciał do ukrytego wysoko na gra-
ni Lubonia przysiółka śmigło-
wiec Lotniczego Pogotowia Ra-
tunkowego. Poszkodowany trafił 
do szpitala.
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Śmig³owiec lądowa³  
na Luboniu Wielkim

skomielna Biała, rabka

W
ypadek zdarzył się 
w piątek około 20. Na 
pasie nowej zakopian-

ki w stronę Krakowa, na estaka-

dzie tuż za węzłem na „Zbójec-
kiej”, zderzyły się dwa auta oso-
bowe. Samochody zostały po-
ważnie uszkodzone. Na miej-
sce przybyły wszystkie służ-

by ratunkowe, w tym zespół  
pogotowia.

Z wstępnych informacji wy-
nikało, że dwie osoby w wypad-
ku odniosły obrażenia. W cza-

sie akcji ratunkowej ruch na za-
kopiance był utrudniony i odby-
wał się jednym pasem.

Tekst i fot.: 
Marek Kalinowski
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bowników świata, mający za 
sobą loty falowe w różnych 
częściach globu z Himalajami 
włącznie - piloci w czasach Jó-
zefczaka nie mieli do dyspozy-
cji tak wielu wspaniałych narzę-
dzi, którymi dziś posługują się 
piloci. Chodzi przede wszyst-
kim o bardzo precyzyjne, cyfro-
we mapy synoptyczne, wskazu-
jące bardzo dokładnie miejsca, 
w których można liczyć na od-
powiednie „noszenie”. Niegdyś 
piloci słuchali prognoz pogo-
dy podawanych za pośrednic-
twem czechosłowackiego radia. 
Dane synoptyczne były nano-
szone ręcznie na mapy. To była 
w zasadzie jedyna zewnętrz-
na pomoc w określeniu warun-
ków. Poza tym pilot mógł liczyć 
jedynie na własny lotniczy in-
stynkt i zdobyte doświadczenie.

Wedle tych tradycyjnych 
metod przygotowywał się do 
lotu Stanisław Józefczak. Przez 
wiele miesięcy załatwiał wszel-
kie formalne zgody, by móc po-
lecieć i zdobyć upragnione re-
kordy. Latami trwało wyczeki-
wanie na odpowiednie warunki 
pogodowe. Nawet bardzo póź-
na pora startu, dość nietypowa 
jak dla szybowca, nie była przy-
padkowa.

Wedle zapisów sporządza-
nych podczas lotu przez Jana 
Tarczonia start nastąpił o 15.24 
a szybowiec lądował już długo 
po zmroku o 18.40. Szybowiec 
nie posiadał wyposażenia zdol-
nego oświetlić miejsce lądowa-
nia. Pilot korzystał z rozstawio-
nych na lotnisku lampek stajen-
nych zasilanych naftą. Na wypa-
dek lądowania w przygodnym 
terenie poza lotniskiem, załoga 
miała też do dyspozycji rakiet-
nicę i racę oświetlającą, która 
opadając na spadochronie mogła 

przynajmniej na chwilę wyłonić 
z mroku miejsce lądowania.

We wspomnieniach Jana 
Tarczonia przebija wątek o do-
tkliwym zimnie panującym 
w podwójnej kabince szybow-
ca poruszającego się na grani-
cy stratosfery. W pewnym mo-
mencie w maszynie zamarz-
ły wszystkie urządzenia nawi-
gacyjne. Gdy dalszy lot po re-
kord zawisł na włosku, Jan Tar-
czoń wyjął zza pazuchy wysoko-
ściomierz wymontowany z inne-
go szybowca i zaoferował go Jó-
zefczakowi. - Zabrałem ten wy-
sokościomierz, bo druga kabi-
na nie była w niego wyposażo-
na a chciałem wiedzieć, co się 
dzieje. Jak powiedziałem Stasz-
kowi, że mam ten instrument, 
nie mógł uwierzyć. Bardzo się 
ucieszył. To był chyba mój naj-
większy wkład w to bicie rekor-
du - wspominał ze śmiechem 
Jan Tarczoń.

Wedle ekspertów od wyso-
kościowej medycyny - lot na po-
nad 12 kilometrów w nieherme-
tyzowanej kabinie szybowca był 
obarczony ogromnym ryzykiem. 
Osiągając pułap powyżej 10 ki-
lometrów nie wystarczy do or-
ganizmu pilota dostarczać tlen. 
Trzeba go także podać pod ci-
śnieniem. Niestety nowotarscy 
lotnicy takiego wyposażenia nie 
posiadali. Jan Tarczoń wspomi-
nał, że jeszcze przez kilka mie-
sięcy odczuwał zdrowotne po-
wikłania związane z przebywa-
niem na tak wielkiej wysokości. 
Przez ponad pół roku leczył się 
też Stanisław Józefczak. Praw-
dopodobnie właśnie pobicie re-
kordu przekreśliło jego dalszą 
karierę jako pilot w liniach lot-
niczych.

Rekord świata nowotarżani-
na w wysokości lotu został po-

bity dopiero w 2006 roku. Zało-
ga na pokładzie hermetyzowa-
nej, kosmicznie drogiej, specjal-
nej maszyny wzniosła się w górę 
na 16 kilometrów. Później i ten 
rekord został pobity i dziś wyno-
si 23,3 tys. metrów. Rekord Pol-

ski nadal jednak należy do Sta-
nisława Józefczaka. Sebastian 
Kawa przyznał, że marzył o po-
biciu tego rekordu a nawet po-
ważnie się do tego przygotowy-
wał. - Przygotowaliśmy szybo-
wiec, zamontowaliśmy apara-

turę tlenową wyjętą z odrzuto-
wego Miga-29. Czekaliśmy na 
odpowiednie warunki… prawie 
trzy lata. Niestety zabrakło nam 
szczęścia - mówił wielokrotny 
mistrz świata. Zaznaczył przy 
tym, że przygotowana w ten spo-

sób maszyna miała się w zało-
żeniach wznieść bezpiecznie na 
13,5 tysiąca metrów.

Podczas debaty towarzyszą-
cej projekcji filmu, uczestnicy 
zastanawiali się nad upamięt-
nieniem wielkiego nowotarskie-

go lotnika. Robert Koprowski 
z nowotarskiego Aeroklubu za-
pewniał, że wśród miejscowych 
lotników pamięć o rekordowym 
locie jest wciąż żywa. Stanisław 
Józefczak ma w Nowym Targu 
swoją ulicę a lotnicy zdopingo-
wani przez Jana Tarczonia po-
stanowili wspomóc finansowo 
odbudowę nagrobka Józefczaka 
na nowotarskim cmentarzu. Sta-
nisław Józefczak zginął w kata-
strofie szkolnego samolotu wła-
śnie na nowotarskim lotnisku. 
W wypadku zginął też kursant. 
Tragedia rozegrała się zaledwie 
dwa lata po zdobyciu fenome-
nalnego rekordu.

Zdaniem mistrza Sebastia-
na Kawy najlepszym upamięt-
nieniem wielkiego lotnika bę-
dzie kontynuowanie jego dzie-
ła i wielkiej pasji - kultywowa-
nie lotów szybowcowych na fali 
tatrzańskiej na nowotarskim lot-
nisku.

Jednym z rekwizytów uży-
tych podczas produkcji filmu 
„Bocian nad Tatrami” był ory-
ginalny szybowiec Bocian D 
o numerze SP-2029. Odnale-
ziony i pieczołowicie odrestau-
rowany przez miłośników histo-
rycznej awiacji. Dokładnie na tej 
maszynie wznieśli się Józefczak 
i Tarczoń w rekordowy lot.

W holu MCK można było 
podziwiać w niedzielę tak-
że zdjęcia z lotów szybowco-
wych na fali tatrzańskiej, wyko-
nane przez lotniczego fotografa 
i pasjonata szybownictwa pilo-
ta Jakuba Śwista. W holu moż-
na było też zwiedzić stoiska 
Aeroklubu Nowy Targ, Mu-
zeum Sił Powietrznych w Dę-
blinie, Muzeum Lotnictwa Pol-
skiego z Krakowa oraz WCR 
Nowy Targ.

Tekst i fot.: 
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Fenomenalny wyczyn 
nowotarskich 
szybowników 
przeniesiony na ekrany 
- Stanisław Józefczak 
i Jan Tarczoń polecieli 
Bocianem w stratosferę.

H istoryczny lot od-
był się 5 listopa-
da 1966 roku. Za-
łoga w składzie 
instr. pil. Stanisław 

Józefczak i pil. Jan Tarczoń na 
pokładzie szybowca Bocian D 
SP-2029 poleciała po rekord, 
a właściwie trzy rekordy wy-
sokości w kategorii szybowców 
dwumiejscowych: dwa krajo-
we (wciąż aktualne) i jeden re-
kord świata wysokość absolut-
na - 12560 m, wysokość prze-
wyższenia - 11680 m, oraz re-
kord świata w przewyższeniu  
- 11680 m.

W lipcu zeszłego roku na 
nowotarskim lotnisku filmow-
cy z Muzeum Sił Powietrz-
nych w Dęblinie przygotowa-
li materiał o niesamowitym lo-
cie. Głównym bohaterem fil-
mu jest Jan Tarczoń, który jako 
bardzo młody pilot towarzyszył 
Stanisławowi Józefczakowi w re-
kordowym locie. Sam Jan Tar-
czoń, podczas niedzielnej nowo-
tarskiej projekcji bardzo skrom-
nie mówił o swoim udziale w re-
kordowym locie. Przypomniał 
o dość nietypowych okoliczno-
ściach, w jakich poznał przyszłe-
go rekordzistę. Pan Jan pocho-
dził z niezbyt zamożnej nowo-
tarskiej rodziny. Już jako uczeń 
Technikum Skórzanego musiał 
dorabiać, żeby móc kontynuować 
naukę. Zatrudnił się w księgar-
ni, tej samej, w której pracowa-
ła też mama Stanisława Józef-
czaka. Gdy kobieta dowiedzia-
ła się o lotniczych zainteresowa-
niach swego młodego podwład-
nego, przykazała synowi Stasz-
kowi, uznanemu już wówczas 
instruktorowi i lotnikowi, by za-
opiekował się „młodym”. Józef-
czak faktycznie poważnie wziął 
sobie do serca przykazania ro-
dzicielki i tak zrodziła się nie-
zwykła przyjaźń. - Staszek był 
moim mentorem. Wiele się od 
niego nauczyłem - wspominał 
pan Jan podczas niedzielnego 
spotkania. Zapewniał, że Józef-
czak nie zdobył swoich rekor-
dów przypadkowo. On od wielu 
lat się do ich pobicia bardzo me-
todycznie przygotowywał. Zbie-
rał dane co do prognozy pogo-
dy, dokładnie je analizował, na-
nosił na mapy. Jako pilot, któ-
ry holował szybowce lecące na 
„falę tatrzańską” znał doskonale 
wszelkie lokalne niuanse, miej-
sca z dobrym „noszeniem”, miej-
sca, gdzie można było wykorzy-
stać „rotory”, by przy ich pomo-
cy zdobyć wysokość potrzebną 
do przedostania się w rejon „no-
szeń falowych”.

Jak podczas niedzielnej 
projekcji wspominał Sebastian 
Kawa, jeden z najlepszych szy-

Halny zaniósł ich najwyżej

Dyskusja po niedzielnej projekcji „Bociana nad Tatrami”.
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Relacja Stanisława Józefczaka z rekordowego lotu 5 listopada 1966: 
Start na Bocianie z lotniska Aeroklubu Tatrzańskiego nastąpił przy wie-
trze dość silnym z kierunku 200° za samolotem Junak 2 o godzinie 15.24. 
Lot na holu w dość silnej turbulencji przebiegał na małej wysokości, aż 
do Zakopanego. Nad Zakopanem stwierdziłem, że będę musiał spie-
szyć się ze zrobieniem przeniżenia, ponieważ ostatni rotor (chmura Cu 
rot) w okolicy Bukowiny Tatrzańskiej rozpadał się.

Wczepienie nastąpiło na wysokości 17.00 m, we wznoszeniu 8 
m/s Wznosiłem się tak, aż do wysokości 3400 m ok. 4 minuty, aby na-
stępnie ostrożnie, po stronie nawietrznej rotora długości około 5 km, 
zejść możliwie jak najniżej. Byłem przygotowany na ewentualne lądo-
wanie na zboczu Bukowiny Tatrzańskiej (pasma bukowińskiego). Pró-
ba zejścia udała się do wysokości prawie 450 m n.p.l. Od tego momen-
tu zacząłem ponownie wznosić się. Będąc już na wysokości 4500 m 
stwierdziłem, że znajduję się na zdecydowanym falowym wznoszeniu 
3,5÷4,5 m/s. W momencie kiedy wznoszenie zaczęło maleć, natych-
miast przesunąłem się 3 km na północ od Zakopanego, by w ustalo-
nym wznoszeniu 4 m/s i wietrze z kierunku 190°, o prędkości około 110 
km/h wznieść się niemal na 11500 w paśmie wznoszeń długości około 
8 km (poprzecznie w stosunku do kierunku wiatru). Na tej wysokości 
wznoszenie zaczęło znów maleć, więc natychmiast skierowałem szy-
bowiec jeszcze dalej na północ od Zakopanego (około 5 km), prawie 
na pogranicze Poronina i Białego Dunajca. W miejscu tym we wzno-
szeniu 3 m/s osiągnąłem wysokość 12200 m (wg wysokościomierza). 
Była już ciemna noc. Brak muru halniakowego. Oprócz soczewek wi-
docznych w postaci czarnych pasm, nie występowało żadne zachmu-
rzenie. Wiatr nadal z kierunku 210° o prędkości 85 km/h. Schodzenie 
z wysokości rozpocząłem o godzinie 18.00. Wylądowałem na lotnisku 
w Nowym Targu o godzinie 18.40.

Stanisław Józefczak ustanowił również na fali tatrzańskiej dwa re-
kordy krajowe w kategorii szybowców jednomiejscowych na szybow-
cu „Mucha” w wysokości absolutnej - 11860 m i wysokości przewyż-
szenia - 10 655m.
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Aż osiem wolnych miejsc 
czeka na seniorów w Domu 
Pomocy Społecznej w Zaskalu. 
Chętnych nie brakuje, ale 
z powodów kosztów, gminy 
niechętnie kierują tam starsze 
osoby wymagające opieki.

O
becnie miesięcz-
ny koszt utrzyma-
nia w takim ośrodku 
w powiecie nowotar-

skim to 5605 zł.
Od września 2022 r. DPS 

w Rabce i Zaskalu został połą-
czony w jeden Powiatowy Ze-
spół Domów Pomocy Społecz-
nej, któremu dyrektoruje To-
masz Obrusik. W Zaskalu jest 
76 miejsc, a pensjonariuszy tyl-
ko 68. W Rabce jest miejsc dla 

49 osób i tylko jedno puste łóż-
ko. Takiej sytuacji wcześniej nie 
było, do każdego miejsca w DPS
-ie, były długie kolejki.

Do DPS-u kierują ośrod-
ki pomocy społecznej w po-
szczególnych gminach. Zgodnie 
z przepisami, mieszkaniec odda-
je tu za pobyt 70% swojego do-
chodu, resztę powinny pokrywać 
dzieci lub wnuki. Gdy sytuacja 
finansowa rodziny na to nie po-
zwala lub gdy senior jest osobą 
samotną, wtedy brakującą kwo-
tę pokrywa gmina. W rzeczy-
wistości w większości przypad-
ków w Rabce i Zaskalu to gmi-
na ma na swoich barkach koszty 
utrzymania mieszkańca DPS-u, 
płacąc nawet ponad pięć tysięcy 
złotych miesięcznie za daną oso-
bę. Są bowiem wśród pensjona-
riuszy tacy, którzy nie mają na-

wet emerytury czy renty, korzy-
stają jedynie z zasiłku.

- Ratunkiem dla nas może 
być tzw. pobyt krótkotermino-
wy, który - mam nadzieję - uda 
nam się uruchomić już od lute-
go - opowiada Tomasz Obrusik, 
dyrektor PZDPS w Nowym Tar-
gu. - Osoby do nas również będą 
kierowane przez gminy na po-
byt do 30 dni. Pozwoli to odcią-
żyć opiekunów, którzy na przy-
kład będą musieli gdzieś wyje-
chać - tłumaczy.

Tzw. „opieką wytchnienio-
wą” już dziś niektóre gminy się 
interesują. - To jedyny sposób 
dla nas, żeby przetrwać - doda-
je. Dla gmin to także jest korzyst-
ne, bo najczęściej na taką opiekę 
pozyskują pieniądze z zewnątrz.

Obecnie PZDPS ma pod 116 
podopiecznych, którymi opieku-

je się zespół złożony z 77 osób. 
Są to opiekunowie, kucharze, 
konserwatorzy, pracownicy so-
cjalni, instruktorzy terapii, pie-
lęgniarki.

Najstarsza mieszkan-
ka domu w Zaskalu Wiktoria 
Mierzwa ma 102 lata. W grud-
niu zeszłego roku setne urodziny 
obchodziła tu Marianna Barnaś.

- Nasi podopieczni mają co-
dziennie gimnastykę i różne za-
jęcia, np. muzykoterapię, zajęcia 
manualne, biblioterapie - opo-
wiada Bernadeta Czernik, star-
szy pracownik socjalny i starszy 
instruktor terapii w Zaskalu.

Jest też dużo wyda-
rzeń - spotkań, koncertów, naj-
częściej dzięki młodzieży z za-
przyjaźnionych szkół. - Sty-
czeń jest szczególnie intensyw-
ny - mieliśmy już kilka jasełek 

dPs czeka na seniorów

- Ratunkiem dla nas może być tzw. pobyt krótkoterminowy, który - mam nadzie-
ję - uda nam się uruchomić już od lutego. Osoby do nas kierowane będą przez gminy, 
na pobyt do 30 dni - zapowiada Tomasz Obrusik, dyrektor PZDPS w Nowym Targu. 

Most w os. Brzegi 
w Tylmanowej został uznany 
za najpiękniejszy w Polsce, 
wybudowany w 2023 roku.

T
ak uznało jury konkur-
su mostowego im. Maksy-
miliana Wolffa. Przepra-

wa w Tylmanowej została uzna-

na za najpiękniejszą w katego-
rii obiektów o rozpiętości powy-
żej 70 m. „Jesteśmy niezmiernie 
dumni z tego osiągnięcia, wie-
dząc, że nasz most stanowi nie 
tylko funkcjonalne ogniwo, ale 
również piękną wizytówkę re-
gionu, przynosząc dumę miesz-
kańcom i zachwycając odwiedza-

jących” - nie kryją dumy władze 
Ochotnicy Dolnej, o czym świad-
czy wpis na stronie gminnej.

Most został zaprojektowany 
przez Pracownię FKprojekt Biu-
ro Usług Inżynierskich Krzysz-
tof Faron i wybudowany przez 
firmę Primost Południe sp. z o.o.

bz

Najpiękniejszy most jest w Tylmanowej
W kategorii obiektów o rozpiętości powyżej 70 m most w Tylmanowej zosta³ najwyżej oceniony

Andrzej Dziwisz 
ogłosił swój start 
w wyborach - dotychczasowy 
wójt Raby Wyżnej powalczy 
o kolejną kadencję.

W
związku ze zbliżają-
cymi się wyborami 
samorządowymi, któ-

rych termin został zapowiedzia-
ny, pragnę poinformować, iż za-
mierzam kandydować na kolej-
ną kadencję, na stanowisko wój-
ta Gminy Raba Wyżna - obwie-
ścił Andrzej Dziwisz w mediach 
społecznościowych. „Bliskie są 
mi sprawy gminy, każdego sołec-
twa i wszystkich mieszkańców. 
Liczę więc na państwa poparcie, 
a także na konstruktywną dysku-
sję na temat państwa oczekiwań 
w zakresie kierunków rozwoju 
naszej małej ojczyzny” - zazna-
czył, zapowiadając, że wkrótce 
opublikuje program wyborczy, 
a także nazwiska kandydatów 
na radnych.         mk

Wójt startuje 
na wójta

Będzie odnowiony urząd gminy w Jabłonce. Firma z Jordanowa 
chce wykonać inwestycję za niespełna 11 milionów złotych.

Urząd i izba budzicieli
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P rzed tygodniem Urząd 
Gminy w Jabłonce doko-
nał otwarcia ofert w ko-

lejnym przetargu na „Przebudo-
wę i rozbudowę budynku urzę-
du gminy wraz z budową izby 
pamięci prezydenta Lecha Ka-
czyńskiego i budzicieli polsko-
ści 1918-20”. To kolejne postę-
powanie przetargowe. W wy-

niku poprzednich przetargów 
wykonawca nie został wyłonio-
ny. Tym razem w przetargu star-
towało siedem firm. Najwyższa 
z ofert sięgnęła 22,5 miliona zło-
tych. Najniższa - przekraczała 
nieznacznie 10,9 miliona. Tym-
czasem z dokumentacji przetar-
gowej wynika, że samorząd za-
mierza przeznaczyć na inwesty-
cję 12 milionów.       mk

Tradycyjnie białczańskie  
serce WOŚP bić będzie 
w niedzielę w Resorcie Bania.

Z arejestrowany tu sztab 
Wielkiej Orkiestry Świą-
tecznej Pomocy jest jed-

nym z największych sztabów 
WOŚP na Podhalu. 

„Ubiegłe lata potwierdzi-
ły, że razem możemy więcej, bo 
wspólnie z grupą fantastycznych 
wolontariuszy i równie wspania-
łych darczyńców przez lata dzia-
łania sztabu w Hotelu Bania**** 
udało nam się zebrać już blisko 
ćwierć miliona złotych” - pi-
szą organizatorzy.

 Wolontariuszy z tradycyj-
nymi puszkami będzie moż-
na spotkać na terenie całego re-
sortu Bania w Białce Tatrzań-
skiej, a stacjonarne puszki cze-
kają na wpłaty m.in. w hotelo-
wej recepcji, przy kasach Ter-
my Bania, w restauracji Zielo-
ny Szałas, wypożyczalni Waluś, 
karczmach na górze i dole Ko-
telnicy i w kilku innych lokali-
zacjach w Białce.

Poza tradycyjnymi pusz-
kami ogromnym zainteresowa-
niem cieszą się aukcje interne-
towe, które potrwają do 4 lutego. 

Wszystkie aukcje można znaleźć 
pod adresem: https://allegro.pl/
uzytkownik/HotelBania

 Niezmiennie liderem wśród 
aukcji jest tygodniowy, rodzin-
ny pobyt w Hotelu Bania****, 
wzbogacony lotem widokowym 
wzdłuż Tatr. Można też wyli-
cytować m.in. oryginalne drew-
niane narty zjazdowe przygo-
towane specjalnie na tegorocz-
ny finał lub tatrzańską wyprawę 
w towarzystwie znakomitego al-
pinisty i ikony polskiego tater-
nictwa - Krzysztofa Wielickiego.

 Podczas niedzielnego finału 
będzie dużo muzyki i wspólnej 
zabawy. Będą Góralskie Śpasy, 
podczas których będzie można 
wykazać się zręcznością i spry-
tem, czy wspólne pieczenie mo-
skoli.

O godz. 14 rozpoczną się 
koncerty na scenie plenerowej 
zlokalizowanej tuż przy Hotelu 
Bania****. Zagrają: DJ Paradise, 
Karyna & Bobass, Ahaju Fusion 
Boliwia, a tuż przed światełkiem 
do nieba wystąpi zespół Another 
Queen Tribute, rozgrzewając 
publiczność przy największych 
hitach legendarnego zespołu Qu-
een. Dzień zakończy zabawa na 
après-ski z DJ.            bz

Orkiestra Owsiaka zagra 
w Bia³ce Tatrzańskiej

u nas, młodzież z nowotarskie-
go I LO przyjedzie też z koncer-
tem kolęd - podkreśla Bernade-
ta Czernik.

W lutym czeka pensjonariu-
szy zabawa karnawałowa.

Celebrowane są też każde 

imieniny podopiecznych. Pani 
Bernadeta zdradza, że DPS 
sprzyja nawiązywaniu przyjaź-
ni, a nawet związków uczucio-
wych, są trzy pary, które pozna-
ły się tutaj. 

Beata Zalot
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Na gwarę podhalańską 
przełożyła „Kubusia 
Puchatka” Stanisława 
Trebunia Staszel, a na 
dołączonej do książki 
płycie czyta „Misia 
Kudłocka” Sebastian 
Karpiel Bułecka.

K ubuś Puchatek to Kudło-
cek, Kłapouchy to Klap-
ciok, Mama Kangurzyca 
i jej Maleństwo to Mama 

Kangula i Mały Trocek.Wszyscy 
„kamraci” mieszkają w „Borgo-
wym Lesie”.

W czwartek 18 stycznia odby-
ła się premiera kolejnej po „Ma-
łym Księciu” książki przetłuma-
czonej przez Stanisławę Trebu-
nię Staszel na gwarę góralską. 
Data premiery „Misia Kudłocka” 
nie była przypadkowa, 18 stycz-
nia przypada bowiem Międzyna-
rodowy Dzień Kubusia Puchat-
ka. Miejsce spotkania też nie było 
przypadkowe - Biały Dunajec to 
rodzinna miejscowość znanej dziś 
etnolożki, badaczki, regionalistki 
i autorki wielu książek czyli Sta-
nisławy Trebuni Staszel.

- Miałam tu w Białym Du-
najcu fantastycznych nauczycieli, 
którzy dbali nie tylko o edukację, 
ale także o wychowanie. Na prze-
rwie mówiło się gwarą. Nigdy nie 
miałam poczucia zawstydzenia, że 

„kubuś Puchatek” 
po góralsku

Fragmenty „Kubusia Puchatka” czyta³ w Bia³ym Dunajcu Micha³ Murzyn, w gwarze góralskiej - sama autorka przek³adu Stani-
s³awa Trebunia Staszel. Na zdjęciu także sprawczyni czwartkowego wydarzenia: Bugumi³a Ku³ach, szefowa Gminnej Bibliote-
ki Publicznej (po lewej). 

Kubuś Puchatek to Miś Kud³ocek, K³a-
pouchy to Klapciok, Mama Kangurzy-
ca i jej Maleństwo to Mama Kangula i 
Ma³y Trocek. 

- O przeszłości trzeba 
rozmawiać, ale trzeba to robić 
z wielką odpowiedzialnością 
- przekonywała Stanisława 
Trebunia Staszel, redaktor 
naczelna Almanachu 
Nowotarskiego podczas 
promocji rocznika.

W
nowotarskim magistra-
cie odbyła się w piątek 
19 stycznia promocja 

XXVII Almanachu Nowotarskie-
go i spotkanie z jego twórcami.

A w nowym roczniku po-
nad 20 interesujących artykułów, 
wyjątkowo bogaty kącik poezji 

i szczegółowa Kronika Nowotar-
ska 2022 roku.

Piątkowe spotkanie uświetnił 
występ panów z Polskiego Stowa-
rzyszenia Flisaków Pienińskich na 
rzece Dunajec oraz zespołu Młode 
Podhale. Występ męskiego chóru 
flisaków, którzy pierwszy raz za-
prezentowali się w Nowym Targu, 
był szczególnym zaskoczeniem. 
Okazuje się, że flisacy nie tylko 
świetnie znają Dunajec i czują się 
na nim jak ryba w wodzie, mają 
też talenty wokalne, a jak można 
się przekonać z artykułu Krzysz-
tofa Miraja w najnowszym Alma-
nachu, potrafią też przewidzieć po-
godę obserwując niebo.

W dziale etnograficznym rocz-
nika można też przeczytać intere-
sujący artykuł Iwony Hodoro-
wicz i Małgorzaty Wesołowskiej 
pt. „Drzewa i las w kulturze i wie-
rzeniach Podhalan”. Autorki piszą 
o drewnie w podhalańskim rze-
miośle, o inspiracjach artystycz-
nych, jakie niosą drzewa i las. 
O lesie jako źródle pokarmu i jako 
swoistej aptece. Najciekawsza 
jest końcówka artykułu dotyczą-
ca wierzeń związanych z drzewa-
mi i wykorzystaniu ich w dorocz-
nej obrzędowości. I tak na przy-
kład  jałowiec poświęcony w dzień 
Trzech Króli, miał chronić podha-
lańskie domostwa przed pożarami, 

służył też do okadzania bydła, co 
miało zapobiec rzuceniu na zwie-
rzęta uroku. Poświęcone 3 lutego, 
czyli w dzień św. Błażeja jabłka - 
miały być lekarstwem na ból gar-
dła, podobnie jak „kotki” z gałą-
zek wierzby poświęconej w Nie-
dzielę Palmową. Ich wykorzystanie 
było zresztą o wiele bogatsze. Ba-
zie wkładano do worków ze zbo-
żem przeznaczonym na wiosnę do 
siania czy do ziemniaków przezna-
czonych do sadzenia, co miało za-
pewnić dobre plony. Wbijano też 
takie „kotki” w ziemię.

Ciekawy - jak zwykle - jest 
dział historyczny Almanachu. 
Opowieść Halszki Fryźlewicz 

 Przesz³ość bywa emocjonująca

Flisacy swoim śpiewem zaskoczyli nowotarską publiczność. O tym, jak potrafią przewidzieć pogodę obserwując niebo, przeczytamy w Almanachu.

pochodzę ze wsi, że mówię gwarą 
- podkreślała na początku spotka-
nia Stanisława Trebunia Staszel.

Spotkanie zorganizowa-
ła  Gminna Biblioteka Publiczna 
w ramach Dyskusyjnego Klubu 
Książki. Sala Gminnego Ośrodka 
Kultury pękała w szwach. Na pro-
mocję kolejnej już bajki przetłu-
maczonej przez Stanisławę Trebu-
nię Staszel przyszły nie tylko dzie-
ci, ale także dorośli.

Wymyślona przez Alana Ale-
xandra Milne’a postać ma na ca-
łym świecie fanów. Książka  „Win-
nie-the-Pooh” została wydana 
w 1926 r.. Irena Tuwim, siostra 
słynnego poety Juliana, tłuma-
cząc w 1938 r. bajkę na język pol-
ski nie tylko zmieniła płeć głównej 
bohaterce - na męski, ale dość swo-

bodnie potraktowała tłumaczenie. 
W efekcie wiele osób twierdzi, że 
polskie tłumaczenie jest lepsze 
od oryginału. Skorzystały na tym 
tłumaczeniu szczególnie wierszy-
ki, czyli słynne mruczanki Kubu-
sia Puchatka. Nic więc dziwnego, 
że gdy w latach 80. pojawiło się 
bardziej wierne tłumaczenie an-
gielskiej bajki, czyli „Fredzia Phi-
Phi” Moniki Adamczyk, wiele fa-
nów poprzedniej wersji było po-
ważnie oburzonych.

Kubuś Puchatek doczekał się 
tłumaczenia na język śląski, gwa-
rę kaszubską i wielkopolską. Te-
raz i Podhale ma swojego „Mi-
sia Kudłocka”. Stanisława Trebu-
nia Staszel, choć tłumaczyła bez-
pośrednio z oryginału angielskie-
go, nadała głównemu bohaterowi 
męski rodzaj. Pierwotnie książka 
miała nosić tytuł „Kudłocek Ha-
nuś tuś tuś tuś”.

Stanisława Trebunia Staszel 
kubusiowe mruczanki zamieniła 
w góralskie przyśpiewki. Mimo 
że przekonywała podczas spotka-
nia, że tłumaczenie tych piosenek 
było najtrudniejsze, ta napraw-
dę poradziła sobie z tym świetnie 
i na pewno wiele z nich niedłu-
go w góralskich zespołach dzie-
cięcych zacznie żyć odrębnym 
życiem. Tłumaczka przemyciła 
też wiedzę typowo podhalańską. 
Z książki można na przykład do-
wiedzieć się, z czego robi się mo-
skole czy korboce.

Stanisława Trebunia Staszel 
zdradzała podczas spotkania tajni-
ki pracy nad tłumaczeniem. - Pro-
blem miałam na przykład z prze-
tłumaczeniem słowa „zaprosze-
nie”. „Pytacka”, „Napytowanie” 
- padały z sali propozycje. W Mi-
siu Kudłocku to „siumpytacka”.

A jak Kudłockowi się coś nie 
udaje i jest z tego powodu poiry-
owany to woła „baśtadyja” (u Ire-
ny Tuwim - „do licha”). Stumi-
lowy Las w podhalańskiej wer-
sji to „Borgowy Las”, Przyjaciel 
to Kamrat.

Fragmenty kultowej bajki czy-
tał w wersji literackiej podczas 
czwartkowego spotkania Michał 
Murzyn, dyrektor Muzeum Ta-
trzańskiego w Zakopanem. W wer-
sji gwarowej  czytała sama autorka 
tłumaczenia, a także białodunajec-

kie seniorki - Maria Porębska, Zo-
fia Mieszczak i Janina Będkowska 
i reprezentantka młodego pokole-
nia czytelników - Karolina Sku-
pień. Anna Trebunia Wyrostek 
spontanicznie zaśpiewała jedną 
z przyśpiewek z książki.

Idealnie do rozmów o Misiu 
Kudłocku, który miał słabość do 
miodu pasował wiersz „Pscółka”, 
który zarecytowała czteroletnia 
Martynka Augoff, laureatka gmin-
nych eliminacji  do wojewódzkie-
go Przeglądu Młodych Recytato-
rów i Gawędziarzy im. Andrzeja 
Skupnia Florka.

O to, że na Podhalu gwara 
długo jeszcze nie zaginie, moż-
na być spokojnym. Nawet pytania 
młodzieży zadawane były autorce 
gwarą. - Dzieci pilnowane przez 
dziadków mówią piękną gwarą, 

gorzej jest już u tych, których ro-
dzice posyłali do przedszkola - 
zauważała podczas spotkania Bo-
gumiła Kułach, szefowa bibliote-
ki i sprawczyni wydarzenia. Na 
szczęście w wielu domach nadal 
mówi się gwarą. A taka książka jak 
miś Kudłocek” będzie kolejnym 
pretekstem, by tej gwary używać.

Dla tych, którzy zamiast czy-
tać wolą słuchać, jest dołączona 
do książki płyta, na której „Misia 
Kudłocka” czyta Sebastian Kar-
piel Bułecka. Lider Zakopowe-
ra w tej roli sprawdza się świet-
nie. Dla każdego bohatera Borgo-
wego Lasu ma inny głos, a jego 
gwary słucha się przyjemnie. Tak 
więc „Sto lat Kudłocek! Śpiewo, 
fto moze. Zdrowia, rozumku i mio-
du morze!”

Tekst i fot.: Beata Zalot

o obrazie „Wielka Rodzina Marii” 
jest pretekstem do przypomnienia 
także historii kościółka św. Anny 
w Nowym Targu, w którym ten 
tajemniczy obraz się znajduje.

Ci, którzy kilka miesięcy temu 
nie dotarli na spotkanie z Anto-
nim Nowakiem do Jatek, cieka-
wą analizę tego, jak Nowy Targ 
i mieszkańców widzieli cudzo-
ziemcy, przeczytają w roczniku.

W dziale „Pamiętniki, wspo-
mnienia, portrety” warto przeczy-
tać artykuł o Jadwidze Apostoł 
Staniszewskiej, niezwykłej kobie-
cie, która była współzałożycielką 
Konfederacji Tatrzańskiej, organi-
zacji podziemnej, będącej sprze-
ciwem Podhalan na Goralenvolk.

Przy okazji wspomnienia tej 
bohaterskiej postaci wywiązała 
się dyskusja na temat Goralenvol-
ku i filmu „Biała odwaga”, którego 
premiera zaplanowana jest w mar-
cu. - O przeszłości trzeba rozma-
wiać, ale trzeba to robić z wielką 
odpowiedzialnością - powiedzia-
ła Stanisława Trebunia Staszel. 
Przyznała, że współpracowała 
z reżyserem filmu „Biała Odwa-
ga”, Marcinem Koszałką. - Kiedy 
jednak zobaczyłam, jak swobod-
nie traktuje historię i jak potrafi 
pewnymi faktami manipulować, 

postanowiłam z tej współpracy 
zrezygnować - wyznała.

u
Warto przypomnieć, że uka-

zujący się od ponad ćwierćwie-
cza rocznik, którego wydawcą jest 
Podhalańskie Towarzystwo Przy-
jaciół Nauk w Nowym Targu, po-
wstaje pro publico bono. Społecz-
nie pracuje cała redakcja pod wo-
dzą Stanisławy Trebuni Staszel. 
Także autorzy tekstów nie pobie-
rają honorariów. Almanach Nowo-
tarski - mimo nazwy - nie ogra-
nicza się do tematyki związanej 
ze stolicą Podhala. Są tu teksty 
z Podhala, Orawy, Spisza, o bar-
dzo różnorodnej tematyce, nie tyl-
ko historycznej czy etnograficz-
nej. Wiele z tekstów zawiera hi-
storie i ciekawostki, nigdzie wcze-
śniej nie publikowane.Osobą - in-
stytucją, która zbiera od wszyst-
kich artykuły, pilnuje terminów 
i scala pracę, jest od kilku lat Lu-
cyna Czubernat.

Podczas piątkowego spotka-
nia Antoni Nowak przypomniał, 
że w tym roku mija 50 lat od za-
łożenia Podhalańskiego Towarzy-
stwa Przyjaciół Nauk. Apelował 
o przygotowanie z tej okazji nu-
meru monograficznego.

Tekst i fot.: Beata Zalot
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Było wszystko! Rezolutna 
karczmarka Jagnieska, 
muzyka w wykonaniu 
Śpiskiej Qmpaniji 
i najważniejsze - 
reprezentacja aż ośmiu  
wsi polskiego Spisza.

C
hoćby ziąb cię spalił, 
wiatr oślepił, przed tą 
karczmą nie zatrzymuj 
sań. Nie pij, moja miła, 

nie pij...”. Słowami wiersza Jerze-
go Liberta pt. Jurgowska karczma” 
Józef Górka rozpoczął w sobotę 
20 stycznia wydarzenie o tym sa-
mym tytule. Wszystko działo się 
w gościnnych progach restauracji 
„Hawrań” stacji narciarskiej Jur-
gów Ski i cieszyło się entuzja-
stycznym odbiorem widowni.

A idea spotkania była taka. 
Zaprosić spiskie zespoły, wyja-
śnić to, co odrębne, podkreślić to, 
co wspólne, stawiając jednak na 
jedność. - Takiej imprezy jeszcze 
na Spiszu nie było, żeby na jed-
nej scenie, przy jednym wydarze-
niu, spotkało się ze sobą aż osiem 
spiskich wsi - podkreślał z przeję-
ciem Józef Górka, przedstawiciel 
Jurgów Ski.  Wystąpiły zespoły: 
Bystry Potok z Kacwina, Czardasz 
z Niedzicy, Zielony Jawor z Krem-
pach, Honaj z Dursztyna, Spisza-
cy z Łapsz Niżnych, Frydmania-
nie z Frydmana i Podhale - Gru-
pa Spiska z Jurgowa. A o poczę-
stunek dla gości zadbało KGW 
z Czarnej Góry i KGW z Dursz-
tyna. - Chciałam, żebyśmy się tu-

taj spotkali, zintegrowali i wymie-
nili doświadczeniami, bo - jak to 
mówią - co wieś to inna pieśń - 
wyjaśniała pomysłodawczyni ak-
cji, szefowa Zespołu Regionalne-
go Zielony Jawor z Krempach Ma-
ria Wnęk, a od marca 2022 r. rów-
nież założycielka przygrywającej 
wszystkim do tańca grupy mu-
zycznej Śpisko Qmpanijo.

A rzecz rozegrała się w nieist-
niejącej już dziś, lecz zachowanej 
w poezji i malarstwie jurgowskiej 
karczmie. Do prowadzonego przez 
rezolutną Jagnieske szynku scho-
dzą się po kolei: pon i pani młodo 
z Jurgowa, dalej weselnicy z Fryd-
mana i Dursztyna. Po nich goście 
z Kacwina. A na koniec skorzy 
do tańca, bitki i wypitki wesel-
nicy z Niedzicy, Łapsz Niżnych 
i Krempach. Wszystkim karcz-
marka szczodrze polewa, a gdzie 
trzeba, zaprowadza porządek spe-
cjalną ścierką ze Słowiyńska.

- Jestem rodowitą góralką i ko-
cham swoje podhalańskie korze-
nie. Ale folklor spiski to coś pięk-
nego! Ten żywioł w tańcu, taniec 
w parach, czardasze, polki, obyr-
tane i ta różnorodność strojów 
spiskich to wielka wartość, którą 
trzeba za wszelką cenę podtrzy-
mywać i kultywować - podkreślała 
obecna na wydarzeniu Małgorza-
ta Głowacz, prezeska łopuszniań-
skiego oddziału Związku Podha-
lan.  Podobnego zdania, a zwłasz-
cza potrzeby zachowania odręb-
ności stroju spiskiego, były panie 
z KGW w Czarnej Górze. - Nasz 
piękny strój odmiany jurgowskiej 
powoli zanika. Nawet w Czarnej 

Ta karczma „Spisz” się nazywa

Jo s³ysa³a, ze wy tyf Krympachaf to straśnie lubicie hipkać - zagrzewa³a karczmarka do tańca.

Nieustające salwy śmiechu 
publiczności utrudniały 
wychwycenie wszystkich 
dialogów. Świetny spektakl 
Grupy Teatralnej „ Co teroz 
bedzie”, w którym jak 
w soczewce widać wszystkie 
przywary górali i ceprów.

P remiera komedii „Boscy Pa-
nowie. Rzec o Gazdak i Ce-
prak” odbyła się w czwartek 

18 stycznia w białczańskiej „Wi-
karówce”.

Autorem świetnego spektaklu 
jest Andrzej Kuruc. Akcja dzieje 
się współcześnie w jednej z pod-
halańskich miejscowości, w której 
do góralskiej rodziny przyjeżdża-
ją turyści z Warszawy. Podhalań-
ska rodzina wynajmująca pokoje 
przyjmuje ich serdecznie, z iście 
góralską gościnnością. Gazda 
daje im koszyk lokalnych specja-
łów, ale okazuje się, że nic w nim 
turystom nie pasuje. Ani wła-
snej roboty chleb, ani swojski bo-
czek, ani wysokoprocentowa spe-
cjalność gazdy. Goście życzą so-
bie bowiem posiłków bez glute-
nu, bez cukru, nie może być też 
tłusto. Za to zielenina spryskana 
mocnym środkiem chwastobój-
czym, czyli Roundupem, smaku-

Kiedy Warszawka zawita  
w Bia³ce Tatrzańskiej

Gości z Warszawy serdecznie wita rodzina górali. Kto kogo i dlaczego udaje? - dowie-
cie się odwiedzając w ferie „Wikarówkę”.

W Centrum Sztuki Współczesnej 
Solvay w Krakowie można 
oglądać prace dwojga 
podhalańskich twórców - Sylwii 
Mensfeld i Szymona Wasielaka.

W
ernisaż był okazją nie 
tylko do obejrzenia prac 
plastycznych, ale tak-

że do posłuchania wierszy Sylwii 
Mensfeld, dobrze znanej na Pod-
halu utalentowanej artystki, która 
od lat zmaga się ze schizofrenią. 
Sylwia jest też asystentką zdro-
wienia w nowotarskim Centrum 
Zdrowia Psychicznego i tam wła-
śnie pod jej opiekę trafił Szymon 
Wasielak, którego bardzo wspiera 
w artystycznych działaniach, czego 
dowodem jest m.in. wspólna wy-
stawa w Krakowie.

„Sylwia i Szymon - tworzą 
poza głównymi nurtami sztuki i są 
artystycznymi samoukami. Zadzi-
wiają niezwykłą wrażliwością, któ-
ra u Sylwii Mensfeld manifestu-
je się zarówno w utworach literac-
kich, zarówno w poezji i prozie, jak 
i pracach plastycznych - obrazach, 
rysunkach, a od niedawna w foto-
grafii” - napisali organizatorzy.

Zachwycają formą i kolorem 
także prace Szymona, który roz-
wija swój talent pod okiem Sylwii.

Wystawę w SCW Solvay bę-
dzie można obejrzeć do 10 lutego.

bz
Sylwia Mensfeld i Szymon Wasielak podczas wernisażu w Centrum Sztuki Wspó³cze-
snej Solvay.

Górze część ludzi nosi się po gó-
ralsku. A to przecież błąd - ubo-
lewały.

Największą wartością zor-
ganizowanego w Jurgowie wy-
darzenia była jednak integracja 
i współpraca wszystkich Spisza-
ków. Bo czy wystąpili oni w jur-
gowskiej, trybskiej czy kacwiń-
skiej odmianie stroju, połączyły 

ich nowe przyjaźnie i całkiem inne 
relacje. - Spotkaliśmy się w Wiej-
skim Domu Kultury w Krempa-
chach na wspólnej próbie dwa 
razy i teraz tu na koncercie. Oso-
biście zaskoczyło mnie to, jak bar-
dzo my i Krempachy różnimy się 
w szczegółach, i że tylko pewne 
detale są wspólne - podkreślał 
Daniel Gombos, tancerz zespołu 

Podhale - Grupa Spiska z Jurgowa. 
Oni i Zielony Jawor z Krempach 
wystąpili już wspólnie w Mace-
donii.

Wydarzeniu w Jurgowie przy-
klasnął też prezes Związku Pol-
skiego Spisza - Jan Budz z Czarnej 
Góry, który podkreślił, że zorgani-
zowanie tak szeroko zakrojonego 
przedsięwzięcia na stacji narciar-

skiej, w samym szczycie sezonu 
turystycznego, gdy w góry prze-
jeżdża taka masa ludzi, ma ogrom-
ną wartość dla szerzenia na Polskę 
i świat walorów Spisza. - Do tej 
pory były same zwady i konflikty, 
które nie służyły regionowi. Ma-
rysia próbuje to posklejać i mnie 
się to widzi! - zapewniał.
Tekst i fot.: Krystyna Waniczek

je im wyśmienicie... Ale to dopie-
ro początek.

Bo to spektakl o naszych 
przywarach, słabościach, o uda-
waniu, komercji, zachłanności, 
dwulicowości, o majątkach,  tra-
dycji i o miłości, która zwycięża. 
A że podczas spektaklu śmiejemy 
się równo z górali i ceprów, czyli 
za każdym razem... z siebie, nikt 
obrażony po spektaklu nie wy-
chodzi.

To, że bawimy się dobrze, 
to zasługa nie tylko scenariusza, 
ale także gry aktorów z amator-

skiej Grupy Teatralnej „Co teroz 
bedzie”, choć słowo „amator” do 
żadnego z nich nie pasuje. Zagra-
li świetnie, z pasją, z dystansem 
do samych siebie.

Spektakl wyreżyserowała 
i nad żywiołowym zespołem uta-
lentowanych górali panowała nie-
strudzona Maria Kuruc.

Dla tych, którzy nie dotarli na 
premierę, jest dobra wiadomość. 
Sztuka będzie grana w każdy 
czwartek ferii zimowych w „Wi-
karówce” w Białce Tatrzańskiej.

Tekst i fot.: Beata Zalot
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Wydawało się, że 
to żart, jak wyrwało 
jej się któregoś 
wieczoru: mamo, daj 
rękę, jestem ślepa.

M arysia Białońska 
mieszka w Bań-
skiej Niżnej, ma 
dwie starsze sio-

stry: Martę i Olę, uwielbia się 
bawić z Kiwi - swą ukochaną 
świnką morską. Jak każde dziec-
ko marzy o piesku. Ma sześć lat. 
Gdy zapada zmrok - przesta-
je widzieć. Bez pomocy wkrót-
ce zgaśnie dla niej światło cał-
kowicie.

Aniu, przykro mi
Marysia od urodzenia była 

pod opieką specjalistyczną. 
Wszystko przez konflikt sero-
logiczny - niezgodność grup 
krwi. Stąd często korzysta-
ła z pomocy neurologa, rehabi-
litantów i okulisty. Gdy Mary-
sia skończyła dwa latka, okulist-
ka na zakończenie wizyty po-
prosiła, by przyjść do kontroli, 
gdy dziewczynka zacznie cho-
dzić do szkoły. Nic więcej nie 
powiedziała. Gdy poszli w lip-
cu ubiegłego roku, zapytała, czy 
są jakieś problemy. Mamę Annę 
niepokoiło, że wieczorami córka 
gorzej widzi. Lekarka skierowa-
ła ją na dalsze badania, wpisując 
podejrzenie zwyrodnienia barw-

nikowego siatkówki. Uspokaja-
ła przy tym niczego nieświado-
mych rodziców, że takie schorze-
nia objawiają się raczej w póź-
niejszym wieku. Nic im to nie 
mówiło, więc ze spokojem mie-
li czekać na umówioną wizytę. 
Jednak babcia Marysi zasuge-
rowała, by zadzwonić do znajo-
mego lekarza z Poznania. To ge-
netyk. Prosił, by przyjechać jak 
najszybciej. Uspokajał, że raczej 
nic nie wyjdzie. Wyniki przyszły 
pod koniec października. Ode-
brała podczas zakupów. Uderzy-
ły ją pierwsze słowa: Aniu, przy-
kro mi...

3 miliony  
za spojrzenie

Wiedziała, że nie jest do-
brze. Potem usłyszała jeszcze 
jaki gen jest za to odpowiedzial-
ny. Usłyszała, że choroba szybko 
postępuje, a zaczyna się od utra-
ty widzenia zmierzchowego. Ra-
tunek jest. Szczęście w nieszczę-
ściu, że uszkodzony gen należy 
do tych niewielu, które da się 
„naprawić”. Pojawiło się uczucie 
ulgi. Ale po chwili zniknęło, gdy 
usłyszała cenę kuracji: 3 mln zł. 
Wkrótce prof. Wojciech Stopa ze 
szpitala uniwersyteckiego zba-
dał Marysię i stwierdził jedno-
znacznie - oko jest gotowe do za-
stosowania terapii. Choćby dziś. 
Wystarczy kupić lek. On blokuje 
całkowicie postęp choroby. Ale 
trzeba go podać.

Lek niestety nie jest refun-

Marysi gasnące spojrzenie 

Marysia (w okularach na pierwszym planie) z rodziną - siostrami Olą i Martą oraz 
rodzicami: Anną i Piotrem.

Cena widzenia Marysi sięga kosmicznych 3 mln z³. 

Herod, Diabe³ i reszta - kolędują Górale Łąccy.

Byli góralscy kolędnicy, 
łemkowskie pastorałki 
i mnóstwo świątecznego  
jadła. Wszystko przy okazji 
pokazu „Kolędnicze Skarby 
Górali w Zawoi”.

N
ie tylko Bukowina Ta-
trzańska może się chwa-
lić góralskim karnawa-

łem i przeglądem grup kolędni-

czych. Zawoja kolejny raz poka-
zuje, że górale to nie tylko Pod-
hale, a bogatą kulturę gór two-
rzyły także inne grupy: Babio-
górców, Orawian, Górali Nad-
popradzkich, Górali Białych 
czy Łemków.

Skarby Górali
Stąd powstał projekt pod na-

zwą „Skarby Górali spoza Pod-
hala”, któremu patronuje też Ty-

godnik Podhalański. To chęć 
zwrócenia uwagi na mniej zna-
ną, małopolską góralszczyznę. 
O ile kultura mieszkających pod 
Tatrami górali jest świetnie roz-
poznawalna, to tego samego nie 
da się powiedzieć o pozostałych 
grupach. Dlatego lider projektu 
krakowska Fundacja Mapa Pa-
sji razem z pięcioma ośrodka-
mi kultury z południa Małopol-
ski - zaplanował działania mają-

Skarby Górali na kolędniczą nutę
pod patronatem tp

dowany. W minionym roku mi-
nister zdrowia odrzucił wniosek 
o finansowanie tego typu lecze-
nia. Nie wiadomo czy po zmia-
nie władzy nowa minister zechce 
dopisać jeszcze jeden kosztowny 
lek na listę.

Czas płynie, a choroba po-
stępuje. Rodzice nie mogą cze-
kać. Marysia traci widzenie 
obwodowe, nie widzi na boki. 
Razi ją bardzo światło. Myśle-
li, że to efekt długiego przeby-
wania w inkubatorze. Niedłu-

go po narodzeniu zauważyli, 
że Marysia patrzy się w stronę 
mocnego światła, jakby się przy 
tym uśmiechając.

- Myśmy się śmiali, że to 
pierwsza mania Mani, że to efekt 
tych lamp w inkubatorze. Teraz 
się dowiedzieliśmy, że to pierw-
sze objawy choroby. Poznaliśmy 
chorego z Warszawy, który ma 
47 lat. On o chorobie dowiedział 
się, gdy był nastolatkiem i u nie-
go to postępowało stopniowo. Po-
woli. A Mania zaczęła cierpieć 

we wczesnym dzieciństwie

Nie można czekać
Anna i Paweł, rodzice Mary-

si, jej dziadkowie, rodzina i zna-
jomi chcą zrobić wszystko, by 
uzbierać tą kwotę. Muszą się 
spieszyć w wyścigu z czasem. 
Na początek już zorganizowa-
li zrzutkę na platformie Siepo-
maga.

- Kwota zbiórki jest ogrom-
na! „Pasek” opiewa na ponad 3 
mln złotych. Zwracamy się do 
wszystkich ludzi dobrej woli 
o pomoc w zebraniu ogromnej 
kwoty. Bez waszej pomocy nie 
uda się wyrwać Marysi że szpo-
nów mroku. Chcemy, żeby wi-
działa świat, jego barwy, taki-
mi jakie są. Nie chcemy, aby za 
jej widzenie świata odpowiada-
ła tylko wyobraźnia i opis doko-

nany przez najbliższych - prze-
konuje Ania.

Dla Marysi organizowana 
jest też znana na Podhalu ak-
cja „Szafowania”. Polega ona 
na zbieraniu niepotrzebnych 
już tekstyliów: odzieży, poście-
li, kocy, firan, a także obuwia. 
Rzeczy powinny być czyste i w 
stanie pozwalającym na użyt-
kowanie. Należy je zapakować 
w worki i dostarczyć do jedne-
go z licznych punktów zbiórki. 
Następnie z pomocą Fundacji 
Po Pierwsze zostaną spieniężo-
ne, a uzyskana kwota zasili kon-
to zbiórki dla Marysi. 

Co dalej? Droga do zebrania 
tak ogromnej kwoty jest długa. 
Marysia może widzieć. Ale to 
ma swoją konkretną, niebotycz-
ną cenę.

Tekst i fot.: Józef Figura

ce przybliżyć góralską różnorod-
ność szerszemu gronu.

Jednym z elementów duże-
go projektu był kolędniczy prze-
gląd, który odbył się w sobotę 
w Babiogórskim Centrum Kul-
tury.

Na scenie pojawili się Gó-
rale Łąccy z Łącka, Grupa ko-
lędnicza z zespołu Dolina Po-
pradu z szopką Edwarda Gru-
celi z Piwnicznej, Małolipnica-
nie z Lipnicy Wielkiej, zespoły 
Juzyna i Cieślica z Zawoi oraz 
kolędniczki z Krynicy-Zdroju 
z łemkowskimi kolędami we 
współczesnym wykonaniu.

Na scenie nie zabrakło więc 
kolorowych postaci mędrców, 
Heroda, diabłów czy sprytne-
go Żyda. Cieślica przedstawiła 
kolędowanie z rajem pokazując 
scenę kuszenia Adama w Ede-
nie. Całe jasełka zaprezentowa-
li górale popradzcy z oryginal-
ną, drewnianą szopką, gdzie ni-
czym w teatrzyku pojawiały się 
drewniane postacie animowane 
przez ukrytych aktorów.

Były wspólne śpiewy, kolędy 
i aplauz publiczności. Ta mogła 
nie tylko napawać oczy i uszy 
folklorem, ale także żołądki gó-
ralskimi smakołykami.

Proziaki od Szczereżanek
Co takiego znajdowało się na 

wigilijnym stole Górali Białych? 

- Tradycją na wigilijnym stole 
jest kapusta z grochem, pieroż-
ki z suszoną śliwką, bo przecież 
Łącko to kraj sadów. Były kapu-
śniaczki, kompot ze suszu i pro-
ziaki - placuszki sodowe ze smal-
cem i ogórkiem. Oczywiście nie 
zabrakło ciast z jabłecznikiem, 
sernikiem i makowcem w roli 
głównej. Do popicia kompot 
z suszu - przedstawia Elżbie-
ta Sopata, koło gospodyń wiej-
skich Szczereżanki.

Na stole gaździn z Lipni-
cy Wielkiej kusi zupa śliwkowa, 
na słodko z haluszkami. - Go-
tujemy suszone śliwki, do tego 
trochę masła, soli, można dodać 
trochę cytryny i na koniec lane 
kluski czyli hałuszki - zdradza 
prosty przepis Anna Węgrzyn 
z lipnickiego Koła Gospodyń  
Wiejskich.

KGW Babiogórzanki w Za-
woi wystawiły kołacz zawojski 
i moskole, zupę grzybową, ale 
i chlebek rwany z czosnkiem 
niedźwiedzim. - Są ryby z jarzy-
nami, babeczki z łososiem czy 
sałatka z papryką - zachęcają 
widzów Barbara Marek i Wan-
da Bucka.

KGW i Stowarzyszenie na 
rzecz Muszynki kusi pierogami 
ruskimi, to pamiątka po Łem-
kach, dawnych mieszkańców 
wioski wysiedlonych niemal zu-
pełnie po wojnie w ramach ak-

cji Wisła. - Jest też chleb swoj-
ski, pasztet i rydze, z których 
słyną lasy w Muszynce - wlicza 
Anna Ciastoń,

Gospodynie ze Stowarzy-
szenia Młodów - Głębokie 
gmina Piwniczna-Zdrój przy-
gotowały z kolei bigos zapustny 
zapiekany w piekarniku, fasolę 
Jaś ze śliwką czy groch omie-
lany z grzybami. Są placki pa-
sterskie w wersji mięsnej i po-
stnej, które zabierało się ze sobą 
do torby idąc na wypas. Poja-
wiły się też dwie nalewki. Gaź-
dziny przywiozły nawet własną 
wodę mineralną ze źródła Kin-
ga w parku w Głębokiem, któ-
rym stowarzyszenie się opieku-
je. Tam realizuje różne projek-
ty jak ostatnio odnowienie sta-
rego, zaniedbanego muru, który 
służy jako siedzisko. Wydały też 
książkę “Nadpopradzkie jadło”, 
śpiewnik. Kontynuują tradycję 
koła z lat 70-tych.

Tradycja nie ginie
Przegląd zakończyło więc 

spotkanie przy stole, gdzie gó-
rale mogli podzielić się smakoły-
kami, ale i opowieściami o daw-
nych tradycjach. Jak się okazu-
je - te udaje się z powodzeniem 
kultywować nie tylko na skal-
nym Podhalu.

Tekst i fot.:  
Józef Figura
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Co było pierwsze? Jajko 
czy kura? Worochta czy 
Zakopane? Bez względu 
na odpowiedź, świat 
górali podhalańskich 
jest równie urodziwy, co 
egzotyczny dziś dla nas 
świat huculszczyzny.

F
akt, że narciarstwo urodzi-
ło się wcześniej nad Pru-
tem, w górach Czarnoho-
ry, bo pierwsza profesjo-

nalna skocznia narciarska powsta-
ła tu trzy lata przed zakopiańską 
Wielką Krokwią - przyznaje dok-
tor Jan Skłodowski, autor książ-
ki „Worochta - drugie Zakopane 
przedwojennej Polski. Z historii 
turystyki i narciarstwa w Karpa-
tach Wschodnich”.

Autor opowiadał o swej 
książce i o przedwojennej perle 
polskich uzdrowisk w willi „Opo-
lanka” w ramach spotkania klu-
bu czytelniczego. - Ideą naszego 
klubu jest wyjść od konkretnego 
tekstu, by potem rozmawiać i le-
piej zrozumieć nasz własny re-
gion - przypomniała witając gości 
Kinga Nędza-Sikoniowska, szefo-
wa Muzeum Kornela Makuszyń-
skiego w „Opolance”. - Dziś sami 
przekonamy się, czy bardzo waż-
ny karpacki kurort Worochta, to 
było drugie Zakopane, czy może 
to Zakopane było drugą Worochtą 
okresu międzywojennego.

Worochta, odległa od Za-
kopanego o ok. 500 kilometrów 
miejscowość, dziś leży na terenie 
Ukrainy. Przed II wojną świato-
wą była jednym z najpopular-
niejszych uzdrowisk II Rzecz-
pospolitej. Nazywana „perłą hu-
culszczyzny”. Stemple pocztowe 
przybijane na kartkach i listach 
oprócz aktualnej daty zawiera-
ły stwierdzenie: „Worochta - Per-
ła uzdrowisk, raj narciarzy”. Po-
czątkowo spokojna i mniej zatło-
czona w porównaniu z Zakopa-
nem, Worochta kusiła inteligen-
cję i artystów. Z czasem jej sła-
wa rosła. Luksusowe pensjona-
ty, restauracje i dancingi ściąga-
ły turystów nawet z odległej Ja-
ponii. Trzy lata przed zakopiań-
ską Wielką Krokwią powstała tu 
profesjonalna skocznia, na której 
w 1922 roku odbyły się Mistrzo-
stwa Polski. Miejsca noclegowe 

Worochta 
- per³a uzdrowisk

Harcerskie schronisko Kostrzyca, zbudowane, niczym huculska grażda.Jan Sk³odowski i Kinga Nędza-Sikoniowska zabierają nas w podróż do Worochty.

Jubileusz ca³kiem udany! 
Winter Classic w sobotni 
wieczór 20 stycznia odby³ 
się po raz dziesiąty. Przy 
nowotarskiej „jedenastce” 
czeka³a na licznych 
uczestników moc atrakcji! 

H okejowe zmagania dru-
żyn: Winter Classic, 
MMKS Podhale Ho-

kej Kobiet, PZU Podhale Nowy 
Targ obfitowały w wiele emo-

cji. Na imprezę pod gołym nie-
bem przyszło wielu nowotarżan. 
Cel był jeden: zebrać jak najwię-
cej pieniędzy dla chorej Gabry-
si i Kubusia.

Oprócz meczu charytatyw-
nego Winter Classic,  tradycyj-
nie było wiele innych atrak-
cji - koncert zespołu Sting Ray, 
sztafeta pływacka z Mateuszem 
Cyrwusem, turniej darta, poka-
zy stowarzyszeń i klubów spor-
towych, magiczny pokaz lasero-
wy, pokaz wicemistrza Europy 

Charytatywna si³a hokeja

Winterzy gotowi do dzia³ania! 

w rzeźbie piłą motorową czy po-
kaz kultury japońskiej (odbywa-
jący się wewnątrz szkoły).

Jak tradycja nakazuje, w tak 
zwanym międzyczasie przepro-
wadzono liczne licytacje, m.in.  
gadżetów sportowych, a na stra-
ganach można było zaopatrzyć 
się w pamiątki związane z 10. 
edycją Winter Classic, czy sko-
rzystać z pysznego cateringu na 
ostro i na słodko.

Winter Classic to grupa no-
wotarżan, która kilka lat temu po-
stanowiła wrócić do gry w hoke-
ja przy swoich blokach, domach, 

jak to bywało w dawnych latach. 
- Od tamtego czasu nie zmieni-
ło się zbyt wiele, teraz mamy od-
powiednie boisko do grania i sta-
ramy się każde niedzielne połu-
dnie spędzać z hokejem w ręce. 
Promować naszą ukochaną dys-
cyplinę, jakże związaną z Mia-
stem Nowy Targ, którą jest wła-
śnie hokej - mówią zgodnie i z 
dumą członkowie Winter Clas-
sic. Już na stałe w kalendarzu 
Winter Classic wpisał się wła-
śnie mecz, czy turniej siatków-
ki plażowej o puchar burmistrza.

Tekst i fot.: Jan Głąbiński

Przypomina, że Woroch-
ta w granicach II Rzeczpospo-
litej to miejscowość położona 
w województwie stanisławow-
skim, na historycznym Pokuciu. 
Kraina znajdująca się „w kącie” 
Rzeczypospolitej. - Kąt, po ru-
sku kut. Stąd Pokucie. Te tere-
ny nie były łatwe w poruszaniu 
się samochodem. Choć połącze-
nia drogowe były. Austriacy wy-
budowali linię kolejową transwer-
salną. Prawie pod prostym kątem 
przecinała doliny karpackie, do-
jeżdżała do Stanisławowa i dalej 
na południe odgałęziały się, jed-
na z nich prowadziła do Woroch-
ty i dalej do przedwojennej Rusi 
Podkarpackiej, dziś to Zakarpa-
cie Ukraińskie. Położenie bardzo 
malownicze, to pasmo Czarno-
hory, najwyższy szczyt tego pa-
sma to Howerla (2058 m n.p.m.), 
dziś najwyższy szczyt Ukrainy. 
A u podnóży rozciąga się barw-
na Huculszczyzna. Przyciągają-
ca swym etosem, kulturą paster-
ską, materialną, duchową, budow-
nictwem, świętami obchodzony-
mi według kalendarza ruskiego 
- wylicza Jan Skłodowski. 

T³umy wczoraj i dziś
Wszystko to zwłaszcza 

w XIX wieku czyniło ten region 
bardzo atrakcyjnym. W kręgu li-
teratów, artystów, historyków, ba-
daczy rodziła się nostalgia. Nie-
którzy, jak malarz Zygmunt Vogel 
kreowali podróże malownicze, hi-
storyczne. Uwieczniali to, co zo-
stało z dawnych czasów, przed-
rozbiorowych. Tworzyli litogra-
fie, potem fotografie, w pismach 
ilustrowanych jak „Tygodnik Ilu-
strowany”, „Biesiada Literacka”, 
„Przyjaciel domu” i wiele innych. 
Głównym ośrodkiem miejskim, 
kulturotwórczym tego terenu, 
gdzie mieściła się siedziba Sej-
mu Galicyjskiego był Lwów. Tym 
czym Kraków był dla Zakopane-
go, tym Lwów dla Worochty. Kar-

paty Wschodnie były na począt-
ku wieku tłumnie odwiedzane. 
- To znaczy w zimie przed 1914 
rokiem około dwa tysiące osób 
odwiedzało Worochtę, w okresie 
międzywojnia w całym roku kil-
kanaście tysięcy, to były tłumy ol-
brzymie. Jeśli porównamy z fre-
kwencją Zakopanego w okresie 
międzywojennym około 30 ty-
sięcy, a obecnie ponad 3 miliony, 
to widzimy jak zmieniły się pro-
porcje - podlicza autor książki. 

Tereny były nieskażone prze-
mysłem, samochodów było jak na 
lekarstwo. Prut był czysty, w pen-
sjonatach zalecano kąpiele zdro-
wotne w rzece, doceniano klimat 
latem i walory zimowe. - Tu za-
częło się narciarstwo w Polsce. 
Wyszło z Karpat Wschodnich 
i dopiero potem pojawiło się 
w Zakopanem. Kopulaste, strome 
stoki, jakby rozbudowane Tatry 
Zachodnie, stwarzały doskonałe 
warunki - przypomina Jan Skło-
dowski. - Zakopiańczyk, Stani-
sław Barabasz kochał góry, ale był 
też myśliwym. Po śniegu chodzi-
ło się niewygodnie, to wymyślił 
sobie, że zrobi narty na polowa-
nia na Podkarpaciu. W latach 80. 
wieku XIX zrobił sobie takie nar-
ty. Można je oglądać w jedynym 
Muzeum Narciarstwa w Ciekli-
nie. Profesor Tadeusz Smolu-
chowski, polski chemik, taternik, 
wychodził na nartach na czarno-
horskie szczyty już na nartach.

Fantaści narciarstwa
 - A tu na obrazku widzimy 

hucułów i ich trembity. Nie błęd-
nie określane trombity. Trembi-
ty służyły pasterzom do wysyła-
nia rozmaitych sygnałów ostrze-
gawczych, że nadciąga burza, że 
trzeba przeganiać stada - zazna-
cza Jan Skłodowski. Opowiadał 
też o fascynujących początkach 
narciarstwa. Autor książki pod-
kreśla, że pierwsi miłośnicy, czy 
fantaści sportu i wykorzystywa-

nia nart to byli leśnicy z miejsco-
wości Tatarów. Z czasem miejsco-
wość ta administracyjnie zespo-
liła się z Worochtą. Służba leśna 
zamówiła kilka par nart z Mo-
raw z miejscowości Hanuszowi-
ce. I tak to się pod Czarnohorą za-
częło. Miłośnicy szusowania za-
częli przyjeżdżać do Worochty. 
Najczęściej koleją. 

- O nartach mówią nam już 
naskalne rysunki sprzed tysię-
cy lat. Rusini do poruszania się 
po tych terenach używali nart. 
W Polsce Marcin Bielski, kro-
nikarz w 1564 w swoim dzie-
le pisze, że myśliwi na terenach 
wschodnich mogli poruszać się 
łatwo po śniegu i lodzie.Także 
włoskiego pochodzenia kroni-
karz Aleksander Gwagnin, ina-
czej Alexander Guagninus, opi-
suje początki narciarstwa na tych 
terenach. A wśród naszych auto-
rów już bardziej współczesnych 
- pierwszy podręcznik polski do 
nauki jazdy na nartach wydano 
w 1898 roku. Autorem broszu-
ry „Na nartach skandynawskich” 
był Józef Schnaider, były oficer 
CK armii, który do kolonii tata-
rowskiej sprowadził owe pierw-
sze narty z Moraw - podsumowu-
je Jan Skłodowski. 

Nad książką publiczność do-
pytywała o współczesną Wo-
rochtę. Niestety. Wojenna pożo-
ga zniszczyła przed wielu laty to, 
co zaczęło tętnić życiem w okre-
sie międzywojennym. Dziś śladu 
nie ma po wielu pensjonatach i tu-
rystycznej infrastrukturze. A to co 
powstaje ma się nijak do nowocze-
snej turystyki. - Owszem, prze-
nocujemy, zjemy obiad. Są nawet 
huculi, którzy saniami nas obwio-
zą po okolicy. Ale poza tym wi-
dać, jakiej biedy zaznał ten re-
gion - zaznaczył Jan Skłodowski. 
Książkę o Worochcie pisał przez 
rok. Ale materiały i dokumenty do 
niej zbierał przez wiele, wiele lat. 

Tekst i fot.: Rafał Gratkowski

w kurorcie wyprzedawały się na 
długo przed wakacjami. Turyści 
przybywali licznie, a ogólnopol-
ska prasa chętnie komentowała 
ich poczynania. Do tych luksu-
sowych pensjonatów, do pięknych 
i dobrze wyposażonych schronisk 
na górskie szlaki zabrał publicz-
ność autor książki o Worochcie, 
Jan Skłodowski.

Huculska grażda
Harcerskie schronisko tu-

rystyczne Kostrzyca. Pierw-
sze w Polsce schronisko w sty-
lu huculskiej grażdy. Czyli ro-
dzaju obronnego kasztelu, w we-
wnętrznym dziedzińcem, otoczo-
ne budynkami i drewnianą ścianą 
z wąskim wejściem. „Nowocze-
śnie urządzone. Telefon - własne 
pośrednictwo pocztowe. Oświe-
tlenie elektryczne, kanalizacja, 
prysznice z gorącą wodą. Do-
jazd z Worochty kolejką leśną od 
tartaku do gajówki Kukul (Ozir-
ny), skąd podejście do schroniska 
jedną godzinę” - czytamy w rekla-
mie pięknego schroniska. Cało-
dzienne utrzymanie kosztowało 
od trzech złotych w górę. Noc-
leg (łóżko sprężynowe z matera-
cem) dla harcerza złotówkę, a dla 
członków Polskiego Towarzystwa 
Tatrzańskiego i Polskiego Związ-
ku Narciarskiego - złoty pięćdzie-
siąt. Dla osób niestowarzyszo-
nych nocleg kosztował dwa zło-
te. - Pamiętajmy, że to były inne 
pieniądze, wtedy dniówka niewy-
kwalifikowanego robotnika kosz-
towała około 50 groszy - przypo-
mina Jan Skłodowski.

Nic dziwnego, że nie każdy 
mógł pozwolić sobie na wyjaz-
dy w góry. Żeby zapłacić za je-
den nocleg robotnik musiał pra-
cować przez cztery dni. Turysty-
ka była w okresie międzywojen-
nym mocno elitarna. - Wyprawa 
nauczyciela z żoną i dwójką dzie-
ci na tydzień do Zakopanego czy 
Worochty to bardzo duże wyzwa-

nie. Sam bilet kolejowy z Warsza-
wy dla całej rodziny kosztował 
jego miesięczne pobory. A gdzie 
noclegi i wyżywienie? - doda-
je autor książki. Wędrujemy ra-
zem z nim. Odwiedzamy kolejne 
urokliwe miejsca na mapie daw-
nej Worochty. 

Jak schronisko na Zaroślaku 
pod Howerlą, najwyższym szczy-
tem pasma Czarnohory. A w sa-
mej Worochcie, w której działa-
ła Komisja Klimatyczna posta-
wiono wiele pensjonatów i bu-
dynków sanatoryjnych, budo-
wanych w stylu szwajcarskim, 
z czasem z elementami stylu za-
kopiańskiego. „Dworek Czarno-
horski”, „Liliana”, „Oaza”, „Pe-
rełka”, „Warszawianka”, „Złoty 
Róg”, „Lena”, „Ustronie”, „Sza-
rotka” (niektóre bliźniacze na-
zwy dobrze znane mieszkańcom 
Zakopanego). - Tych miejsc już 
dawno nie ma, zostały zniszczo-
ne, spalone bądź w czasie woj-
ny, bądź po wojnie. Jednak kto 
ma stare mapy, stare przewodni-
ki jest w stanie wyszukać charak-
terystyczne miejsca, ślady dawnej 
świetności Worochty.

Czar Prutu i Pokucia
Autor podkreśla, że Woroch-

ta jest typowym i nietypowym 
tematem. Dziś poza granicami 
Polski, miejsce bliskie gór, w pa-
śmie Karpat Wschodnich, które 
też w literaturze krajoznawczej 
nazywano Beskidami Wschodni-
mi. Zakopane od Worochty dzie-
li kilkaset kilometrów, ale łączy 
obie miejscowości kultura paster-
ska. Wzdłuż łuku Karpat wędro-
wały ludy wołoskie, ruskie, rusiń-
skie. Przed stu laty kultura spę-
dzania czasu w górach była zu-
pełnie inna niż dziś. - Był to czas 
kontemplacji gór w wymiarze 
jednostkowym, indywidualnym. 
Nie zorganizowanym odgórnie, 
jak to było w latach późniejszych 
- zaznacza Jan Skłodowski.

eprasa.pl c8be5291f8
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wydarzenia pod patronatem tp

n Szkice do portretu 
narciarza

n Hanny 
  kolędowanie

n Spotkanie 
  przy pianinie

n Lupi pod Gontem

n Ferie w Atmie

n Koncert 
w Jaworkach

Jednym ze sta³ych muzycznych gości 
w Karczmie pod Gontem w Zakopanem jest 
Piotr „Lupi” Lubertowicz.

L
ubertowicz od wielu lat związany jest z pol-
ską sceną blues-rockową. Współpracował m.in. 
z zespołami Easy Rider, Sławkiem Wierzcholskim 

i Nocną Zmianą Bluesa, Monkey Buissines, Jackiem De-
wódzkim, Carlosem Johnsonem, a także z muzykami 
grupy Breakout. Wykonuje własne utwory oraz stan-
dardy bluesowe, wśród których warto zwrócić uwa-
gę na utwory Erica Claptona i Boba Dylana z jego wła-
snym przekładem tekstów.

W zakopiańskiej Karczmie pod Gontem (ul. Ka-
sprowicza 1A) tym razem spotkamy się z nim dwu-
krotnie - w czwartek 25.01 i kolejny 1.02. Początek każ-
dego z występów - godzina 19.       an

W piątek 26.01 wieczór przy pianinie z Jerzym 
Chruścińskim. Tradycyjnie w kawiarni Kmicic 
w Zakopanem (ul. Staszica 11a) o godz. 18. 

K ażde spotkanie ze znanym i lubianym przez 
zakopiańczyków kompozytorem to niezapo-
mniana muzyczna podróż w czasie, w trakcie 

której posłuchacie przebojów zarówno przedwojen-
nych, jak i tych bardziej współczesnych, z lat 50., 60. 
czy 70. Warto więc zajrzeć do Kmicica. Również po 
to, by obejrzeć wystawę „Siła tęsknoty” Anny Kop-
czyńskiej. Piątek będzie ostatnim dniem jej prezentacji.

an

Tematem przewodnim tegorocznych ferii 
w Muzeum Karola Szymanowskiego w willi 
Atma w Zakopanem będą podróże w czasie 
i przestrzeni.

J ak co roku o tej porze Muzeum Narodowe w Kra-
kowie, którego jednym z oddziałów jest ten w wil-
li Atma w Zakopanem, zaprasza dzieci do udziału 

w feryjnych zajęciach. Podróżując po wybranych mu-
zealnych oddziałach nie tylko odkrywać będą nowe 
przestrzenie, ale też cofną się w czasie, a nawet do-
tkną przeszłości.

Najbliższe spotkanie w willi Atma we wtorek 
30.01 o godzinie 11. Będzie to oprowadzanie interak-
tywne dla rodzin po stałej wystawie biograficznej, 
które poprowadzi Katarzyna Wójcik. Ponieważ licz-
ba miejsc jest ograniczona, konieczna jest wcześniej-
sza rezerwacja miejsca mailem: atma@mnk.pl lub te-
lefonicznie (18) 20 20 040.

Na pytania związane z zajęciami odpowie: agie-
wont@mnk.pl.

an

W piątek 26.01 koncert Hanny Zbyryt wraz 
z muzykami Teatru Rozrywki RZT Szymaszkowa 
w ramach 15. edycji Festiwalu Kolęd, Pastora³ek 
i Pieśni Bożonarodzeniowych w Zakopanem.

B
ędzie to pełen magii i ciepła koncert świąteczny 
z kolędami i tematycznymi polskimi piosenka-
mi. Hannie Zbyryt towarzyszyć będą: Wojciech 

Wachułka - wirtuoz klawiszy, Zosia Kulisiewicz - wio-
lonczelistka zespołu Diverso String Quartet, Wieniaw-
ski Piano Trio i zastępca koncertmistrza Filharmonii 
Częstochowskiej, oraz Tomek Kulisiewicz - skrzypek, 
koncertmistrz Filharmonii Częstochowskiej, a takżę 
Polskiej Opery Królewskiej w Warszawie. Spotkamy 
się z nimi w kościele Ojców Jezuitów pw. Matki Bożej 
Nieustającej Pomocy przy ul. Ks. Kaszelewskiego 9 po 
mszy o godzinie 18.

Również w świat kolęd, pastorałek i świątecz-
nych piosenek zabiorą nas Agnieszka Przekupień 
(wokal) i Karina Komendera (pianistka, kameralist-
ka). W ich wykonaniu usłyszymy nie tylko tradycyjne, 
znane melodie, ale też utwory mu sicalowe o tematy-
ce bożonarodzeniowej. Wszystko to w sobotę 27.01 
po mszy o godzinie 19 w Sanktuarium Najświętszej 
Rodziny (ul. Krupówki 1).

W niedzielę 28.01 w kościele Miłosierdzia Boże-
go (ul. Chramcówki 19) koncert Olgi Bończak. Znaną 
aktorkę i wokalistkę usłyszymy po mszy o godzinie 18.

Z kolei w czwartek 1.02 po mszy o godzinie 18 
w kaplicy pw. Najświętszej Marii Panny Matki Zba-
wiciela (ul. Antałówka 40) wyjątkowy koncert kolęd 
w wykonaniu artystycznego duetu Martyna Kasprzyc-
ka i Maciej Czemplik.

an

W środę 31.01 w ramach Ferii z Kulturą 
w gmachu g³ównym Muzeum Tatrzańskiego 
odbędzie się kolejne spotkanie górskie 
z Wojtkiem Szatkowskim.

J ego bohaterem będzie Henryk Bednarski, któ-
ry należał do czołówki wspinaczy zakopiańskich 
pierwszej dekady XX wieku. To on poprowadził 

taterników południową ścianą Zamarłej Turni, a dro-
ga ta do dzisiaj w przewodnikach taternickich zwana 
jest „drogą Bednarskiego”. Był też zawodnikiem SN 
PTT i ratownikiem TOPR.

Spotkanie „Szkice do portretu narciarza - Henryk 
Bednarski” rozpocznie się w środę o godzinie 16. Skie-
rowane jest głównie do młodzieży i dorosłych.

To oczywiście nie wszystko, co Muzeum Tatrzań-
skie przygotowało w ramach Ferii z Kulturą na najbliż-
szy tydzień. Więcej propozycji znajdziecie w informa-
torze obok.

an

lodowiska

n LODOWISKO GUGU zaprasza! Przy ul. Piłsudskie-
go w Zakopanem (obok parku linowego) - codzien-
nie od 10:00 do 22:00. Weź łyżwy i poczuj magię zimy! 
Więcej informacji na www.lodowiskogugu.pl.  

kina  
i teatry

zakopane
n KINO „GIEWONT” REAL 4K, ul. Kościuszki 4, 18 
201 53 04, kinogiewont.pl
l 25.01, 10.45 i 16.45 Akademia Pana Kleksa (2D/
oryginalny), 13.00 Wonka (2D/dubbing), 15.00 Ekipa 
z dżungli. Misja ratunkowa (2D/dubbing), 19.00 Fuks 2 
(2D/oryginalny), 20.45 Pszczelarz (2D/napisy)
l 26-30.01, 10.45 Ekipa z dżungli. Misja ratunko-
wa (2D/dubbing), 12.20 Wonka (2D/dubbing), 14.30 
Wyfrunięci (2D/dubbing), 16.15 Akademia Pana Klek-
sa (2D/oryginalny), 18.30 PREMIERA! KOS (2D/orygi-
nalny), 20.45 PREMIERA! DWIE MINUTY DO PIEKŁA 
(2D/napisy)
l 31.01, 9.00 i 16.15 Akademia Pana Kleksa (2D/dub-
bing), 10.45 Ekipa z dżungli. Misja ratunkowa (2D/dub-
bing), 12.20b Wonka (2D/dubbing), 14.30 Wyfrunięci 
(2D/dubbing), 18.30 Kos (2D/oryginalny), 20.45 Dwie 
minuty do piekła (2D/napisy)
l 1.02, 10.45 Wonka (2D/dubbing), 13.00 Powsta-
niec 1863 (2D/oryginalny), 15.00 Wyfrunięci (2D/dub-
bing), 16.45 Akademia Pana Kleksa (2D/oryginalny), 
19.00 Kos (2D/oryginalny), 21.15 Dwie minuty do pie-
kła (2D/napisy)
n KINO „SOKÓŁ” DIGITAL 3D, ul. Orkana 2, 18 20 
140 40, kinosokol.z-ne.pl
l 25.01, 12.00 i 14.00 Wyfrunięci, 15.50 Akademia 
Pana Kleksa, 18.15 Piep*zyć Mickiewicza, 20.15 Ferrari
l 26.01-1.02, 12.00 Wyfrunięci, 13.50 Akademia Pana 
Kleksa, 16.10 i 18.00 PREMIERA! Baby boom czyli Kogel 
Mogel 5, 20.00 PREMIERA! Kos
n KINO „MIEJSCE” (sala studyjna kina „Sokół), ul. Or-
kana 2
l 25.01, 13.00 Akademia Pana Kleksa, 15.25 Pieśni 
wielorybów, 17.30 PREMIERA! Chłopiec i czapla, 20.00 
PREMIERA! Biedne istoty
l 26-28.01, 13.30 Chłopiec i czapla, 16.00 Pies i robot, 
18.00 PREMIERA! Kos, 20.20 Biedne istoty
l 29.01, 19.00 PREZENTACJA FILMU BIOGRAFICZ-
NEGO „Roman Rybarski. Recepta na rozwój” oraz pre-
lekcja Artura Szczepka „Roman Rybarski - zwór ideowy 
ruchu narodowego”
l 30.01-1.02, 13.30 Chłopiec i czapla, 16.00 Pies i ro-
bot, 18.00 PREMIERA! Kos, 20.20 Biedne istoty
n TEATR IM. ST. I. WITKIEWIcZA, ul. Chramcówki 
15, bilety on-line: witkacy.pl. Kasa czynna wt.-sob. 10-
14 (info: 600 00 15 14).
l 25.01, 19.15 AKT PRZERYWANY czyli TEATR Nie-
(konsekwencji) wg tekstów Tadeusza Różewicza/Sce-
na Witkacego
l 26.01, 19.15 CCY - WITKAC-Y Menażeria wg Juwe-
niliów St. I. Witkiewicz/Scena A. Bazakbala, Kawiarnia 
Witkacy
l 27.01, 19.15 Z cyklu: Tatrzańskie. Część III: SPI-
SKI - Hej! wg Wojciecha Kuczoka/Scena Witkacego
l 28.01, 19.15 Scena Propozycji Aktorskich - HOTEL 
UTOPIA/Scena A. Bazakbala, Kawiarnia Witkacy
l 31.01, 19.15 Sławomir Mrożek - RZEźNIA/Scena 
Witkacego
l 1.02, 19.15 PANOPTICUM wg tekstów Juliana Tuwi-
ma i autorów nieznanych/Scena A. Bazakbala, Kawiar-
nia Witkacy
l 1.02, 19.30 NIEPRZYJACIEL Julien Green/Dwór Tet-
majerów w Łopusznej, filia Muzeum Tatrzańskiego - ul. 
Gorczańska 2, Łopuszna
n TEATR ROZRYWKI RZT Szymaszkowa, ul. Szy-
maszkowa 1

nowY targ
n KINO „TATRY”, ul. Jana Kazimierza 17, kino.nowy-
targ.pl. 18 26 626 24, kinotatry@nowytarg.pl
l 25.01, 10.00 i 16.45 Akademia Pana Kleksa, 13.15 
Wyfrunięci, 15.00 Ekipa z dżungli. Misja ratunkowa, 
19.00 Fuks 2, 20.45 Pszczelarz
l 26.01, 12.00 Wyfrunięci, 13.30 Akademia Pana Klek-
sa, 15.45 i 19.45 PREMIERA! Baby boom czyli Kogel Mo-
gel 5, 17.30 PREMIERA! Kos, 21.30 PREMIERA! Dwie mi-
nuty do piekła
l 27-28.01, 10.30 Ekipa z dżungli. Misja ratunkowa, 
12.15 Wyfrunięci, 14.00 i 20.15 Baby boom czyli Kogel 
Mogel 5, 15.45 Akademia Pana Kleksa, 18.00 Kos, 22.00 
Dwie minuty do piekła
l 29.01, 13.30 Ekipa z dżungli. Misja ratunkowa, 15.15 
Akademia Pana Kleksa, 17.30 Dwie minuty do piekła, 
19.15 Baby boom czyli Kogel Mogel 5, 21.00 Kos
l 30.01, 13.45 Wyfrunięci, 15.30 PREMIERA! Cudow-
ny chłopak 2. Biały ptak, 17.45 Dwie minuty do piekła, 
19.30 Baby boom czyli Kogel Mogel 5, 21.15 Kos
l 31.01, 14.15 i 20.30 Baby boom czyli Kogel Mogel 5, 
16.00 Wonka/dubb., 18.15 Kos
l 1.02, 13.00 Wyfrunięci, 14.45 Akademia Pana Klek-
sa, 17.00 Kos, 19.15 Dwie minuty do piekła, 21.00 Baby 
boom czyli Kogel Mogel 5
n KINO McK, Al. Tysiąclecia 37
l 29.01, 15.00 Akademia Pana Kleksa, 19.40 Chło-
piec i czapla
l 30.01, 15.00 Akademia Pana Kleksa, 17.15 Chłopiec 
i czapla, 19.40 La Chimera
l 31.01, 15.00 Akademia Pana Kleksa, 17.15 La Chime-
ra, 19.40 Chłopiec i czapla
l 1.02, 15.00 Akademia Pana Kleksa, 17.15 Chłopiec 
i czapla, 19.40 La Chimera

raBka-zdrÓj
n KINO ŚNIEŻKA, ul. Nowy Świat 8, kino.rabka.pl, tel. 
18 544 74 72
n TEATR LALEK „RABCIO”, ul. Orkana 3C, 18 26 77 
648, rabcio.pl
l 25.01, 10.15 Tygrys Pietrek
l 30.01, 10.15 Skrzaty domowe
l 31.01, 10.13 Zimowa przygoda

Tym razem w zasadzie będą to aż dwa koncerty, 
choć tych samych artystów.

W
piątek i sobotę 26-27.01 w Muzycznej 
Owczarni w Jaworkach wspólnie zagrają 
Kuba Sienkiewicz - leader kultowego ze-

społu Elektryczne Gitary, autor i kompozytor, oraz Łu-
kasz Dąbrowski - akordeonista, absolwent Akademii 
Muzycznej w Warszawie.

an

sucha Beskidzka
n Centrum Kultury i Filmu im. Billy`ego Wildera
l 25.01, 16.00 Mój brat robot, 18.00 Chłopiec i czapla
l 26-27.01, 15.30 Mój brat robot, 17.30 Aquaman 
i zaginione królestwo/3D, dubb., 20.00 Kos
l 31.01, 16.00 Pies i robot, 18.00 Kos
l 1.02, 14.00 Pies i robot, 16.00 Ekipa z dżungli. Misja 
ratunkowa, 18.00 Kos

wydarzenia

zakopane
n Centrum Edukacji Przyrodniczej TPN, ul. Chału-
bińskiego 42a, 18 20 23 312, cep@tpn.pl. CZYNNE: pon-
sob, 8-15, ostatnie wejście o godz. 14. Rezerwacja bez-
płatnych wejść: www.biletcep.tpn.pl. Spacer edukacyj-
ny, makieta Tatr i inne. ZIMOWE POSZLAKI - prelek-
cje, wycieczki i warsztaty TPN:
l 25.01, 12.00 Warsztaty rodzinne „W tatrzańskiej 
bajce” - obowiązuje kupno biletów (tpn.pl/zwiedzaj/
poszlaki)
l 30.01, 17.30 Wykład Tomasza Skrzydłowskiego: „Tu-
rystyka zimowa i jej wpływ na przyrodę”. Wstęp wolny!
l 31.01, 10.00 Wycieczka rodzinna – obowiązują za-
pisy (tpn.pl/zwiedzaj/poszlaki). Trasa: Jaszczurów-
ka - Dolina Olczyska - Nosalowa Przełęcz
n FERIE Z MUZEUM TATRZAŃSKIM:
l 25.01, 27.01 i 1.02, 16.00 WARSZTATY EDUKA-
CYJNE: MALARSTWO NA SZKLE. Dowiecie się jakie 
znaczenie miały obrazy malowane na szkle w podha-
lańskich chałupach. W trakcie zajęć poznacie technikę, 
a następnie samodzielnie wykonacie obrazek na szkle, 
który będzie mógł zdobić wnętrze domu, bądź stać się 
własnoręcznie zrobioną pamiątką z Zakopanego. Suge-
rowany wiek uczestników: dzieci od 7 lat i dorośli. Miej-
sce: Gmach główny Muzeum Tatrzańskiego, ul. Kru-
pówki 10. Zapisy i informacje: rezerwacja@muzeumta-
trzanskie.pl, tel. 533 925 111
l 26.01, 10.30 WARSZTATY EDUKACYJNE: TAJEM-
NICE GÓRALSKIEJ CHAŁUPY. MALUJEMY SKRZY-
NIE NA SKARBY. W trakcie warsztatów poznacie za-
kamarki XIX-wiecznej chałupy góralskiej. Dowiecie się, 
jakie przedmioty były w niej najbardziej cenne, co prze-
chowywano w skrzyniach wiannych, gdzie trzymano 
łakocie i co chowano za obrazami. W drugiej części za-
jęć pomalujecie drewnianą szkatułkę inspirując się zdo-
bieniami na skrzyniach góralskich. Sugerowany wiek 
uczestników: 7-14 lat. Miejsce: Gmach główny Mu-
zeum Tatrzańskiego, ul. Krupówki 10. Zapisy i informa-
cje: rezerwacja@muzeumtatrzanskie.pl, tel. 533 925 111
l 30.01, 10.00 WARSZTATY EDUKACYJNE: PRZY-
GODY KOZIOŁKA MATOŁKA. Zajęcia będą okazją, 
żeby dowiedzieć się czemu Koziołek chciał dotrzeć do 
Pacanowa, jakie miejsca odwiedził i czym podróżował. 
Uczestnicy wykonają też pamiątkę inspirując się przy-
godami Koziołka Matołka. Sugerowany wiek uczestni-
ków: 6-13 lat. Miejsce: Muzeum Kornela Makuszyńskie-
go, ul. Kazimierza Przerwy-Tetmajera. Zapisy i informa-
cje: rezerwacja@muzeumtatrzanskie.pl, tel. 533 925 111
l 31.01, 15.00 WARSZTATY EDUKACYJNE: MIESZ-
KAŃCY TATR. W kilkuosobowych zespołach będzie-
cie odkrywać ciekawostki ze świata tatrzańskich ro-
ślin i zwierząt. Wspólnie poszukacie odpowiedzi na 
pytania: które z tatrzańskich zwierząt jest najlepszym 
wspinaczem, jak wygląda trop niedźwiedzia i czy nie-
toperze wydają odgłosy. Gra odbywa się na stałej wy-
stawie przyrodniczej i wystawie czasowej „Tatrzańskie 
Yeti”. Sugerowany wiek uczestników: 9-13 lat. Miejsce: 
Gmach główny Muzeum Tatrzańskiego, ul. Krupówki 
10. Zapisy i informacje: rezerwacja@muzeumtatrzan-
skie.pl, tel. 533 925 111
l 31.01, 16.00 SPOTKANIE GÓRSKIE: SZKICE DO 
PORTRETU NARCIARZA – HENRYK BEDNARSKI. 
Opowieść o tatrzańskim narciarzu, taterniku i ratowni-
ku TOPR. Sugerowany wiek uczestników: młodzież i do-
rośli. Miejsce: Gmach główny Muzeum Tatrzańskiego, 
ul. Krupówki 10
l 1.02, 15.00 SPOTKANIA ZE SZTUKĄ: PEJZAŻ TA-
TRZAŃSKI. Dzięki obrazom, które prezentowane są na 
wystawie czasowej „Urzeczeni. Tradycyjny pejzaż ta-
trzański” wyruszycie w świat malarskiego pejzażu. Po-
znacie źródła inspiracji artystów związanych z Zakopa-
nem. Odkryjecie bogactwo form, nastrojów i tematów, 
które można poznać. Sugerowany wiek uczestników: 
dzieci od 8 lat, dorośli. Miejsce: Galeria sztuki w willi 
Oksza, ul. Zamoyskiego 25. Zapisy: zradwanska@mu-
zeumtatrzanskie.pl
n XV FESTIWAL KOLĘD, PASTORAŁEK I PIEŚNI BO-
ŻONARODZENIOWYcH „Dobrze, ześ sie Jezu, pod 
Giewontem zrodziy³”:
l 26.01 Kościół Ojców Jezuitów pw. Matki Bożej Nie-
ustającej Pomocy, ul. Ks. Kaszelewskiego 9: 18.00 Msza 
św., a po niej koncert świąteczny w wykonaniu Hanny 
Zbyryt wraz z muzykami Teatru RZT Szymaszkowa
l 27.01 Sanktuarium Najświętszej Rodziny, ul. Kru-
pówki 1: 19.00 Msza, a po niej koncert kolęd, pastorałek 
i piosenek świątecznych w wykonaniu Agnieszki Prze-
kupień i Kariny Komendery
l 28.01 Kościół pw. Miłosierdzia Bożego, ul. Chram-
cówki 19: 18.00 Msza, a po niej koncert Olgi Bończyk 
„Magia Świąt”
l 1.02 Kaplica pw. Najświętszej Marii Panny Mat-
ki Zbawiciela, ul. Antałówka 40: 18.00 Msza, a po niej 
koncert świąteczny Martyny Kasprzyckiej i Macieja 
Czemplika
n Muzeum Karola Szymanowskiego w willi 
„Atma”, ul. Kasprusie 19. cZYNNE: wt. (dzień bezpłat-
nego wstępu) i sob. 10-17, śr.-pt. i niedz. 10-16, codz. 13-
13.30 przerwa techniczna. Ekspozycja: Informacje o ży-
ciu i twórczości kompozytora, zachowane po nim rze-
czy osobiste, rekonstrukcja gabinetu. WYSTAWA CZA-
SOWA: dwa monumentalne dzieła pt. Pochód dzie-

ci góralskich i Pochód góralek Jana Rembowskiego po 
niespełna stu latach znowu zawitały na Podhale. W At-
mie można je oglądać do 24.03.
l 30.01, 11.00 FERIE W MUZEUM: „Miłe jak granie 
podróżowanie. Oprowadzanie interaktywne dla ro-
dzin po stałej wystawie biograficznej. Prowadzenie: Ka-
tarzyna Wójcik, zapisy: e-mail: atma@mnk.pl, tel.: (18) 
20 20 040

n Karczma Pod Gontem, ul. Kasprowicza 1A
l 25.01 i 1.02, 19.00 PIOTR „LUPI” LUBERTO-
WICZ - blues i okolice
n Kawiarnia Kmicic, ul. Staszica 11a. Wystawa cza-
sowa: SIŁA TĘSKNOTY - prace Anny Kopczyńskiej (do 
26.01).
l 26.01, 18.00 SPOTKANIE PRZY PIANINIE: Jerzy 
Chruściński
n KOMBINAT - miejsce wielu pasji, ul. Nowotar-
ska 37D
l 25.01, 19.00 NOWOROCZNY KONCERT CHARY-
TATYWNY - POMÓŻ NAM POMAGAĆ - MATEUSZ 
ZIÓŁKO
l 28.01 32. FINAŁ WIELKIEJ ORKIESTRY ŚWIĄ-
TECZNEJ POMOCY - zagrają na żywo (wejście od 
godz. 13.00 za datki do puszek kwestarskich na-
szych wolontariuszy): 13.15-14.15 De Lux Charts 
Band - grupa profesjonalnych muzyków grających kul-
towe hity z lat 90-tych - fani takich zespołów jak Nirva-
na, U2, Coldplay, Radiohead, Depeche Mode czy Whi-
te Stripes będą mieli okazję doświadczyć na żywo ener-
getycznych interpretacji swoich ulubionych utworów; 
14.30-15.15 New Market Jazz Band and Ladies - grupa 
pasjonująca się muzyką Nowego Orleanu, która w 2014 
roku została laureatem prestiżowej nagrody „Złota Tar-
ka” przyznanej jako główna nagroda XLIV Międzyna-
rodowego Festiwalu Jazzu Tradycyjnego „Old Jazz Me-
eting” w Iławie; 15.20-16.00 Formacja wokalna ,,The 
Voice Sound”  pod kier. Liliany Mamczur. Dzieci  i Mło-
dzież  - Laureaci  Young Jazz Festival; 16.15-17.00 Klimat 
i Przyjaciele: Wojciech Inglot, Hubert Wójcicki, Klemens 
i Mateusz Etynkowscy - jazzowa muzyka rozrywkowa; 
17.05-17.45 Passport Control: Marcin Leśniak, Klemens 
i Mateusz Etynkowscy - rockowe granie z lat 60/70; 
17.50-18.20 Zakopiańska Akademia Śpiewu Pauliny 
Martini; 18.35-19.45 Lethe. Muzyka tego zespołu okre-
ślana jest jako solidne, korzenne, oldschoolowe granie, 
tak jak to robili kiedyś najwięksi giganci rocka. Słychać 
w niej wpływy przede wszystkim lat 70, ale także czar-
nego bluesa, białego bluesa i bluesa w ogólności, czy-
li klasycznie i rockowo. Dużo, głośno, szybko, improwi-
zacja i dobra zabawa, szacunek dla tego co było i ra-
dosne spojrzenie w przyszłość;  20.00-21.00 Nie Tym 
Tonem - to stosunkowo nowy podhalański-spiski skład. 
Ich muzyka to „energetyczna bomba”, którą złoży-
li z nurtu ska i rodzimej muzyki ludowej

KOŚCIELISKO
n Gminna Biblioteka Publiczna, ul. Nędzy Kubiń-
ca 101
l 26.01, 17.00 ZIMOWE HISTORIE - kreatywne 
warsztaty dla dzieci
n Scena plenerowa, Kościelisko Chotarz
l 28.01, 12.00-14.00 32. FINAŁ WIELKIEJ ORKIE-
STRY ŚWIĄTECZNEJ POMOCY - w programie: zespół 
Sowa, Szarotki, Rox Kids, Mali Witowianie, Aleksandra 
Białas, Ania Gąsienica-Byrcyn, Wojciech Inglot, anima-
cje z Fabryką Talentów, przejażdżki quadem strażackim, 
pyszna kuchni i inne atrakcje

tatrY
n Schronisko PTTK na Polanie Chocho³owskiej
l 26.01, 20.30 HERCOG MOUNTAIN CHALLEN-
GE - górskie wyzwania w sportowym stylu: Prelek-
cja Piotra Hercoga „Hercog Mountain Challenge - gór-
skie wyzwania w sportowym stylu”
l 27.01, 10.30 HERCOG MOUNTAIN CHALLEN-
GE - górskie wyzwania w sportowym stylu: Tre-
ning (bieg górski) z Piotrem Hercogiem - zaintereso-
wani mogą zgłaszać swoje uczestnictwo w recepcji 
schroniska do dnia 26.01 do godziny 20.00 (akcja na 
rzecz WOŚP)
l 27.01, 17.00 CHOCHOŁOWSKA GRA DLA 
WOŚP - licytacja, którą poprowadzi Kuba Meglicz, 
oprawa muzyczna: Piotr „Lupi” Lubertowicz

poronin
l 28.01 PARADA GAZDOWSKA

Bukowina tatrzaŃska
n Bukowiańskie Centrum Kultury - Dom Ludowy, 
ul. Kościuszki 87, 18 20 77 221, biuro@domludowy.pl, 
www.domludowy.pl. CZYNNE: pn.-pt. 8-16.
l 30.01, 19.00 KONCERT KOLĘD - zespoły regional-
ne z Leśnicy-Gronia
l 31.01, 20.00 SZTUKA TEATRALNA: Chory z uro-
jenia

BiaŁka tatrzaŃska
n „Wikarówka” - drewniany budynek na przeciwko 
wjazdu na Kotelnicę Białczańską
l 25.01 i 1.02, 19.30 SZTUKA TEATRALNA: BOSCY 
PANOWIE. Rzec o gazdak i ceprach, autorstwa Andrze-
ja Kuruca - Grupa Teatralna „Coz Teroz Bedzie?” z Biał-
ki Tatrzańskiej
n Hotel Bania****
l 28.01 32. FINAŁ WIELKIEJ ORKIESTRY ŚWIĄ-
TECZNEJ POMOCY: w programie m.in. wspólne pie-
czenie moskoli, Góralskie Śpasy, od 14.00 koncerty 
na scenie plenerowej przy Hotelu Bania**** - zagra-
ją DJ Paradise, Karyna & Bobass, Ahaju Fusion Boliwia, 
a tuż przed światełkiem do nieba wystąpi zespół Ano-
ther Queen Tribute, rozgrzewając publiczność przy naj-
większych hitach legendarnego zespołu Queen. Dzień 
skończy się w iście alpejskim stylu zabawą na après-ski 
z DJ`em

szaFlarY
n Gminne Centrum Kultury, Promocji i Turystyki, 
ul. Szkolna 6A
l 25.01, 17.00 KONCERT NOWOROCZNY - wystą-
pią: Piotr Urzędowski i grupą TADAAM!, akordeoniści 
z Bańskiej Niżnej, zespół Watra z Bańskiej Niżnej, ze-
spół Zyngierki z Maruszyny, Karolina Szostak (półfina-
listka The Voice Kids), Skrzypnianki, zespół Mali Zaska-
lanie, zespół Niźnobańscanie - zespołom góralskim to-
warzyszyć będą młodzi muzykanci pod przewodnic-
twem Bartłomieja Fatli
l 28.01, 10.00 VI GMINNY KONKURS JASEŁEK 
I GRUP KOLĘDNICZYCH/sala widowiskowa

czarnY dunajec
n Centrum Kultury i Promocji Gminy Czarny Du-
najec, ul. Piłsudskiego 2A
l 25-26.01, 9.00 GMINNY KONKURS JASEŁEK 
I GRUP KOLĘDNICZYCH - przesłuchania
n Kośció³ Przenajświętszej Trójcy
l 28.01, 10.00 VI GÓRALSKIE KOLĘDOWANIE Z JA-
NEM PAWŁEM II

ogłoszenie płatne

eprasa.pl c8be5291f8
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n Państwowa Szko³a Muzyczna im. F. Chopina, ul. 
Parkowa
l 25.01, 18.00 KONCERT: Kiermasz muzycznych roz-
maitości
n Spó³dzielczy Dom Kultury, ul. Kopernika 12
l 27.01, 17.00 JASEŁKA I KOLĘDOWANIE z zespoła-
mi góralskimi Mali Hyrni i Hyrni oraz kolędy w wykona-
niu uczniów szkoły wokalnej BETI/sala widowiskowa
n Ibis Styles, ul. Kolejowa 165
l 27.10, 18.00 KONCERT: Magda Panek akustycznie, 
z towarzyszeniem: Piotra Cudzicha/instrumenty klawi-
szowe i Jakuba Cudzicha/instrumenty perkusyjne
n Miejskie Centrum Kultury, Al. Tysiąclecia 37
l 28.01, 10.00-22.00 NOWOTARSKI FINAŁ WOŚP: 
11.00 Spisz i hip-hop - Taniec dwóch kultur, 11.30 Dziew-
czynka z marzeniami - Frajdowa Akademia baletu i tań-
ca, 12.10 Zespół Freestyler dance & gym, 12.40 Wrę-
czenie nagród w konkursie plastycznym - Wolonta-
riat - sztuka z serca, 13.00 Minidisco na scenie Harcow-
nia.pl, 11.00-13.00 Animacje Harcownia.pl, 12.00-16.00 
Bezpłatne komputerowe badanie wzroku, 12.00-14.00 
Warsztaty Pani Proton, 13.00-13.30 Pokazy Karate 
Yokozuma, 11.00-13.00 Warsztaty Ceramiczne, 12.00-
15.00 Alko i narkogogle Komenda Policji, Popołudniowy 
Blok regionalny, 13.30 Licytacje, 14.00 Jasełka zespołu 
Hyrni, 14.30 Muzolingua, 15.00 Mali Pyzowianie i Śwar-
ni, 15.30 Licytacje, 14.00-15.00 Warsztaty tworzenia 
makram, 14.00-16.00 Fotobudka, 14.30-19.00 Pokazy 
fryzjerskie, 15.00-16.00 Warsztaty kulinarne dla dzieci, 
16.00-17.00 Otwarte zajecia fitness Tabata, 17.00-18.00 
Otwarte zajęcia fitness Joga; WIECZORNY BLOK No-
wotarscy artyści i wschodzące gwiazdy podhalańskie-
go rock’a: 16.00 Drewniak/Rajski, Julia Jarząbek, Arleta 
Wanecka, 16.40 Magda Panek, 17.20 KLIW, 18.00 Piotr 
„Lupi” Lubertowicz, 18.40 Sempu/Parexcellence, 19.20 
Licytacje, 20.00 Światełko do nieba przed MCK! Pa-
miątkowe zdjęcie wśród zimnych ogni i doskonałej mu-
zyki, 20.20 Quiet Quiet Quiet, 21.00 Sting Ray. Całość 
imprezy poprowadzi Dj Piotrek „Łysy” Chrobak; Wy-
darzenia towarzyszące: 10.00-14.30 Punkt Krwiodaw-
stwa, 10.00-18.00 Miejska Biblioteka Publiczna w No-
wym Targu, 11.00-19.00 Kiermasz ciast, kawa i herbata, 
11.00-19.00 Kiermasz fantów i rękodzieła, 11.00-19.00 
Strzelnica airsoft, 12.00-19.00 Szkolenia pierwszej po-
mocy Wodne Pogotowie Ratunkowe
l 31.01, 8.00-14.00 22.OGÓLNOPOLSKI KONCERT 
KOLĘD, PASTORAŁEK
n Państwowa Szko³a Muzyczna im. F. Chopina
l 28.01, 18.00 RODZINNE KOLĘDOWANIE Z MIEJ-
SKĄ ORKIESTRĄ DĘTĄ - w programie: występ nowo-
tarskiej dętej oraz gości -  w trakcie koncertu zbierane 
będą fundusze na leczenie walczącej z glejakiem mó-
zgu Wioli Gil z Kasinki Małej

lipnica wielka
l 28.01 32. FINAŁ WIELKIEJ ORKIESTRY ŚWIĄ-
TECZNEJ POMOCY - Lipnica Wielka - Przywarówka: 
11.00 Morsowanie z serduszkiem; Plac Piotra Borowe-
go: 14.00 start finału, 14.10 występ przedszkola publicz-
nego w Kiczorach, 14.20 występ Natalii Lichosyt, 14.30 
występ niepublicznego przedszkola Bajkowa Kraina, 
14.45 licytacje na rzecz WOŚP, 15.15 występ Mai Wa-
rzeszak, 15.30 licytacje, 16.00 pokaz pierwszej pomocy, 
16.30 licytacje, 17.30 DJ, 18.00 Światełko do nieba

zawoja
n Babiogórskie Centrum Kultury i Gminna Biblio-
teka Publiczna, Zawoja Centrum, tel. 33 877 50 66. 
Wystawa czasowa: BARWY PODBABIOGóRZA - foto-
grafie Michała Sośnickiego (do 12.05).
l 27.01, 10.00 SPOTKANIE KLUBU SZACHOWEGO/
biblioteka
l 27.10 ROZSYPAŁA SIĘ TĘCZA NA HALI... KON-
CERT PAMIĘCI URSZULI JANICKIEJ-KRZYW-
DY: 16.40 złożenie kwiatów na grobie Urszuli Janic-
kiej-Krzywdy, 17.00 msza w kościele w Zawoi Centrum, 
18.00 Koncert zespołu DZIEŃ DOBRY w sali BCK

sroMowce niŻne
n Parafia pw. Narodzenia Najświętszej Maryi 
Panny
l 28.01, 17.45 KOLĘDOWANIE POD TRZEMA KO-
RONAMI - wystąpią: schola dziecięca, Chór Flisaków 
Pienińskich, zespół N.E.M., kapela góralska

KROŚCIENKO N.D.
n Centrum Kultury i Promocji, ul. Rynek 34, tel. 18 
262 33 04
l 28.01, 18.00 HEJ KOLĘDA, KOLĘDA - góralskie ja-
sełka z zespołem Powicher z Rdzawki oraz wspólne ko-
lędowanie z zespołami Małe Pieniny i Pienińskie Wiyr-
chy

szczawnica
n Dworek Gościnny, Park Górny 7
l 26.01, 19.00 KONCERT: Ładne Kwiatki
n Palenica 1
l 28.01, 10.00 PUCHAR SZCZAWNICY AMATO-
RÓW W NARCIARSTWIE ALPEJSKIM zaliczany do 
punktacji Pucharu Polski Masters Slalom Gigant

jaworki
n Muzyczna Owczarnia, ul. Biała Woda 13, 18 262 22 
66, 530 434 883
l 26-27.01, 20.00 KONCERT: Kuba Sienkiewicz i Łu-
kasz Dąbrowski

raBka-zdrÓj
l 28.01 32. FINAŁ WIELKIEJ ORKIESTRY ŚWIĄ-
TECZNEJ POMOCY - TEATR LALEK RABCIO: 11.00-
14.00 Loty balonem, 12.00 Mały wóz strażacki i poka-
zy z OSP Chabówka, 14.00-15.00 Występ zespołu „Er-
ror”, 15.00 Pokazy PSP w Rabce-Zdroju, 15.30-16.30 
Bodzio z zespołem Silvernight, 16.30-17.00 Ambient 
Piotr Świerczek, 18.00-20.00 Licytacje z koncertem 
Muzyki Filmowej Młodzieżowej Orkiestry Symfonicz-
nej z Jordanowa, 20.00 ŚWIATEŁKO DO NIEBA, fire-
show oraz pokaz ledów, 20.30 Występ Bobas z Kary-
ną; MIEJSKA BIBLIOTEKA PUBLICZNA: 10.30 Występ 
Teatru Chrząszcz w Trzcinie pt. „O płanetnikach i in-
nych synoptykach” dla dzieci i dorosłych; PARK ZDRO-
JOWY - PERGOLA: 11.00-14.00 Zimowy spacer retro dla 
WOŚP ze stowarzyszeniem Dawnej Rabki Czar; DO-
DATKOWO W SZTABIE W TEATRZE LALEK RABCIO: 
8.00-19.00 Zbiórka ubrań, 8.00-19.00 Zbiórka karmy 
oraz najpotrzebniejszych rzeczy dla schroniska w Kra-
kowie

poręBa wielka
n Ośrodek Edukacyjny Gorczańskiego Parku Na-
rodowego, Poręba Wielka 4
l 25.01 i 1.02 ZIMOWE SPOTKANIA Z GORCZAŃ-
SKĄ PRZYRODĄ: 10.00-11.00 gra terenowa „Wędruj 
z nami zwierzętami”, 12.00 projekcja filmu przyrodni-
czego o Gorczańskim Parku Narodowym (czyta Krysty-
na Czubówna), 13.00-14.00 trzy filmiki (duże drapież-
niki, kornik i martwe drzewa), dyskusja przy ciastku, 
kawce i herbatce, gry i zabawy dla dzieci/obowiązują 
zapisy: 18 33 17 944 - liczba miejsc ograniczona

Mszana dolna
n Folwark Stara Winiarnia, ul. Ogrodowa 2
l 27.01, 20.00 KONCERT zespołu Candy Ba-
stards - energetyczny rockandroll
n 32. FINAŁ WIELKIEJ ORKIESTRY ŚWIĄTECZNEJ 
POMOcY:
l 28.01, 10.30-12.00 Bal karnawałowy dla dzie-
ci/sala MOK, 12.00-15.00 Dzień otwarty OSP Msza-
na Dolna - pokaz sprzętu, pierwsza pomoc/strażni-
ca przy ul. Matejki, 13.30 Marsz Kundelka - spacer-
kiem spod MOKu na stadion, 14.00 Bieganie na sta-
dionie - truchtanie dla zdrowia z sekcją biegową MOK, 
biegówki z TKKF Lubogoszcz, 15.00 Spacer historycz-
ny/budynek dawnego sądu „Leśna” - prowadzenie Mi-
chał Wójcik, 16.00 Konkurs „Najlepsze ciacho w mie-
ście” degustacje i głosowanie/sala MOK, 17.00 Pach-
nące warsztaty z Fundacją Macerat/sala MOK, 19.00 
Licytacja/sala MOK, 20.00 Światełko do nieba - pokaz 
świateł przed budynkiem MOK, 20.30 Koncert zespo-
łu RUNO/sala MOK

MakÓw podhalaŃski
n Makowskie Centrum Kultury, ul. 3 Maja 51
l 26.01, 18.00 A, TO CI PASZTET! Komediowy spek-
takl kostiumowy
n 32. FINAŁ WIELKIEJ ORKIESTRY ŚWIĄTECZNEJ 
POMOcY:
l 27.01, 16.00 Nordic Walking - włóczykije, 17.00-
20.00 Razem kolędujemy: Grupa Śpiewacza Babiogó-
rzan, Makowska Orkiestra Dęta i Big Band, zespół Po-
tock
l 28.01, 17.00 Zumba, 18.00-20.00 Na rockowo: 
Overdrive i Proko Crew, 20.00 Światełko do nieba

sucha Beskidzka
n Muzeum Miejskie - Zamek. cZYNNE (do 30.04): 
wtorek-sobota 9-16, niedziela i poniedziałek nieczyn-
ne. Dzia³ Etnograficzny „Domek Ogrodnika” NIE-
CZYNNY do odwołania. 33 874-26-05, muzeum@su-
cha-beskidzka.pl. Wystawy sta³e: 1. Najstarsze osad-
nictwo w Dolinie Skawy, 2. wystawa ze zbiorów Ma-
rii i Emila Zegadłowiczów: Miłość do człowieka - mi-
łość do sztuki - miłość do natury, 3. malarstwo nowo-
żytne i broń myśliwska z Kolekcji Habsburskiej, 4. Su-
cha na starej fotografii. Galeria Sztuki - Zamek. Wy-
stawy czasowe: MARIAN BUCAŁA - PRZESZŁOŚĆ ZA-
KLĘTA W DREWNIE (do 30.04), MIKOŁAJ KOPERNIK. 
KLUCZ DO WSZECHŚWIATA (do 29.02).
l 26.01, 18.00 KONCERT KOLĘ STAROPOLSKICH 
w wykonaniu Zespołu Muzyki Dawnej im. Gaspara Ca-
stiglione/Sala Rycerska
l 27.01, 15.00 KONCERT KOLĘD OGNISKA MU-
ZYCZNEGO ALLEGRO/Sala Rycerska, obowiązuje re-
zerwacja miejsc
n Centrum Kultury i Filmu im. Billy`ego Wildera. 
Galeria „Pół żartem, pół serio”.
l 28.01, 16.00 KABARET SKECZÓW MĘCZĄCYCH: 
jeszcze nigdy nie było tak dobrze! 20-lecie

muzea  
i zabytki

zakopane
n Muzeum Tatrzańskie im. Dra Tytusa Cha³ubiń-
skiego, ul. Krupówki 10, gmach główny. cZYNNE: po-
niedziałek-środa 12-20, w pozostałe dni 10-18. mu-
zeumtatrzanskie.pl. Gmach muzeum to cenny zabytek 
architektury w stylu zakopiańskim, zbudowany w la-
tach 1913-1922 wg planów St. Witkiewicza (elewacja) 
i Fr. Mączyńskiego (projekt techniczny). Wystawa sta-
ła: etnograficzno-historyczna i przyrodnicza. Wystawa 
czasowa: TATRZAŃSKIE YETI (do 29.02).
n Muzeum Stylu Zakopiańskiego im. Stanis³awa 
Witkiewicza w „Kolibie” (Oddz. M. Tatrzańskiego), 
ul. Kościeliska 18, 18 26 37 065. cZYNNE: wt.-niedz. 10-
18 (ostatnie wejście pół godziny przed zamknięciem). 
Pierwszy dom w stylu zakopiańskim wybudowany wg 
projektu i pod nadzorem Stanisława Witkiewicza. Bu-
dowa datowana jest na lata 1892-1893. Po remon-
cie udostępniono wnętrza w najstarszej części obiek-
tu, które zaaranżował Władysław Hasior na począt-
ku lat 90. XX wieku. Wystawy w skrzydle zachod-
nim: na parterze - poświęcona powstaniu i rozwojowi 
stylu zakopiańskiego na tle sztuki europejskiej; na pod-
daszu - poświęcona twórcy pierwszego polskiego stylu 
narodowego Stanisławowi Witkiewiczowi.
n Muzeum Kornela Makuszyńskiego (Oddz. M. Ta-
trzańskiego), ul. Tetmajera 15, 18 2012263. cZYNNE: 
wt.-pt. 9-17, sob. 10-18 (ostatnie wejście pół godziny 
przed zamknięciem filii). Muzeum biograficzno-literac-
kie w willi „Opolanka”. 
n Muzeum Stylu Zakopiańskiego - Inspiracje im. 
Marii i Bronis³awa Dembowskich - Cha³upa Gąsie-
niców Sobczaków (Oddz. M. Tatrzańskiego), Droga 
do Rojów 6. cZYNNE: wt.-niedz. 10-18 (ostatnie wej-
ście pół godziny przed zamknięciem). Chałupa położo-
na nieopodal słynnej z zabytkowej zabudowy ul. Ko-
ścieliskiej, to jeden z najcenniejszych zabytków budow-
nictwa ludowego w Zakopanem. 
n Muzeum Jana Kasprowicza na Harendzie, 18 20 
68 426. cZYNNE: wt.-niedz. 10.15-15.15. Pamiątki po 
poecie i jego rodzinie. Wnętrza mieszkalne pozostawio-
no w takim stanie, jak przekazała je zmarła w 1968 r. 
Maria Kasprowiczowa. Dostępne dla zwiedzających 
mauzoleum Jana Kasprowicza w parku przylegającym 
do muzeum. Wystawa czasowa: MODLITWA. SACRUM 
WTWóRCZOŚCI WŁADYSŁAWA JAROCKIEGO. Wysta-
wa prezentuje w głównej mierze prace Władysława Ja-
rockiego, wyeksponowane będą również pozostawio-
ne po nim pamiątki, takie jak malowanki na szkle czy 
ceramika (do 3.04).

n Zespó³ Dworsko-Parkowy, Kuźnice 1. 
n Cmentarz na Pęksowym Brzyzku i kośció³ pw. 
św. Klemensa, ul. Kościeliska. Na zakopiańskim starym 
cmentarzu spoczywa m.in. pierwszy proboszcz zako-
piański ks. Józef Stolarczyk, muzyk Jan Krzeptowski Sa-
bała, pisarz Kornel Makuszyński.
n Muzeum Harcerskie im. Olgi i Andrzeja Ma³-
kowskich, willa Czerwony Dwór, ul. Kasprusie 27, 
cZYNNE: soboty 10-16. W innych terminach i godz. tel. 
608 438 794.

chochoŁÓw
n Zagroda Bafiów. Muzeum Powstania Chocho-
³owskiego (Oddz. M. Tatrzańskiego), Chochołów 75. 
cZYNNA: śr.-niedz. 10-14 (ostatnie wejście pół godziny 
przed zamknięciem). W zabytkowej chałupie należącej 
niegdyś do zamożnego gospodarza Jana Bafii.

orawka
n Kośció³ św. Jana Chrzciciela. Najstarszy kościół 
katolicki na Górnej Orawie. Parafiaorawka.pl. cZYN-
NY - zwiedzanie tylko z przewodnikiem: sob. 9.30-
17.30, niedz. 11.30-16, w pozostałym czasie możliwe 
w grupach powyżej 15 osób po wcześniejszym (przy-
najmniej jednodniowym) zgłoszeniu: 691 204 504, 
orawka.kosciol@gmail.com. 

nowY targ
n Muzeum Podhalańskie im. Czes³awa Pajerskie-
go, Rynek - ratusz (I p.), 18 26 67776. cZYNNE: pon. 
10-18 (bezpłatne zwiedzanie wystaw stałych), wt.-pt. 
9-17, sob. 9-14, facebook.com/muzeum.podhalanskie. 
Wystawy stałe ze zbiorów muzeum: „Nowy Targ na 
przełomie XIX i XX wieku, miasto którego już nie ma” 
i „Jan Paweł II - Miasto Nowy Targ; przeszłość i obec-
ność”.
n Muzeum Drukarstwa, ul. Sobieskiego 4. cZYN-
NE: wt. 9-16, śr.-pt. 8-16, sob. 9-14. W muzeum odtwo-
rzono dawną oficynę drukarską na wzór prowadzone-
go od 1898 roku zakładu Ignacego Borka, z oryginalny-
mi maszynami.
n Budynek Wieży Wodnej, obok dworca kolejo-
wego, ul. Kolejowa 164. Wstęp wolny. Ekspozycja po-
święcona historii linii kolejowej Nowy Targ - Królewiany. 
cZYNNY: pn.-pt. 8-16.
n Izba Pamięci Zimnej Wojny i Komunizmu 
„Izwis”, Urząd Miasta, ul. Krzywa 1. Kontakt z opro-
wadzającym: 18 26 112 78, 795 591 442. 

Łopuszna
n Dwór w Łopusznej (Oddz. M. Tatrzańskiego). 
cZYNNY: śr.-niedz. 10-16 (ostatnie wejście pół godziny 
przed zamknięciem). Dawna siedziba szlacheckich ro-
dzin Lisickich, Tetmajerów i Lgockich. Dwór wybudował 
ok. 1790 r. Romuald Lisicki, konfederat barski. 
n Izba Pamięci ks. prof. Józefa Tischnera przy GOK
-u. cZYNNA: wt.-pt. 10-17, sob. 10-16. Ostatnie wejście 
pół godziny przed zamknięciem.

czarna gÓra
n Zagroda Korkoszów (Oddz. M. Tatrzańskiego), Za 
Górą 86. cZYNNA: środa-niedziela 10-16. Drewniana 
zagroda należąca niegdyś do tutejszej zamożnej rodzi-
ny Korkoszów.

jurgÓw
n Zagroda So³tysów (Oddz. M. Tatrzańskiego), Jur-
gów 215. cZYNNA: środa-niedziela 10-16 (ostatnie wej-
ście pół godziny przed zamknięciem). Ubogie gospo-
darstwo spiskie. Zagrodę Sołtysów wybudował w 1861 
r. pradziad ostatniego właściciela, Jakuba Sołtysa.

niedzica
n Muzeum - Zespó³ Zamkowy w Niedzicy, Stowa-
rzyszenie Historyków Sztuki, tel./fax 18 26 29 480, 26 
29 489, 26 29 473, zamekniedzica.pl. cZYNNE: wto-
rek-niedziela 9-16 (ostatnie wejście 15.30). Zachowa-
ny historyczny układu i charakteru obiektu. We wnę-
trzach: meble, obrazy, bibeloty z XVII-XX w., grafiki 
i fotografie z XIX-XX w. oraz przedmioty z badań ar-
cheologicznych. 
n Wozownia. CZYNNA. Pawilon w pobliżu zam-
ku. Ekspozycja zabytkowych pojazdów konnych z lat 
1900-1939.
n Spichlerz w Niedzicy. Drewniany obiekt z XVIII w. 
Eksponaty etnograficzne związane ze Spiszem. Przed 
budynkiem łodzie flisackie (tzw. dłubanki) wykonane 
z jednego pnia drzewa.

czorsztYn
n Zamek Czorsztyn. Zachowane i częściowo utrwa-
lone ruiny zamku średniego i górnego, renesansowa 
Baszta Baranowskiego i Zieleniec. Wystawa o historii 
zamku i starostwa czorsztyńskiego, niewielkie lapida-
rium. cZYNNY: codziennie 10-15. 

zuBrzYca gÓrna
n Muzeum-Orawski Park Etnograficzny. cZYN-
NE: codziennie 9-15 (poniedziałek jest dniem bezpłat-
nym, możliwe jest zwiedzanie bez wnętrz). Ekspozycje 
obrazują życie różnych warstw społecznych na Orawie 
na przestrzeni XVIII-XX w., wiejskie zakłady przemysło-
we: olejarnię, folusz, tartak i kuźnię. Kościół pw. Mat-
ki Boskiej Śnieżnej.

sidzina
n Park Etnograficzny. W górnej części Sidziny - Biń-
kówce. Eksponaty związane z historią i etnografią regio-
nu. cZYNNY: rezerwacja odwiedzin: 501597208, skan-
sensidzina@interia.pl.

raBka-zdrÓj
n Kośció³ek Muzeum im. W³adys³awa Orkana, ul. 
Sądecka 6, 18 2676747, muzeum-orkana.pl. cZYNNE: 
9-16 (w poniedziałki nieczynne). Drewniany kościół pw. 
św. Marii Magdaleny to jeden z ciekawszych zabytków 
Rabki. Ekspozycja muzealna: garncarstwo, pasterstwo, 
strój i dawna rzeźba ludowa.
n Muzeum Górali i Zbójników - Muzeum Gorczań-
skie Jana Fudali, ul. Sądecka 4. cZYNNE: środa-sobota 
10-17, niedziele 13-17, tel.: 795 222 925, muzeum-zboj-
nikow.pl. Muzeum interaktywne w chałupie góralskiej 
wpisanej do rejestru zabytków, z unikalnymi kasetona-
mi. Malarstwo na szkle Jana Fudali, mini skansen, szlak 
humoru góralskiego Zygmunta Pytlika.

poręBa wielka
n Orkanówka - Muzeum Biograficzne W³adys³a-
wa Orkana. cZYNNE: wt.-pt. 9-17. 608 731 557. Wie-
le przedmiotów należących do pisarza i jego rodziny. 
W pobliżu domu znajdują się oryginalne zabudowania 
gospodarcze tzw. wironek i boisko.

chaBÓwka
n Skansen taboru kolejowego w Chabówce. Skan-
senchabowka.pl. cZYNNE: pon.-niedz. i święta 8-15. 
Ekspozycja: parowozy, lokomotywy elektryczne i spa-
linowe, wagony oraz tabor specjalny taki jak żurawie, 
pługi śnieżne itp.

szlachtowa
n Muzeum Pienińskie im. Józefa Szalaya, ul. Łem-
kowska 37, 18 262 22 58, cZYNNE: wt.-czw. i sob.
-niedz. 10-16 (ostatnie wejście na ekspozycję 15.15), 
piątek 10-16 (ostatnie wejście na ekspozycję 15.15). Eks-
pozycja prowadzi szlakiem przeszłości regionu pieniń-
skiego.

zawoja
n Skansen budownictwa regionalnego im. Józe-
fa Żaka na Markowych Rówienkach, Zawoja 155, 
33 877 50 66. Najstarszym i najcenniejszym budynkiem 
w skansenie jest „kurna chałupa” z 1840 r. W skansenie 
odbywają się zajęcia, warsztaty i gry edukacyjne - sta-
le i sezonowo. cZYNNY: tylko rezerwacje grupowe, ter-
miny ustalane telefonicznie i mailowo.

galerie 
autorskie

zakopane
n Galeria Antoniego Rząsy, ul. Bogdańskiego 16 
(codz. po umówieniu: 182066969, 695482204). Czyn-
na od lipca 1976 r. Po śmierci artysty w 1980 r., prowa-
dzi ją syn, rzeźbiarz Marcin Rząsa. Wystawa czasowa: 
DESZCZ W GRUDNIU. Kamil Targosz (do 3.03).
n Galeria Rzeźby Jerzego Popielaka, ul. Dr. do Wal-
czaków 19 (pon.- pt. 13-17).
n Galeria Grzegorza Pecucha - rzeźba, ul. Kasprowi-
cza 31a, pecuch.art.pl (pon.-pt. 13-16).
n Galeria malarstwa Rudolfa Krzyżaka, ul. Kru-
pówki 35a (codz. 12-19).
n Galeria autorska Arkadiusza Walocha, ul. Ko-
ściuszki 12 (pon., śr., czw. 16-18).
n Galeria Anny i Eugeniusza Boguckich - malar-
stwo na szkle, rzeźba w drewnie, ul. Smrekowa 11 (codz. 
10-13, 15-18, w innych terminach: 18 20 142 74).
n Galeria Marii i Jerzego Gruszczyńskich, ul. Ski-
bówki 26, 18 20 634-34
n Orski Gallery, galeria autorska Ryszarda Orskie-
go, ul. Broniewskiego 4, 18 20 17 171
n Izba Twórcza Adama Doleżuchowicza - rzeźba, 
szachy regionalne, świątki, malarstwo na szkle, ul. Za 
Strugiem 30a (pon., śr., pt. 10-15)
n Galeria „Seba”, malarstwo, rzeźba Sebastiana Kró-
liszewskiego, ul. Tetmajera 7c (pon.-sob. 10-17)
n Galeria Autorska Lidii Rosińskiej, Kościeliska 31D.
Wt- śr., sob.-niedz. 15-19. Ceramika, rysunek, malar-
stwo.
n Galeria malarstwa Ryszarda Budnika, ul. Zamoy-
skiego 3a, codziennie 10-18, 601 413 605.
n Galeria Kenara, Sobczakowka 9, codziennie po 
umówieniu: 1820 152 47
n Galeria AWA, ul. Kościuszki 12. Pon., śr., czw. 
godz.16-18
n Galeria SZTUKI WSPÓŁCZESNEJ Géraldine - DI-
GITAL ART i André Kaetzli - ART NOKTURN, ul. Pa-
ryskich 15 - Hotel Paryski, codziennie 12-20.

gronkÓw
n „Ozwa” - galeria autorska Beaty Zalot. Pastele 
i ceramika. Gronków 317. www.pastele.pl

ostrowsko
n Autorska galeria malarstwa Mariana Groma-
dy, ul. S. Bryjewskiego 5. Po uzgodnieniu: 697 700 969.

chochoŁÓw
n Izba regionalna i pracownia rzeźby w drew-
nie. Rzeźbiarz ludowy Jan Zięder. Chochołów 28, 18 27 
571 66.

gliczarÓw gÓrnY
n „Gonzówka”. Galeria autorska Jaros³awa Jam-
roza. Malarstwo, rzeźba. Gliczarów Górny 79, czynna 
codziennie 8-20.

Łapsze niŻne
n Pracownia-galeria malarstwa żel-art Jana K. 
Pawluśkiewicza, ul. Długa.169/2 - po uzgodnieniu tel. 
601 093 221

raBka-zdrÓj
n Galeria autorska Ewy Łaczek-Daleki, ul. Kręta 3, 
(codz. 11-17).

szczawnica
n Pracownia Twórcza Anny i Józefa Madejów, ul. 
Pienińska 4, 18 262 12 90. Malarstwo na szkle, rzeźba.
n Malarstwo Józefa Ignaciuka, ul. Flisacka 16d. Pej-
zaże pienińskie, portrety.
n Galeria Jana Wierzby, ul. Szalaya 100. Korzeniopla-
styka, metaloplastyka, minerały Pienin.
n Izba Pamięci Micha³a S³owika Dzwona, ul. Sza-
laya 43, 18 262 20 65. Malarstwo na szkle, rzeźba, 
twórczość pisarska.
n Pracownia Twórcza Janiny i Tadeusza Zachwie-
jów, ul. Połoniny 5, 18 262 23 08. Rzeźba - kamień, ma-
larstwo na szkle, hafciarstwo.

KROŚCIENKO N.D.
n Prywatna Galeria Tadeusza Olesia. Wystawa 
przyrodnicza i nie tylko. Codz. 10-16, ul. Potoczki 2, 18 
26 23 926. Tadeusz Oleś - zoolog, lepidopterolog, pre-
parator zwierząt.

galerie

zakopane
n Galeria Sztuki na Kozińcu (Oddz. M. Tatrzańskie-
go), Droga na Koziniec 8. Siedziba naukowo-admini-
stracyjna Muzeum Tatrzańskiego pon.-pt. 8-16, Gale-
ria Kobierców Wschodnich - otwarcie wkrótce, biblio-
teka i archiwum fotograficzne wt.-pt. 8-15, archiwum 
naukowe wt.-pt. 8-14. Muzeum prosi o ustalanie termi-
nów kwerend mailowo lub telefonicznie.

n Galeria W³adys³awa Hasiora (Oddz. M. Tatrzań-
skiego), ul. Jagiellońska 18b. cZYNNA: wt.-niedz. 10-18 
(ostatnie wejście pół godziny przed zamknięciem). Au-
torska galeria prac artysty. Znalazły tu swoje miejsce 
sławne sztandary, kompozycje przestrzenne i rzeźby, 
tworzone z różnorakich materiałów. Wystawa czaso-
wa: OBECNI W ZAKOPANEM. Wystawa Związku Pol-
skich Artystów Plastyków Okręgu Zakopiańskiego - ob-
razy, grafiki, rzeźby oraz instalacje artystów mieszka-
jących i pracujących współcześnie na Podhalu. Prace: 
Ewy Bartosz-Mazuś, Sylwii Biernacik, Zofii Bolechow-
skiej, Stanisława Cukra, Jerzego Jędrysiaka, Bartosza 
Klamerusa, Małgorzaty Kowalczyk, Stanisława Stocha, 
Małgorzaty Majerczyk-Sieczki, Jolanty Podleśny, Anny 
Schumacher, Marii Podobińskiej-Kossowskiej, Anny Po-
powicz, Bogusława Popowicza, Marka Rogowca, Pau-
li Solańskiej, Moniki Stanisławskiej-Pitoń, Joanny Strą-
czek-Bojdy, Heleny Sułkowskiej-Pawlik i Karola Szosta-
ka (do 3.03).
n Galeria Sztuki w willi Oksza (Oddz. M. Tatrzań-
skiego), ul. Zamoyskiego 25, 692 029 817. cZYNNA: 
wt.-niedz. 10-18 (ostatnie wejście pół godziny przed za-
mknięciem). Willa jest trzecim dziełem powstałym wg 
projektu St. Witkiewicza, twórcy stylu zakopiańskiego. 
Budynek wznosili góralscy cieśle pod kierunkiem Woj-
ciecha Roja i Jana Obrochty w latach 1895-1896. Wy-
stawa czasowa: URZECZENI. TRADYCYJNY PEJZAŻ TA-
TRZAŃSKI. Prace artystów od połowy XIX do XXI wie-
ku (do 5.05). 
n Zakopiańskie Centrum Kultury - Miejska Galeria 
Sztuki im. W³. hr. Zamoyskiego, ul. Krupówki 41, 18 
2012792, galeria.zakopane.pl. NIECZYNNA Z POWODU 
REMONTU DO 29.02. 
n Willa Czerwony Dwór - Centrum Kultury Ro-
dzimej, ul. Kasprusie 27. cZYNNA: pn.-sob. 10-17 
(oprócz środy). Malarstwo na szkle zakopiańskich ar-
tystów - wystawa stała, Galeria Sztuki Ludowej. Wysta-
wa czasowa: BEZ PATOSU. Anna Buńda-Dorula - malar-
stwo na tkaninie i Janusz Tycner - grafika i malarstwo 
(do 17.02).
n Galeria Stacja Kultura Zakopane- Zakopiańskie 
centrum Kultury, ul. Chramcówki 35, tel. 18 26 370 79. 
CZYNNA: pon.-pt.12.00-16.00.
n Galeria Sztuki Wspó³czesnej „YAM”, ul. Krupów-
ki 63, 18 2066984.
n Galeria „Pod Makiem”, Pasaż Handlowy, ul. Kru-
pówki 29/11L, 18 20 12044. Prace Wójcika, Fortuny, Ka-
raska, Wątora, Popowicz, Kowalczyk, Kłosowskiego 
i inne, oraz rękodzieło.

nowY targ
n Ma³opolskie Biuro Wystaw Artystycznych Ga-
leria „Jatki”, ul. Kościuszki 4, 18 2669482. cZYNNA: 
pon.-pt. 10-17, sob. 10-14. Ostatnie wejście 15 minut 
przed zamknięciem. Wystawa czasowa: PAPIER, KO-
LOR, FORMA - wystawa intermedialna, artyści: Giova-
ni Bartolozzi, Magdalena Kacperska, Jagoda Krajew-
ska, Ewa Latkowska-Żychska, Silvio Pozatti, Agniesz-
ka Wasiak.
n Ośrodek Wspó³pracy Polsko-S³owackiej, ul. So-
bieskiego 2
n Wieża Wodna, ul. Kolejowa 164. Wystawa czaso-
wa: PIOTR BIES - Rzeźba i nie tylko.

raBka-zdrÓj
n Galeria MOK „Pod Lilianną”, ul. Nowy Świat 1, 18 
267 66 26. W jednej z najstarszych rabczańskich wil-
li „Lilianna” (1880 r.) mieści się galeria twórców ludo-
wych, którzy zapraszają na wystawę i warsztaty.
n Galeria Pogotowie Sztuki, ul. Orkana 20

szczawnica
n Galeria Pijalni Wód Mineralnych, plac Die-
tla, szczawnica-galeria.pl. Ekspozycja przybliża ponad 
200-letnią historię Uzdrowiska oraz historię rodu Stad-
nickich. cZYNNA: wt.-niedz. 9-17.
n Ma³a Galeria - Eglander Caffe, ul. Zdrojowa 1
n Galeria „Krzywa Jab³onka”, ul. Pienińska 4, krzy-
wajablonka.pl. Sztuka artystów pienińskich. Kontakt: 
608 154 522

zawoja
n Galeria na Uciechę, Zawoja 1008, naucieche.pl. 
cZYNNA pn.-sob. 9-16. Kontakt: 696 818 211

ośrodki  
edukacji�

chochoŁÓw
n Centrum Promocji i Ochrony Torfowisk, Chocho-
łów 40, tel. 18 265 78 12, muzeumplsk.eu. cZYNNE: wt.
-sob. 9-18; grupowe wejścia: 10.30, 11.30, 12.30, 13.30, 
14.30, 15.30, 16.30. Ekspozycja multimedialna.

KROŚCIENKO N.D.
n Budynek dyrekcji PPN, ul. Jagiellońska 107 B. Par-
king dla zwiedzających. cZYNNY: wt.-sob. 8-16. Wy-
stawa przyrodnicza:  makiety, model lasu naturalnej 
wielkości, eksponaty geologiczne oraz słynna złamana 
gałąź reliktowej sosny z Sokolicy.

ośrodki  
kultury

zakopane
n Mediateka, ul. Chramcówki 35A
n TCKiS „Jutrzenka”, ul. Grunwaldzka 3, 18 2012833. 
Galeria „ARTPARK”. Prace uczestników zajęć plastycz-
nych „Jutrzenki”.

suche
n Poroniańskie Centrum Kultury i Dziedzictwa 
Podhala, Suche 1e

LEŚNICA
n Dom Kultury „Walusiówka”, ul. Wspólna 7a

niedzica
n Gminny Ośrodek Kultury w Łapszach Niżnych 
z siedzibą w Niedzicy, ul. 3 Maja 16

eprasa.pl c8be5291f8
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TELEFONY 
ALARMOWE

(
PO STRONIE SŁOWACKIEJ
l NUMER RATUNKOWY W GÓRACH - 18 300
l HZS (Horska Zachranna Služba) - Rejon Vysoké Tatry - Starý Smokovec 52 442 
28 20, Rejon Slovenský Raj 53 449 11 82, Rejon Nizke Tatry (północ) - Jasna 44 559 16 78, 
Rejon Orava 43 586 31 04, Rejon Malá Fatra - Vrátna 41 569 52 32, Rejon Vel`ká Fatra - 
Donovaly 48 419 97 24, Rejon Západné Tatry (południe) - Żiarska Dolina 44 558 62 18, 
Rejon Nizke Tatry (południe) - Tále 48 619 53 26

PO STRONIE POLSKIEJ
l NUMER RATUNKOWY W GÓRACH - 601 100 300; numer alarmowy - 985
l TOPR (Tatry) - Zakopane, Piłsudskiego 63 a; stacja centralna 18 20 63 444. Idziesz w góry? Pobierz specjalną 
aplikację „Ratunek”. Aplikacja połączy cię z ratownikami górskimi i wyśle twoją lokalizację. Wejdź na: ratunek.eu.
l GOPR (Gorce, Pieniny, Beskid) - Rabka, Al. 1000-lecia 1; stacja centralna - 18 26 768 80; stacje ratunkowe 
(całoroczne): Turbacz - schronisko PTTK 18 266 77 80, Nowy Targ Kowaniec - dyżurka 18 266 59 80, Szczawnica - 
dyżurka 18 262 26 80
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mLiny i namioty z³ożone 
w miejscu obozu III wpad³y 
do szczeliny lodowcowej. 
W tej sytuacji Alex Txikon, 
kierownik wyprawy, podją³ 
decyzję o jej zakończeniu.

P oczątkowo wszystko przebiega-
ło zgodnie z planem, a akcja gór-
ska rozwijała się w szybkim tem-

pie, o czym pisałem przed dwoma tygo-
dniami. Uczestnicy wyprawy po dojściu 
do bazy 23 grudnia od razu ruszyli w górę, 
by założyć obóz I a potem drugi na wy-
sokości 5600 metrów. Stamtąd podeszli 
jeszcze wyżej i na wysokości 6400 me-
trów w miejscu obozu III złożyli depozyt. 
Resztę lin i namiotów donieśli w drugim 
podejściu na początku stycznia. Wów-
czas nie zdecydowali się na atak szczy-
towy, bowiem do wierzchołka było jesz-
cze 1700 metrów, byli zmęczeni a wiatr 
zaczął przybierać na sile. Zeszli do bazy 
i przez następne dni oczekiwali aż wiatr 
osłabnie, bo pogoda nadal utrzymywa-
ła się dobra, nie było opadów.  Do wy-
prawy dołączył jeszcze Brazylijczyk Mo-
eses Fiamoncini, który próbował wejść na 
Annapurnę wiosną ubiegłego roku. Wte-
dy zabrakło mu do szczytu 70 metrów. 
Schodząc w dół był świadkiem jak Hin-
dus Annurag Maloo wpadł do szczeliny 
w lodowcu. Teraz postanowił wejść na 
Annapurnę zimą.

Po kilku dniach odpoczynku w ba-
zie postanowiono ponownie wyruszyć 
w górę. Najpierw do miejsca, gdzie złożo-
ny został depozyt sprzętowy a jeżeli będą 
odpowiednie warunki i dobre, tak jak do-
tychczas samopoczucie uczestników wy-
prawy, pokusić się wejść na szczyt. Zda-
wali sobie jednak sprawę, że to jeszcze 
1700 metrów w górę, potem jeszcze gra-
nią do szczytu, gdzie trzeba będzie toro-
wać w śniegu, a z wierzchołka wrócić do 
„trójki”, i to wszystko non stop, bo nie za-
łożyli obozu IV.

koniec wyprawy zimowej na annapurnę

W pierwszej tegorocznej edycji 
Lodowego Pucharu Świata 
w Cheongsong Olga Kosek 
zaję³a 4. miejsce w konkurencji 
wspinania na czas  
i 8. w konkurencji na 
prowadzenie.

W
 tym roku Lodowy Puchar 
Świata ma tylko trzy edy-
cje. Po tych pierwszych za-

wodach w Korei, następne odbędą 
się w najbliższy weekend w Saas Fee 
w Szwajcarii, a ostatnie w Edmonton 
w Kanadzie 16 -18 lutego i będą również 
mistrzostwami świata w tej dyscyplinie.

Start Olgi Kosek w Korei nie był jej 
pierwszym w tym sezonie. Wcześniej 
uczestniczyła w zawodach Pucharu Euro-
py, które odbyły się w Żylinie na Słowacji, 
oraz w Brnie w Czechach. Nie wystartowa-
ła w trzeciej edycji europejskiego pucha-
ru w Utrecht w Holandii. Zawody w Che-
ongsong odbyły się w połowie stycznia na 
przewieszonej konstrukcji z podwieszony-
mi lodowymi walcami i na dwóch piono-
wych lodowych ściankach, na których ry-
walizowano we wspinaniu na czas.  

W konkurencji na prowadzenie Olga 
znalazła się w finałowej ósemce, w któ-

rej były trzy Koreanki, w tym Woonse-
on Shin, która jako jedyna osiągnęła top, 
wygrywając zawody. Drugie miejsce za-
jęła Amerykanka Cataline Shirley, która 
w półfinałach była pierwsza, a na trzecim 
miejscu podium znalazła się Holender-
ka Marianne van der Steen. Olga Kosek 
była ósma, ale dużym zaskoczeniem było 
dopiero 9. miejsce Szwajcarki Siny Go-
etz, która nie weszła do finału a wcze-
śniej wygrała kwalifikacje. Jedna z rywa-
lek Olgi, Czeszka Anita Louzecka, zaję-
ła dopiero 15. miejsce. Lepiej powiodło 
się Oldze w konkurencji na czas, w któ-
rej zajęła 4. miejsce. Mogło by być lepiej, 
gdyby nie odpadła na ściance, co wyeli-
minowało ją z rywalizacji z konkurentką 
na ściance A. Musiała się zatem zadowo-
lić miejscem tuż za podium. Konkurencję 
wygrała Aneta Louzecka. Druga była Ca-
taline Shirley, a trzecia Koreanka Singhee 
Lee. Sklasyfikowano 20 zawodniczek.

W konkurencji mężczyzn na 40 
sklasyfikowanych, konkurencję na pro-
wadzenie wygrał Koreańczyk Yonghye  
Kwon, który jako jedyny osiągnął top. 
Drugi również był zawodnik gospodarzy 
Youngeon Lee a trzeci Szwajcar Benja-
min Bosshard, którzy w półfinale wspięli 
się do topu. Wśród ośmiu finalistów było 
aż pięciu Koreańczyków. We wspinacz-

Olga Kosek w finale IWC w Korei

ce na lodowej ściance najszybsi byli za-
wodnicy Mongolii o długich i skompliko-
wanych nazwiskach a trzeci był Koreań-
czyk. W Cheongsong startowali również 
Polacy, z których najlepsze miejsca za-
jął Jan Mondzelewski. W konkurencji na 
prowadzenie był 26., a na czas -18. Alek-
sander Huszczo zajął miejsca w tych kon-

kurencjach 34. i 20., a Jędrzej Jabłoński 
na prowadzenie był 27.

Druga edycja Lodowego Pucha-
ru Świata rozpoczyna się już dzisiaj za-
wodami w szwajcarskim Saas Fee, na-
tomiast w sobotę zakończyły się zawo-
dy Pucharu Kontynentalnego w Amery-
ce Północnej w Quray. Rywalizowano tyl-

ko w konkurencji na prowadzenie. Wśród 
29 zawodników -  27 było z USA, i tyl-
ko dwóch z Kanady, a wśród kobiet wy-
startowały tylko dwie zawodniczki poza 
Amerykankami - Czeszka Aneta Louzec-
ka, która zajęła drugie miejsce i zawod-
niczka z Mongolii.

Apoloniusz Rajwa

Olga Kosek w konkurencji na prowadzenie.                                                                               Kadr z filmu - YouTube/uiaa.iceclimbing

9 stycznia wyruszyli z bazy do obo-
zu I - Alex Txikon, Tashi Serpa, Lakpa Sher-
pa, Matia Conte i Moeses Fiamoncini, któ-
rzy następnego dnia doszli do „dwójki” na 
5600 metrów. Do nich dołączyli Pasang 
Norbu, Ming Temba, Pemba Sherpa, Ang  
Gyalu i Andreas Navanuel, którzy z bazy 
doszli od razu do „dwójki”. W nocy wiatr 
osłabł i pogoda była wspaniała. Ang Gy-
alu i fotograf Andreas Navanuel powrócili 
do bazy, a pozostali ruszyli w górę, przez 
najtrudniejszy i najbardziej niebezpieczny 

odcinek trasy, do miejsca gdzie na wyso-
kości 6400 metrów złożyli depozyt. Ja-
kież było ich zaskoczenie, kiedy depozytu 
nie było. W ciągu tych kilku dni, powsta-
ła w tym miejscy szczelina, która pochło-
nęła wszystko, co tam wcześniej donieśli. 
W czeluści lodowca zniknęło około 2000 
metrów lin, trzy namioty oraz prowiant. 
Liny były potrzebne do zaporęczowania 
niektórych odcinków w kierunku szczytu. 
W tej sytuacji powrócili do „dwójki”, a po-
tem do bazy, by zastanowić się co dalej.

Utracili cały sprzęt biwakowy i liny 
potrzebne do ataku szczytowego. Doszli 
do wniosku, że może było to ostrzeżenie, 
bo kilka razy byli narażeni na odrywające 
się seraki, szczególnie przy przejściu od-
cinka pomiędzy obozem II a III.  Ten od-
cinek trasy pokonywali w czasie wyprawy 
już sześć razy. W najbliższych dniach miał 
nadejść okres silnych wiatrów, po których 
nastąpią opady śnieżne a wtedy zagro-
żenie lawinowe będzie duże. Biorąc to 
wszystko pod uwagę, Alex Txikon posta-

nowił nie ryzykować i zakończył wyprawę.
Txikon był już na Annapurnie w 2010 

roku i był to jego siódmy ośmiotysięcznik, 
teraz chciał wejść również zimą. Dla Mo-
esesa Fiamonciniego była to czwarta pró-
ba zdobycia Annapurny. Wiosną tego roku 
wybiera się na Cho Oyu i Mount Everest.

Drugim celem tegorocznej zimy 
w górach najwyższych jest Gasherbrum 
I (8080m), na który wyruszył Denis Urub-
ko, który dotarł do Pakistaniu z dziesię-
ciodniowym opóźnieniem. 12 stycznia 
był w Skardu, gdzie kilka dni aklimaty-
zował się wchodząc na okoliczne szczy-
ty. Potem z tragarzami wyruszył do bazy 
po Gasherbrumami. 16 stycznia dotarli do 
Urdukas, a w następnym dniu do Gore 
II. Stamtąd do bazy mieli jeszcze dwa dni 
drogi, więc już z pewnością do niej dotar-
li. Jak informuje Denis na FB - jest sucho, 
zimno i wietrznie. W lutym zamierza do-
konać zimowego wejścia na Gaszerbrum 
I w okresie prawdziwej zimy w górach naj-
wyższych, czyli do końca lutego.

Apolonusz Rajwa

Uczestnicy wyprawy w bazie pod Annapurną

W miejscu obozu III prawie ca³y de-
pozyt lin i namiotów wpad³ do szcze-
liny w lodowcu.

Alex Txikon kierownik wyprawy.

eprasa.pl c8be5291f8



Szkoda czasu na marudzenie 
i użalanie się nad sobą, zacznij 
układać plan działania. Bierz 
pod uwagę wszelkie ewentualne 

przeszkody i nie poddawaj się na starcie. Swo-
im uporem z pewnością je pokonasz. Bądź 
czujny i przewidujący.

Czas zaplanować nowe przed-
sięwzięcia, zwłaszcza, że czu-
jesz się energiczny i zmotywo-
wany do działania. Taka wiara 

w siebie jest kluczem do sukcesu. Powinieneś 
skoncentrować się na jednej dziedzinie, prze-
rzucanie się z tematu w temat nie przyniesie 
wiele dobrego.

Twoje mocno racjonalne podej-
ście do życia męczy już najbliż-
szych. Może nie warto zawsze 
i każdego przekonywać do swo-

ich racji, czasami trzeba zmienić zdanie. Powi-
nieneś uważnie się też rozejrzeć, aby nie prze-
gapić kilku interesujących okazji.

Sprawy rodzinne wymykają ci 
się spod kontroli, odsuwasz się 
od rodziny, a to nie przyniesie nic 
dobrego. Zrewiduj swoje nasta-

wienie do świata i określ na nowo prioryte-
ty. Powalcz przy tym o swoje, ale w akcep-
towalnych dla obu stron granicach, bez tarć 
i zgrzytów.

Musisz uporządkować odkłada-
ne od dawna sprawy, nie cze-
kaj, aż terminy będą cię ściga-
ły. Zwłaszcza te urzędowe nie 

powinny czekać. W pracy mogą pojawić się 
drobne kłopoty, będziesz musiał wybrać stro-
nę w konflikcie, a to nie będzie łatwa decyzja.

Twoje zdolności analityczne będą 
ci bardzo potrzebne w najbliż-
szych dniach. Stoisz przed po-
ważną szansą - bądź czujna, nie 

przegap okazji. Zabiegaj o przyjaciół, zdobądź 
sobie przychylność otoczenia. Nie zrażaj ludzi 
do siebie, nie wszyscy są doskonali.

Czeka cię wiele zmian, tylko od 
ciebie zależy, czy będą one po-
zytywne, czy przyniosą przykre 
konsekwencje. Przeanalizuj do-

tychczasową sytuację i nakreśl nowe plany. 
Zastanów się, co jest dla ciebie najważniejsze 
i tylko na tym się skoncentruj. Więcej optymi-
zmu i wiary w siebie.

Ten tydzień będzie bardzo praco-
wity. Szykuje się dużo zmian. Jeśli 
coś nie zadziała po twojej myśli, 
nie popadaj we frustrację. Chcąc 

zaimponować otoczeniu będziesz zdolny do 
niebywałych poświęceń. Tylko nie szarżuj!

Twoje decyzje okazały się trafne, 
ale uważaj, aby nie zgubiła cię 
zachłanność. Powinieneś skon-
centrować się na jednej sprawie. 

Przemyśl, podejmij decyzję, a reszta potoczy 
się swoim torem. Ktoś w twoim najbliższym 
otoczeniu jest bardzo krytycznie nastawiony.

Musisz pokonać własne słabo-
ści i ruszyć do przodu. Jeśli te-
raz wykażesz się dynamizmem, 
już wkrótce zbierzesz obfite plo-

ny. Twoja intuicja z pewnością podsunie ci 
korzystne rozwiązanie w niejednej sytuacji, 
a to podbuduje twoją pozycję. Ruszaj śmia-
ło naprzód.

Ten tydzień będzie przełomowy! 
Dużo zmian, kilka nieco ryzykow-
nych decyzji, ale możesz wyjść na 
swoje. Rzucając się w wir obo-

wiązków, nie zapominaj o najbliższych. Dobre 
słowo, ciepły gest rozładują napięcie i przynio-
są poprawę relacji.

Problemy i stresy nadweręży-
ły nieco twoje nerwy. Powinie-
neś bardziej zadbać o spokój 
i harmonię. Tylko zrelaksowa-

ny tak poprowadzisz sprawy, by układały się 
po twojej myśli. W kontaktach z najbliższymi 
wykaż się taktem, ale nie pozwalaj sobą ma-
nipulować.

254/2024HOROSKOP
na najbliższy tydzień

Pytia

książki

Świat zmys³ów Szlakiem świętego

  
   

 uwaga

książka
  

   
 uwaga

książka
Od wydawnictwa ZNAK 

LITERANOVA mamy 2 egzemplarze 
książki. Otrzymają je osoby,  

które jako pierwsze napiszą do nas 
w poniedzia³ek 29.01 o godz. 17  

na adres: konkurs@24tp.pl. 
W treści prosimy podać imię, 

nazwisko i adres, a w tytule maila 
wpisać: Zombie.

Od wydawnictwa AROMAT 
SŁOWA mamy 3 egzemplarze 

przewodnika. Otrzymają je osoby, 
które jako pierwsze napiszą do nas 

w poniedzia³ek 29.01 o godz. 17  
na adres: konkurs@24tp.pl. 

W treści prosimy podać imię, 
nazwisko i adres, a w tytule maila 

wpisać: Camino. 

POZIOMO: 1. telefon u drzwi 6. do dialogu używa 
rąk 10. śpiewała „Po słonecznej stronie życia” 11. anali-
za, rozkład 12. niezdrowy na dachu 13. rasa krów mię-
snych pochodząca z Japonii 15. miłośnik piękna 19. wy-
najęty lot 22. na przemian z wdechem 23. Al, chica-
gowski mafioso 24. znaleziony w Saragossie 25. ro-
dzaj szala lub mantyli 26. kompozytor „Tańców wę-
gierskich” 29. narodowy taniec afgańskich Pasztunów 
31. papierowy pieniądz 32. swego czasu 33. imię kró-
lów Portugalii.
PIONOWO: 1. miasto na Łotwie, w Kurlandii 2. 
składnik asfaltu 3. subtelny podryw 4. odbiera bodźce 
5. Flamand lub Walon 6. niechybność, nieodwołalność 
7. ukochana Zorro 8. szata liturgiczna 9. gra na scenie 
14. gladiator rzymski walczący na ślepo w hełmie za-
krywającym oczy 16. jeden z Beatlesów 17. biblijny oj-
ciec Matuzalema 18. jedna ze stron medalu 20. Gran-
de, rzeka 21. najwyższy szczyt na terenie Czadu i Sa-
hary 26. pęcherze po oparzeniu 27. starożytna nazwa 
części Beocji 28. jedyna opera Paderewskiego 29. stop 
z huty 30. azjatycki kuzyn dzięcioła.
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rozwiązanie krzyżówki nr 2/2024
Hasło:   SŁOWA UCZĄ, 
PRZYKŁADY POCIAGAJĄ
Nagrodę niespodziankę wylosowała 
pani MARIA KUBOŃ z Rabki. 
Gratulujemy! Prosimy o kontakt z biurem TP,  
ul. Krupówki 54 w terminie dwóch tygodni.

HASłO – PRZYSłOWIE POLSKIE - z ponumerowanych 
pól od 1 do 34 wraz z kuponem prosimy przesy³ać na adres: 
Tygodnik Podhalański, Zakopane, ul. Krupówki 54 lub ma-
ilem na adres: konkurs@24tp.pl (w tytule nr kuponu) w ter-
minie do 10 dni od ukazania się numeru. Wśród osób, któ-
re nadeślą prawid³owe odpowiedzi, rozlosujemy nagrodę.

kino  

„giewont”
Zakopane, ul. Kościuszki 4

kino  

„sokÓŁ”
Zakopane, ul. Orkana 2

kino studYjne 

„Miejsce”
Zakopane, ul. Orkana 2

BiletY

27.01 (sobota), godz. 18.30

kos

premiera!

27.01 (sobota), godz. 18.00

BaBY Boom CZYLi 

koGeL moGeL 5

premiera!

27.07 (sobota), godz. 20.20

BieDNe 

isToTY

Do rozdania mamy dwa podwójne zapro-
szenia na każdy z filmów. Otrzymają je 
osoby, które jako pierwsze w piątek 26.01, 
o godz. 17 prześlą na adres mailowy: kino
@24tp.pl swoje imię, nazwisko i nr telefonu. 
W tytule maila prosimy wpisać nazwę kina.

21 marca - 20 kwietnia

albo zamiast bliskich widzimy zombie.
Z takimi problemami do Guya Le-

schzinera, światowej sławy profesora 
neurologii i medycyny snu w Instytu-
cie Psychiatrii, Psychologii i Neuronau-
ki w King’s College London, zgłasza-
ją się ludzie z całego świata. Ich wersja 
rzeczywistości jest nieraz kształtowana 
przez zmysły nietypowo lub wręcz dra-
matycznie, co sprawia, że „zamieszkują” 
nieprawdopodobne światy. Części z nich 
ten stan towarzyszy od urodzenia, inni, 
ujmijmy to w ten sposób - ulegli awa-
rii. Niektóre z tych przypadków Leschzi-
ner opisał w książce i, jak podkreśla: „(…) 
dobitnie ilustrują one ograniczenia i dzi-
wactwa zmysłów nas wszystkich - ich 
zależność od strukturalnej i funkcjo-
nalnej integralności układu nerwowe-
go - oraz, co najważniejsze, także to, że 
w przypadku każdego z nas postrzega-
nie świata może odbiegać od rzeczywi-
stości.”

W książce „Kobieta, która widzia-
ła zombie. Kiedy zmysły stają się two-
im wrogiem” profesor odkrywa zatem 
przed czytelnikami zagadki ludzkich 
zmysłów i przez pryzmat nieznanych, 
nierzadko tajemniczych chorób swo-
ich pacjentów opisuje, co dzieje się, gdy 
praca jednego z nich zostaje zaburzo-
na. Pokazuje też, jak bardzo nasze od-
bieranie rzeczywistości uzależnione jest 
od mózgu.

an

„Kobieta, która widzia³a zombie” 
autorstwa profesora Guya 
Leschzinera to książka, dzięki której 
poznacie tajemniczy świat ludzkich 
zmys³ów i przekonacie się, że to, 
co widzimy, s³yszymy, smakujemy, 
wąchamy czy dotykamy  
nie zawsze jest prawdziwe.

P rzypomnijcie sobie dowolną chwi-
lę życia, od najzwyklejszych frag-
mentów codzienności, po te wy-

jątkowe, takie jak zapach szyi ukocha-
nej osoby, pierwszy dotyk nowonaro-
dzonego dziecka, czy smak potrawy, 
która przenosi was w okres dzieciń-
stwa. Jak pisze profesor Leschziner, na 
tego typu migawki z przeszłości skła-
da się połączenie zewnętrznych i we-
wnętrznych światów. To punkty stycz-
ne wspomnień, emocji, życiowych histo-
rii, pragnień i środowiska. I to na zmy-
słach - wzroku, słuchu, smaku, węchu 
i dotyku polegamy, postrzegając rzeczy-
wistość wykraczającą poza obręb na-
szego ciała. Zmysły są dla nas oknami 
na świat, łącznikami między wewnętrz-
ną a zewnętrzną sferą życia. Pozwalają 
przyswoić otoczenie.

A co, jeśli nas zawodzą? Weźmy za 
przykład zapach porannej kawy, dźwię-
ki ulubionej piosenki czy przyjemny do-
tyk miękkiego koca otulającego ramio-
na. Co, gdyby nagle okazało się, że kawa 
ma przykry dla nas zapach, piosenka to 
sekwencja kolorów, a dotyk materiału 
niemal pali skórę? „To, co uważamy za 
niepodważalną prawdę na temat świata 
wokół nas, w rzeczywistości jest złożoną 
rekonstrukcją, wirtualną rzeczywistością 
tworzoną pokrętnie przez umysł i układ 
nerwowy. Ponadto w większości przy-
padków jesteśmy zupełnie nieświado-
mi tych procesów. Czujemy się wstrzą-
śnięci, kiedy ujawnione zostaną rozbież-
ności między naszą percepcją a rzeczy-
wistością (…)” - pisze Leschziner. Nasz 
układ nerwowy, niczym superkompu-
ter, jest w stanie zmienić wszystko, cze-
go dotykamy, co smakujemy, wąchamy, 
widzimy lub słyszymy. To skomplikowa-
ne operacje, a jednak dzieją się dla nas 
w sposób niedostrzegalny. I w zasadzie 
nie wyobrażamy sobie, bo po co, że mo-
głoby być inaczej. Niemniej ta skompli-
kowana maszyneria, jak każda, podatna 
jest na awarie. Nagle przestajemy czuć 
ból, słyszymy nawet ruch gałek ocznych, 

ki jakubowe liczą łącznie już 7000 km. 
Monika Karolczuk w swoim przewod-
niku szczegółowo opisuje główne spo-
śród nich, czyli: Wielkopolską Drogę św. 
Jakuba, Drogę św. Jakuba „Via Regia”, 
Camino Polaco/Drugą Polskę, a także 
drogi: małopolską, dolnośląską, sudec-
ką, dobrzyńsko-kujawską, lubuską, ma-
zowiecką, warszawską, częstochowską, 
jasnogórską i lubelską. Jej przewodnik 
ma układ historyczno-geograficzny, każ-
dą kolejną część otwiera ogólna charak-
terystyka trasy, a jej zawartość to szcze-
gółowo przedstawiony przebieg każdej 
z nich, z podziałem na jednodniowe eta-
py, opisy leżących po drodze miejsco-
wości, zabytków, ciekawych obiektów, 
także różnorodnych elementów kulturo-
wych i przyrodniczych, z którymi warto 
się zapoznać przy okazji przemierzania 
camino. Bogatą treść ilustrują kolorowe 
mapy oraz liczne fotografie.

Przewodnik nie tylko przybliża hi-
storię i ideę przemierzania Dróg św. Ja-
kuba. Skierowany do piechurów, któ-
rzy znają swoje możliwości kondycyj-
ne, ułatwia przede wszystkim wybór 
odpowiedniej trasy bądź jej etapu, za-
planowanie ciekawej marszruty. Zawie-
ra też wskazówki dla rowerzystów, bo 
np. całą Małopolską Drogę św. Jakuba 
można również pokonać na rowerze.

an

Co ³ączy Sandomierz, Kraków 
i Szczyrk? W Sandomierzu zaczyna 
się, biegnie przez Kraków, a kończy 
w Szczyrku Ma³opolska Droga 
św. Jakuba, o której przeczytacie 
w „Polskim Camino. Wielkim 
przewodniku po Drogach św. 
Jakuba w Polsce” autorstwa  
Moniki Karolczuk.

M ałopolska Droga św. Jakuba 
poprowadzona jest wzdłuż li-
nii Wisły i najlepiej odzwiercie-

dla historyczny szlak pątniczy do Santia-
go de Compostela, gdyż, jak pisze au-
torka, zachowało się na niej najwięcej 
kościołów pod wezwaniem św. Jakuba 
Apostoła usytuowanych od siebie w ta-
kiej odległości, jaką zazwyczaj przeby-
wają pielgrzymi jednego dnia - około 30 
kilometrów. Szlak rozpoczyna się w San-
domierzu, w najstarszym tutaj domini-
kańskim kościele pw. św. Jakuba, by po-
prowadzić kolejno przez kościoły pw. św. 
Jakuba Starszego Apostoła w Kotuszo-
wie, Szczaworyżu, Probłowicach, Pałecz-
nicy, Niegradowie i przez Sanktuarium 
św. Jakuba w Więcławicach Starych. Ko-
lejne punkty to Kraków, gdzie camino 
zatrzymuje się przy „oknie papieskim” 
i Tyniec z jego benedyktyńskim opac-
twem. Stąd droga kieruje się na połu-
dniowy zachód, by dotrzeć do kościołów 
pw. św. Jakuba w Sance i Palczowicach. 
Pątnicy wędrówkę kończą w Szczyrku, 
już poza historyczną Małopolską. Prze-
mierzając małopolski szlak zaglądają po 
drodze również do Wiślicy, Klimontowa, 
Skalbomierza i Zatoru, mogą odwiedzić 
drewniane kościółki w Osieku i Mikuszo-
wicach, wiekowe sanktuaria takie jak np. 
Matki Bożej Różańcowej w Sandomie-
rzu, Matki Bożej Bolesnej w Hałcnowie, 
Chrystusa Cierpiącego w Bielanach koło 
Kęt, czy św. abp. Józefa Bilczewskiego 
w Wilamowicach. Trasa liczy 319 kilome-
trów, które przejść można w czternastu 
jednodniowych etapach, od 13 do 37 ki-
lometrów każdy.

Camino de Santiago - Droga św. 
Jakuba, która prowadzi do grobu św. 
Jakuba Starszego Apostoła w Santia-
go de Compostela w Hiszpanii, biegnie 
przez wiele krajów, a łączy ją jeden sym-
bol - muszla. W Polsce odtwarzanie Dróg 
św. Jakuba rozpoczęło się w 2004 roku, 
a na pierwszą oznakowaną trasę moż-
na było wyruszyć rok później. Dziś szla-

21 kwietnia - 21 maja

23 sierpnia - 22 września

23 listopada - 21 grudnia

22 grudnia - 20 stycznia

21 stycznia - 20 lutego

21 lutego - 20 marca

22 maja - 21 czerwca

23 lipca - 22 sierpnia

22 czerwca - 22 lipca

23 września - 23 października

24 października - 22 listopada
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Niewiele 
brakowało  
do polskiej euforii 
na Wielkiej 
Krokwi, ale i tak 
emocje w czasie 
Pucharu Świata 
sięgnęły zenitu.

T
o były trzy dni wspania-
łego skakania na Wiel-
kiej Krokwi. Polacy za-
równo w konkursie dru-

żynowym, jak i indywidualnym 
mieli szanse, aby powalczyć 
z najlepszymi. W drużynówce 
o dopiero szóstym miejscu zade-
cydował drugi gorszy skok Da-
wida Kubackiego. W konkursie 
indywidualnym po pierwszej 
serii Aleksander Zniszczoł był 
czwarty, ale drugi gorszy skok 
sprawił, że spadł na jedenaste 
miejsce. I tak  był najlepszym 
z Polaków. Oba konkursy oglą-
dało po ok. 15 tys. kibiców, któ-
rzy udowodnili, że są najlepszy-
mi kibicami na świecie. Szcze-
gółowa relacja z Pucharu Świa-
ta na str. 32.

pp

Fo
t.:

 M
ac

iej
 Jo

ne
k

W PolSKIm Turnieju, na który sk³ada³y się wszystkie skoki, w Zakopanem tryumfo-
wali Austriacy. Stefan Kraft by³ zdecydowanie najlepszym skoczkiem w Zakopanem.
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wielkie emocje na wielkiej krokwi

Entuzjazmu na Wielkiej Krokwi nie brakowa³o. Gorszy skok Dawida Kubackiego zadecydowa³ o szóstym miejscu Polaków.

Kibice g³ośno dopingowali naszych zawodników.

Kibice minutą ciszy uczcili pamięć zmar³ego niedawno mistrza świata juniorów, 
Mateusza Rutkowskiego.
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Lenka Rychtarczyk, córka 
Justyny i Bartłomieja

21.01.24, 3940 g, 58 cm
Knurów

Igor Jurkowski, syn 
Kornelii i Piotra

15.01.24, 3510 g, 55 cm
Ochotnica Górna

Wojtuś Domalik, syn 
Heleny i Piotra

22.01.24
Brzegi

Córka Eweliny i Pawła 
Kulawiaków

21.01.24
Odrowąż

Wojtuś Gałowicz, syn 
Sylwii i Dariusza

21.01.24, 3450 g, 57 cm
Kacwin

Szymon Wróbel, syn 
Agnieszki i Pawła

22.01.24, 3560 g, 57 cm
Zaskale

Julia Flatów, córka Moniki 
i Roberta

17.01.24, 3030 g, 55 cm
Nowy Targ

Antosia Joniak, córka 
Anny i Pawła 

19.01.24, 3300 g, 53 cm 
Biały Dunajec

Staś Kalata, syn Natalii 
i Dawida

18.01.24, 3090 g, 53 cm 
Lasek

Julian Wójcik, syn Danuty 
i Kamila

16.01.24, 3425 g, 54 cm
Skawa

Gustaw, syn Iwony 
i Bartosza

17.01.24, 2850 g, 51 cm
Zakopane

Aleksander Misiniec, syn 
Dominiki i Krzysztofa 

20.01.24, 3580 g, 57 cm 
Zubrzyca Dolna

córka Magdaleny 
i Tomasza Faltynów

16.01.24, 2320 g, 47 cm
Ochotnica Dolna

Oliwia Sowińska, córka 
Iwony i Krystiana

20.01.24, 3550 g, 58 cm
Chyżne

Michał Nowobilski, syn 
Anny i Jakuba

21.01.24, 3500 g, 54 cm
Białka Tatrzańska

Maksymilian Ambroż, syn 
Katarzyny i Bartłomieja
17.01.24, 3300 g, 52 cm

Łopuszna

Aleksander Rychtarczyk , 
syn Izabeli i Krzysztofa
18.01.24, 3700 g, 55 cm 

Groń 

Ignacy Krzystyniak, syn 
Beaty i Grzegorza 

18.01.24, 3070 g, 55 cm 
Leśnica

Milena Mąka, córka Eweliny 
i Jacka, siostra Bartka i Kamila

16.01.24, 2930 g, 49 cm
Leśnica

Hania Walkosz, córka 
Marioli i Adama

18.01.24, 3490 g, 57 cm 
Szaflary
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Szpital im. Jana Paw³a II w Nowym Targu
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Szpital Powiatowy im. Dra Tyrusa Cha³ubińskiego w Zakopanem

Fot.: Zofia Szwajnos, 
Jan G³ąbiński

drodzy rodzice! e-mail: dzieci@24tp.pl    
tel. 507 171 188

szybko
TaNIo

bEzPIEczNIE

REKLAMA

Wincenty Tomasz 
Słodyczka, syn Natalii 

i Grzegorza
18.01.24, 3500 g, 59 cm

Jaś Blacha, syn Anny 
i Jana

17.01.24, 3500 g, 54 cm
Skrzypne

Jan Kwiecień, syn Elżbiety 
i Artura

18.01.24, 3400 g, 55 cm
Poronin

Co tydzień na ³amach Tygodnika Podhalańskiego witamy 
najm³odszych Podhalan, którzy przyszli na świat  

w szpitalach w Zakopanem i Nowym Targu. 

Na tablicy ogłoszeń Urzędu 
Gminy Nowy Targ oraz na stronie 
internetowej www.ugnowytarg.pl, 
w BIP-ie Urzędu Gminy Nowy Targ 

znajdują się 

wykazy  
nierUcHomości 

przeznaczonych do najmu, 
użyczenia i dzierżawy 

z miejscowości trute, klikuszowa 
i waksmund, stanowiących 
własność Gminy nowy targ 

Szczegółowe informacje udziela 
Urząd Gminy Nowy Targ,  

ul. Bulwarowa 9, pokój nr 206,  
tel. 18 26 32 222

co tydzień przywieziemy państwu na miejsce specjalnie zapakowany najnowszy numer Tygodnika podhalańskiego.  
co tydzień twoi goście znajdą w tygodniku podhalańskim bogaty informator dla turystów,  

aktualny program imprez kulturalnych i sportowych, darmowe bilety na spektakle teatralne, seanse kinowe, koncerty.  

do kawy na śniadanie
HoTElarzU! zaMów U Nas 

coTygodNIowy PrEzENT dla swoIcH goścI!

Teraz czekamy jeszcze  
na Twój hotel 

zadzwoń:  

18 20 00 000 w. 22

eprasa.pl c8be5291f8
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USG, RTG, EEG
zakopane

u GABINET USG - LEK. MED. AN-
DRZEJ KLASIŃSKI - specjalista 
rentgenolog. BADANIA USG JAMY 
BRZUSZNEJ, TARCZYCY, SUTKóW, 
STAWóW, DOPPLER. UL. SIENKIEWI-
cZA 3B. Pon.-czw. 11.30-13, pt. 11.30-
12.30. Tel. 504 108 602. (1/Z)
u GABINET USG - lek. med. EWA 
GÓRKA, specj. rentgenolog. USG 
jamy brzusznej, tarczycy, głowy przez 
ciemiączko u dzieci, piersi. Pon., śr., 
czw. od godz. 14 po uzgodnieniu tele-
fonicznym: 608 610 101. Ul. Sienkie-
wicza 4A. (2/Z)
u Badania USG jamy brzusznej, pier-
si, tarczycy, węzłów chłonnych, narzą-
dów moszny (jądra, najądrza); Lek. 
EWA SMOłEcKA, specjalista radio-
log, certyfikat PTUSG. GABINET cZA-
SOWO NIEcZYNNY - Ul. Zborowskie-
go 4/6.  (124/Z)
u Dr n. med. JACEK JANCELEWICZ. 
Badana USG TARCZYCY, JAMY 
BRZUSZNEJ, PIERSI, STAWÓW (ko-
lano, bark i inne), NACZYŃ - DO-
PLER TĘTNIC SZYJNYCH I ŻYŁ KOŃ-
cZYN DOLNYcH. Piątki od 16.30, No-
wotarska 10 c. Tel. 604 916 262. (252/
NT)

krościenko
u Lek. med. Wojciech Granowski. 
USG: JAMY BRZUSZNEJ, TARCZY-
CY, JĄDER, DOPPLER: TĘTNIC SZYJ-
NYCH, TĘTNIC I ŻYŁ KOŃCZYN, OPI-
SY ZDJĘĆ RTG. Ul. Esperanto 2. Reje-
stracja: 604 567 583. (133/NT)

INTERNA
zakopane

u GASTROMED INTERNA i EN-
DOSKOPIA Specjalistyczna Porad-
nia Internistyczna, ul. Stolarczyka 12. 
Lek. med. Henryk Chodurski przyj-
muje pon.-pt. po wcześniejszej reje-
stracji telefonicznej: 18 20 646 64, 606 
46 39 40. www. gastromedzakopa-
ne. pl (10/Z)

nowy Targ
u Specjalistyczny Gabinet Lekar-
ski - lek. med. Witold Kalata, spe-
cjalista chorób wewnętrznych. N. 
Targ, ul. Krasińskiego 3, gabinet Car-
dim. Rej. 600 354 696, 516 618 111. Po-
rady internistyczne i kardiologiczne. 
Kwalifikacje do zabiegów operacyj-
nych. (167/NT)

OKULISTYKA
zakopane

u Lek. med. LUCYNA GALICA-JU-
REcKA - OKULISTA, optometry-
sta PWr, ul. Krupówki 52 (obok Biu-
ra Ogłoszeń TP). ZAKłAD OPTYcZNY 
i rejestracja pacjentów w godz. 10-14 
(pon., wt., śr., pt.), 16-18 (czw.). LE-
KARZ PRZYJMUJE po wcześniejszej 
rejestracji: 18 20 66 824. (23/Z)
u GABINET OKULISTYcZNY. Spe-
cjalista okulista lek. MAŁ GO RZA TA 
KWIAT KOW SKA. Ul. Chałubińskie-
go 37B, tel. 18 20 62-907, 601 177-405 
przyjmuje pn. i czw. od 16-17, Za ko pa-
ne, ul. Sien kie wi cza 3B, przyjmuje wt. 
16-17, pt. 17-18. W nagłych przypad-
kach co dzien nie. (27/Z)
u Lek. med. TOMASZ SZTEN-
cEL - OKULISTA. Dobór soczewek 
kontaktowych. Zakład optyczny na 
miejscu. Zakopane, Na Wilcznik 1 a. 
NAGłE PRZYPADKI: 604 42 65 92. 
Rejestracja tel. czynna od 9-18, w so-
boty 10-13, 18 20 153 73. (28/Z)
u Lek. med. ESTERA RÓŻE-
WIcZ - OKULISTA. Diagnostyka i le-
czenie chorób oczu. Wtorek 9-12, 
czwartek 16-18, piątek 10-12. Ul. Gim-
nazjalna 1 (DOM RZEMIOSŁA). Tel. 
dom. 18 20 68 148, 606 609 406. 
(29/Z)
u GABINET OPTOMETRYcZNY. 
Badanie wad wzroku i dobór okula-
rów. Inż. LUCYNA MARUCHA Opto-
metrysta UM Poznań. Zakład Opty-
ki Okularowej, ul. Kasprusie 1 B. Tel. 18 
20 149 71, www. optyka-optometria. pl 
(300/Z)

nowy Targ
u Lek. med. Marta Kotylak - spe-
cjalista chorób oczu. leczenie scho-
rzeń oczu, soczewki kontaktowe, 
orzecznictwo, badania profilaktycz-
ne, okulistyka dziecięca, kwalifikacje 
do laserowego usuwania wad wzro-
ku, komputerowe badanie pola widze-
nia, badanie tomografii komputerowej 
oczu (OCT). Ul. Kolejowa 10, pon, pt 
9-17, wt, czw. 14-17. Rej. 509 297 858, 
18 26 73 272. (5/NT)

rabka
u DR N. MED. MAłGORZATA 
WOŚ, SPECJALISTA OKULISTA, Szpi-
tal im. Żeromskiego w Krakowie, kon-
sultacje, zabiegi okulistyczne, KRóT-
KIE TERMINY OCZEKIWANIA NA ZA-
BIEG USUNIĘCIA ZAĆMY. SPEc MED, 
ul. Prof. Jana Rudnika 3B, 602 222 
084. (431/Z)

PEDIATRIA
zakopane

u Indywidualna Specjalistyczna 
Praktyka Lekarska - GRAŻYNA MA-
łEK - pediatra. Codziennie: Droga do 
Olczy 8 b. Tel. 18 20 14-999, 603 610-
605. (19/Z)
u Pediatra TERESA BUR-
NAT - specj. chorób dzieci.  Wizyty 
do mo we, tel. 18 20-125-92, 604 06-
17-26. Gabinet: Bulwary Sło wac kie go 
4A/3. (21/Z)
u PEDIATRYcZNE WIZYTY DO-
MOWE. Lek. Janina Kovacs. Tel. 
601860090 (245/NT)

GINEKOLOGIA,  

PołoŻNIcTwo
zakopane

u PORADNIA GINEKOLOGIcZNO-
POŁOŻNICZA, lek. med. GRZEGORZ 
MARKOWSKI - spec. ginekolog-po-
³ożnik, Nowotarska 79, 18 20 64 244. 
Przyjęcia: bezpłatne (umowa z NFZ): 
pn., śr., czw. 8-14.30, wt. 14-18; pry-
watne: wt. 18-19, pt. 16-17. (13/Z) 
u Specjalistyczny Gabinet Cho-
rób Kobiecych i Po³ożnictwa, USG, 
USG piersi i cytologia - lek. med. 
DANUTA GRUSZKA-WRÓBEL, spe-
cjalista ginekolog-po³ożnik. Droga 
do Samków 3 A, poniedziałki i czwartki 
od 16. Tel. 18 20 629-50, 604 118 380. 
(40/Z)
u Lek. med. MACIEJ WIDERA - gi-
nekolog - po³ożnik - USG, CY TO-
LO GIA. Przyjmuje: wt. i czw. 16-18 
po uzgod nie niu tel. 602 389-411. Ul. 
Ka sze lew skie go 6 (dojazd od ul. Po-
wstańców Śląskich przez parking pod 
Gu ba łów ką). (41/Z)
u SPECJALISTA GINEKOLOG PO-
łOŻNIK - ANNA BAŃKOWSKA-PO-
DOLAK przyjmuje w gabinecie przy ul. 
Ks. Stolarczyka 12 - poniedziałki, środy 
17-19 - USG, cytologia. 601 28-15-79. 
(139/Z) 
u Specjalistyczny Gabinet Lekar-
ski Ginekologiczno-Po³ożniczy - dr 
n. med. ANDRZEJ SAŁYK - USG, cy-
tologia, bezbolesne usuwanie nadżerki 
metodą Krio - przyjmuje: ul. Nowotar-
ska 79 (koło ronda); pon., śr., i czw. od 
godz. 16. Tel. 604 802-696, rejestra-
cja telefoniczna 13-14.: 18 20-143-79. 
(46/Z)
u GINEKOLOGIA POłOŻNIcTWO 
Dr hab. n. med. Hubert Wolski, lek. 
Magdalena Massalska-Wolska, lek. 
Jan Wolski. Badania prenatalne. Mo-
nitorowanie ciąży. Profilaktyka onko-
logiczna. Badania prenatalne: USG, 
KTG. Profilaktyka onkologiczna: Cyto-
logia, Kolposkopia, USG. Ul. Kościuszki 
1, Zakopane, rejestracja 660 615 089. 
(316/NT)

nowy Targ
u Dr hab. n. med. Hubert Wolski, 
specjalista ginekolog-po³ożnik USG 
3D, 4D, cytologia, ul. Waksmundzka 
67, Nowy Targ. Rejestracja telefonicz-
na 660 615 089. (18/NT)
u Gabinet Ginekologiczno-Cyto-
logiczny lek. med. GIZIŃSKI MAREK 
specjalista ginekolog-położnik. Nowy 
Targ, Rynek 24. Przyjmuje poniedziałki, 
środy, czwartki i soboty. Rejestracja tel.
-sms 602 520 972. (318/NT)

czarny dunajec
u AB cLINIc cENTRUM GINEKOLO-
GII I LECZENIA NIEPŁODNOŚCI - dr n. 
med. A. Gąsiorowska, lek. B. Pflaum, lek. 
M. Tutaj. Prowadzenie ciąży, USG, cyto-
logia, KTG, leczenie schorzeń ginekolo-
gicznych. Ul. Kantora 6 (budynek Tatra 
Medici), 698 911 801  (433/Z)

LARYNGOLOGIA
zakopane

u WOJCIECH MAŁEK - spec. au-
diolog laryngolog. Zakopane, Dr do 
Olczy 8 b (codziennie) i Nowotar-
ska 79 ZAK-MED (pn., czw.) i wizy-
ty domowe. Nowy Targ, Kopernika 7. 
DOBóR APARATóW SŁUCHOWYCH. 
BADANIA SŁUCHU: AUDIOMETRIA, 
TYMPANOMETRIA, OTOEMISJA, ABR; 
ENDOSKOPIA. Badania okresowe pra-
cowników. 18 20 14 999, 601 46 04 50. 
(31/Z)
u GABINET LARYNGOLOGIcZNY. 
Specjalista la ryn go log lek. PA WEŁ 
KWIAT KOW SKI. Do bór apa ra tów 
słuchowych. Ul. Sienkiewicza 3B: po-
n. i czw. od 16-17. Ul. Chału binńskie go 
37B, wt. i pt. 17-18. W spra wach pil nych 
co dzien nie: 18 20-62-907. Wi zy ty do-
mo we, 603 125-510. (34/Z)
u Dr n. med. JANUSZ KWIAT-
KOW SKI - spe cja li sta la ryn go log, ul. 
Sien kie wi cza 3 B: środy i piątki w godz. 
16-17. Wizyty domowe, tel. 18 20 638-
76, 605 200 885. (33/Z)
u Dr med. Emilian Kowal - spe-
cjalista otolaryngolog dzieci i do-
ros³ych. Konsultacje z zakresu chirurgii 
i onkologii głowy i szyi. Przyjmuje: AL-
LMEDICA, Zakopane, Chyców Potok 
26, pon. i wt. 14-18. Rejestracja 18 265 
74 88. (9/NT)

rabka
u Dr n. med. Mieczys³aw Kossek
- specjalista otolaryngolog. Choro-
by uszu, nosa, gardła i krtani u doro-
s³ych i dzieci. Choroby alergiczne gór-
nych dróg oddechowych. Rabka-Zdrój, 
ul. Władysława Orkana 19B (Centrum 
Handlowe „MAŁGOSIA” II piętro). 
Przyjmuje: pon., śr., pt. 16-17. Tel. 603 
055 491. (8/NT)
u DR N. MED. JAN WOŚ, SPE-
CJALISTA OTOLARYNGOLOG, Szpi-
tal im. Żeromskiego w Krakowie, ba-
danie dorosłych i dzieci (endoskopia 
w cenie), usunięcie migdałków, opera-
cje przegrody nosa i endoskopowa za-
tok, leczenie chrapania. SPEc MED, ul. 
Prof. Jana Rudnika 3B, 602 222 084. 
(360/Z)

SPECJALISTYCZNE 

GAB. LEKARSKIE 

zakopane
u Lek. med. ALEKSANDRA SKU-
PIEŃ-DUDEK - MEDYcYNA PRA-
cY - badania profilaktyczne, bada-
nia kierowców oraz dla celów sane-
pid. - ul. Sienkiewicza 3 b, poniedział-
ki 9-11, środy 15-17, tel. 603 125-551 
(38/Z)

CHIRURGIA
murzasichle

u Prywatny Gabinet Chirurgiczny 
MAGDALENA DANIEL - specjalista 
chirurgii dziecięcej. Ul. Chycokówka 
1, tel. 602651002. Choroby chirurgicz-
ne, choroby paznokci leczone meto-
dą podologiczną ARKADY, bezbolesne 
usuwanie blizn i rozstępów nieinwazyj-
ną metodą BLOOMEA.(437/Z)

ORTOPEDIA
zakopane

u SPECJALISTYCZNY GABINET 
ORTOPEDYCZNO-URAZOWY, prof. 
dr hab. med. Daniel Zarzycki, ul. Ja-
giellońska 34, wtorki 17-19. Rejestracja 
telefoniczna: 668 690 415. (268/Z)

u GABINET ORTOPEDYcZNY. Dr 
n. med. WOJCIECH KĄCKI. Przyjmu-
je: piątki (17-19): Zakopane, Balzera 18, 
rejestracja: 606 509 539; poniedział-
ki (18-20): ALLMEDICA, Nowy Targ, 
Kolejowa 31, rejestracja: 18 265 74 88 
(196/Z)
u Lek. med. JANUSZ KALISKI, SPE-
CJALISTYCZNY GABINET ORTOPE-
DYcZNY I MEDYcYNY PRAcY (po-
rady ortopedyczne, RTG, USG, bada-
nia profilaktyczne, badania kierowców, 
badania osób ubiegających się o po-
zwolenie na broń). Ul. TETMAJERA 
23 (Centrum Medyczne STAR-MED), 
tel: 509 961-365. (428/Z)
u PORADNIA ORTOPEDYcZNA, 
lek. med. SZYMON BANAK przyjmu-
je w poniedziałki 17.00-19.00, ul. Ma-
kuszyńskiego 1, Zakopane. Rejestracja 
telefoniczna: 694 41 35 49. (405/Z)

KARDIOLOGIA
zakopane

u Lek. med. WŁODZIMIERZ RÓŻE-
WICZ - kardiolog, specjalista cho-
rób wewn. Przyjmuje: ul. Gimnazjalna 
1 (DOM RZEMIOSŁA), pon. i śr. 17-19. 
EKG. Tel. 18 20 68-148, 604 44-07-39. 
(59/Z)

nowy Targ
u cHOROBY SERcA, UKłADU 
KRĄŻENIA, CHOROBY WEWNĘTRZ-
NE, EKG, EcHO SERcA, HOLTER EKG, 
HOLTER CIŚNIENIOWY, KONTRO-
LA STYMULATORóW SERcA I KAR-
DIOWERTERÓW - DEFIBRYLATO-
RÓW. Lek. med. Daniel Pelczar-
ski - specjalista chorób wewnętrz-
nych i kardiologii. Ul. Kolejowa 31. Tel. 
606 683 999, 502 490 805 (do godz. 
19). (108/NT)
u PAWEŁ CHRUŚCIEL, specjalista 
kardiolog, specjalista chorób we-
wnętrznych. Echokardiografia, EKG 
wysiłkowe, holter ciśnienia. Ul. Woj-
ska Polskiego 14, cały tydzień od godzi-
ny 16, rej. 18 26 672 56, 666 942 546. 
(4/NT)

DERMATOLOGIA
zakopane

u SPECJALIŚCI DERMATOLO-
DZY - WENEROLODZY, asysten-
ci Kliniki CMUJ: dr med. Marek 
Brzewski i dr med. Pawe³ Brzew-
ski. Przyjmują w piątki 17-19. Ul. Ma ku-
szyńskie go 1. Rejestracja: 12 267 35 60, 
608 472-034. (66/Z)
u Lek. med. KRZYSZTOF MARA-
SZEWSKI - DERMATOLOG, WENE-
ROLOG - zamrażanie brodawek, dia-
gnostyka znamion barwnikowych. 
Przyjmuje: pon. oraz pt. 16-17; w pozo-
stałe dni - 605 596 710. Ul. Zamoyskie-
go 17 a. Wizyty domowe. (67/Z)
u Lek. ANNA IGRAS, SPECJALISTA 
DERMATOLOG-WENEROLOG. Cho-
roby skóry, włosów, paznokci i prze-
noszone drogą płciową. Badanie zna-
mion dermatoskopem, kriochirurgia, 
elektrokoagulacja. Ul. Nowotarska 79 
(poniedziałek-piątek). Wizyty domo-
we. Tel. 600 044 624. (422/Z)
u PARO cLINIc - lek. MAŁGORZA-
TA GAWORCZYK. Trądzik, zmiany 
barwnikowe, brodawki, AZS, ³usz-
czyca, bielactwo. Dermatoskopia, 
laseroterapia, kriochirurgia, pla-
sma, peelingi medyczne. Czwartek, 
piątek, sobota: Aleje 3 Maja 5 lok. B, tel. 
501 510 502. (457/Z)
u łUSZcZYcA SKóRNA, łUSZ-
cZYcA STAWOWA oporna na lecze-
nie dermatologiczne, nawracająca. Dr 
n. med. JACEK JANCELEWICZ. Piąt-
ki od 16.30, Nowotarska 10 c. Tel. 604 
916 262. (210/NT)

ENDOSKOPIA
zakopane

u GASTROMED INTERNA i ENDO-
SKOPIA Pracownia Endoskopowa, 
ul. Stolarczyka 12. Dr Henryk Chodur-
ski przyjmuje pon.-pt. po rejestracji te-
lefonicznej: 18 20 646 64, 606 46 39 
40. Także w ramach NFZ. Gastrosko-
pia, kolonoskopia. (68/Z) 

nowy Targ
u LEK. MED. CEZARY WOJSŁAW-
SKI - cHI RURG. Gastroskopia, ko lo-
no sko pia, rek to sko pia. Ul. Rynek 24. 
Wtorek: 15-17, sobota: 9-11 oraz po 
te le fo nicz nym uzgodnieniu: 18 266-
63-78, 606 262 796. (17/NT)

ENDOKRYNOLOGIA
nowy Targ

u centrum Zdrowia „INTERMED„ 
lek. med. Irena Wójciak-Majerczak, 
endokrynolog, specjalista cho-
rób wewnętrznych. Konsultacje en-
dokrynologiczne, usg tarczycy. Nowy 
Targ, ul. Pajerskiej 8a, tel. 18 549 16 
66. www. intermed24. pl, Krościenko, 
przychodnia Esperanto 1, tel. 609 468 
844. (71/NT)
u Lek. med. Elżbieta Pastuszak, 
specjalista internista - ENDOKRY-
NOLOG. USG jamy brzusznej i tarczy-
cy. Rynek 24. Przyjmuje: 1., 2. i 3. so-
bota miesiąca: 9-13. Tel. 602 319 259. 
(42/NT)

PODOLOGIA
zakopane

u GABINET PODOLOGIcZNY 
„STUDIO ORcHIDEA„ - specjalista 
podolog. Leczenie grzybicy paznok-
ci, wrastające paznokcie - klamry, 
metoda Arkady, rekonstrukcja płytki. 
Pedicure specjalistyczny, usuwanie 
modzeli i odcisków, wykonywanie 
odciążeń i ortoz indywidualnych. 
Ul. Grunwaldzka 11b, 600 801 792, stu-
dioorchidea. net (329/Z)
u PODOLOGIA Fancy You - Twój 
specjalista od STÓP: w terapii wra-
stających i wkręcających paznokci, le-
czeniu grzybicy, kurzajek/brodawek, 
opracowaniu pękających pięt. Ul. Ma-
kuszyńskiego 1, kontakt: 502 470 657. 
(467/Z)

PSYCHOLOGIA, 

PSYCHIATRIA
zakopane

u PRAcOWNIA PSYcHOLOGIcZ-
NA - ANNA JANUSZEK, ul. Krupów-
ki 3/5, 609 664 379. Badania psycho-
logiczne kierowców i operatorów ma-
szyn, pomoc psychologiczna, doradz-
two zawodowe. Jakość i przystępne 
ceny. Dorośli, młodzież, dzieci. pracow-
nia@psychologzakopane. pl (279/Z)
u Mgr JAN DYBA, Psycholog - psy-
choterapia zaburzeń psychicznych 
(depresja, nerwice, lęk, uzależnienia), 
radzenie sobie z sytuacjami trudny-
mi, terapia rodzin, terapia grupowa; ul. 
Na Wilcznik 1a, www. jandyba. pl. Tel. 
602655100. (315/Z)
u Centrum Psychologiczno-
Psychoterapeutyczne CEL ul. Gim-
nazjalna 3: psychologowie/psycho-
terapeuci dziecięcy, młodzieżowi i do-
rosłych (indywidualnie, grupowo) - tel. 
600 04 19 05. Psychoterapia uzależnień. 
Badania psychotechniczne kierowców 
i badania na broń - tel. 731 034 803 
(386/Z)

nowy Targ
u BADANIA PSYcHOLOGIcZNE, 
PSYcHOTESTY: kierowców i opera-
torów, osób skierowanych za alkohol, 
punkty, wypadek. Bezstresowo, bez 
kolejek, Nowy Targ, Szaflarska 30. Tel. 
606 515 717. Zapraszamy. (306/NT)
u SPECJALISTA PSYCHIATRA, ME-
DYcYNY PRAcY - dr n. med. MI-
cHAł GAłEcKI - wtorki, czwart-
ki i piątki od godz. 15, Nowy Targ, ul. 
Szkolna 2, rejestracja tel. 603 97-19-11. 
Leczenie nerwic, depresji, psychozy, 
zaburzeń osobowości, uzależnień. Wi-
zyty domowe. (74/Z)
u MACIEJ BRYNIARSKI. Lek. spe-
cjalista psychiatra. Nowy Targ, ul. 
Wojska Polskiego 24. Przyjmuje: pon. 
14.30-17, czw. 14-17. Rejestracja, wizy-
ty domowe; tel. 608 480 432. (19/NT)

klikuszowa
u Gabinet Psychologiczny dla 
Dzieci i M³odzieży. Diagnoza, tera-
pia, wsparcie dla rodziców, Klikuszowa 
40a, rejestracja: 535 122 256, psycho-
log-podhale. pl (217/NT)

UROLOGIA
zakopane

u GABINET UROLOGICZNY, lek. 
Janusz Szczepka - specjalista uro-
log - chirurg - USG nerek, pęche-
rza, prostaty, uroflowmetria, cysto-
skopia, laseroterapia. Ul. Gimnazjalna 
1, pt. 15-17, sob. 9-10.30. tel. 502 733-
153. (111/Z)

nowy Targ
u Prywatna Poradnia Urologicz-
na UROVITA, ul. Szaflarska 93d, spe-
cjaliści urolodzy pracujący w Podod-
dziale Urologicznym Szpitala Powiato-
wego w Zakopanem: lek. Piotr Trybek, 
lek. Leszek Michalski, lek. Wojciech Le-
wandowski. Poradnia czynna po połu-
dniu, po rejestracji telefonicznej: (32) 11 
14 260 po godz. 15.00, tel: 606 201 080 
w godz. 8.00-15.00. (174/NT)

NEFROLOGIA
nowy Targ

u cHOROBY NEREK I UKłADU 
MOCZOWEGO - specjalista nefro-
log Marek Truczka, przyjmuje: ul. 
Długa 44, we wtorki 16-18. Tel. 600 314 
922. (2/NT)

NEUROLOGIA
zakopane

u GABINET NEUROLOGIcZNY, dr 
n. med. RYSZARD BIELSKI - specja-
lista neurolog. Przyjmuje ul. Kościusz-
ki 11 (nr jedenaście), wt. i czw. 15-16.30. 
Rejestracja tel.: 602 624-020. Padacz-
ka, choroby kręgosłupa, profilaktyka 
udarów mózgu, nerwice. (60/Z)

nowy Targ
u STANISŁAW SKRZYPEK - spe-
cjalista neurolog. Ul. Gorczańska 
29. Przyjmuje codziennie pon.-pt., po 
wcześniejszym uzgodnieniu telefo-
nicznym. Tel. 507 060 345. (80/NT)

PULMONOLOGIA 
nowy Targ

PULMONOLOGIA I ALERGOLOGIA 
DZIECIĘCA lek. med. Jadwiga Biela-
Mazur - poniedziałki. Testy alergicz-
ne, spirometria. Poradnia PULS - Woj-
ska Polskiego 14, Nowy Targ. Zapisy: 18 
261 17 58. (319/NT)

REUMATOLOGIA
zakopane

u Dr n. med. JACEK JANCELEWICZ, 
specjalista reumatolog. Konsultacje 
specjalistyczne dorosłych i dzieci. USG 
stawów. Recepty refundowane.  Piąt-
ki od 16.30, Nowotarska 10 c. Tel. 604 
916 262. (237/NT)

LOGOPEDIA
witów

u PRYWATNA PRAKTYKA LOGO-
PEDYCZNA - mgr Elżbieta Waty-
cha - logopeda, pedagog specjalny. 
Usługi w zakresie wczesnej interwencji, 
diagnozy i terapii zaburzeń i wad wy-
mowy dzieci i dorosłych. Witów 245c. 
Rejestracja tel. 604215061 (252/Z)

STOMATOLOGIA 

dzIEcIĘca
zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. JASIEWICZ. 
Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 20 156-
97, 512 157-497, 18 20 625 40. (172/Z) 
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STOMATOLOGIA

zakopane
u AVO-DENTAL. A. W. JASIEWICZ. 
Zakopane, Krupówki 50, 18 20-156-97, 
18 20 625 40, 512 157 497. (79/Z)
u GABINET STOMATOLOGIcZ-
NY - ul. Sienkiewicza 3 (Radowid). 18 
20 64 220, 601 45 63 69. Pon.-pt. LI-
DIA ZAREMBA-SOłTYS, MATEUSZ 
SOłTYS i AGNIESZKA KOWALKIE-
WIcZ-SOłTYS; ANNA NIEDZIEL-
SKA-STEFANIK (606 278 912). Pełny 
zakres usług, RTG, mikroskop. (80/Z) 
u TATRZAŃSKIE cENTRUM STO-
MATOLOGII ESTETYCZNEJ I IM-
PLANTOLOGII TATRA MED. Ul. 
Chramcówki 9, Zakopane. Pon.-pt.: 
9-20; sob.: 10.30-15.30. Recepcja: 530 
433 433, 18 200 19 16. www. tatra-
med. pl (86/Z) 
u Stomatologia „EVADENT„ lek. 
stom. EWA DASZKIEWICZ. Pełen 
zakres usług. Stomatologia estetycz-
na, dziecięca, chirurgia, nowoczesna 
protetyka, rtg. Rejestracja: 602 880 
990. Ul. Zborowskiego 4a/5, Zakopa-
ne. (135/Z)
u KOMPLEKSOWE LEcZENIE STO-
MATOLOGIcZNO-PROTETYcZ-
NE, ul. Sienkiewicza 22 c (18 20 132 
46): lek. stom. MONIKA PABIŚ-SIĘ-
KA (604 232 488), lek. stom. SEBA-
STIAN SIĘKA (606 71 61 41). Implan-
ty, mosty i korony porcelanowe, za-
trzaskowe protezy szkieletowe, rekon-
strukcja złamanych zębów, piaskowa-
nie, wybielanie zębów. (151/Z)
u GIEWONT STOMATOLOGIA 
ANNA KRYNICKA-PĘKSA i MACIEJ 
RAJSKI. Pełen zakres usług stomato-
logicznych oraz pracownia rentge-
nowska: zdjęcia pantomograficzne, 
cefalometryczne, punktowe i tomo-
grafia komputerowa 3D. Tel. 18 542 70 
18, 698 966 226. Ul. Kościuszki 1 (III p.) 
(202/Z)
u STOMATOLOGIA PRZY RóW-
NI ANNA I BARTOSZ NIEZGODZIŃ-
ScY. Nowoczesne leczenie stomato-
logiczne. Stomatologia bez bólu. Pełen 
zakres usług, implantologia, endodon-
cja, protetyka. Mikroskop, pantomo-
graf, tomografia liniowa. Ul. Sienkie-
wicza 4A/4, pn-sob. Tel. 530 602 603, 
www. przyrowni. eu (298/NT)
u STOMATOLOGIA ZALIŃSKA, Al. 
3 Maja 23, lek. stom. Elżbieta Zalińska. 
Tel. 692 073 576. Pełen zakres usług, 
RTG, chirurgia, endodoncja, protetyka, 
stomatologia dziecięca. (290/NT)

nowy Targ
u ANNA STOKŁOSA-PIELA lek. 
stom., dyżur całodobowy - 606 463 
125, 18 266 32 89, N. Targ, Kolejo-
wa 127. Leczenie i usuwanie zębów 
w znieczuleniu komputerowym „the 
Wand„, leczenie paradontozy, lasero-
terapia, ozonoterapia, rentgen - pano-
rama cyfrowa. Od pon.- sob. do godz. 
21. Rejestracja wyłącznie telefoniczna. 
(27/NT) 
u GABINET STOMATOLOGIcZNY, 
LEK. STOM. MAłGORZATA BUŃDA, 
LEK. STOM. PIOTR BUŃDA - SPE-
CJALISTA CHIRURGII STOMATO-
LOGICZNEJ, ul. Jana III Sobieskiego 15. 
Czynne pon.-pt., także W SOBOTĘ, po 
wcześniejszej rejestracji telefonicznej. 
Pełny zakres usług, chirurgia stomato-
logiczna. LASEROWE WYBIELANIE ZĘ-
BóW. Tel. 504 620 074. (142/NT)
u GABINET STOMATOLOGIcZ-
NY LEK. DENT. PAULINA SAMO-
LEJ-UJWARY. Leczenie dzieci i doro-
słych. EKSPRESOWE WYKONYWA-
NIE PROTEZ ZĘBOWYCH - pon. i czw. 
godz.12. Gabinet czynny pon.-pt. Tel. 
609 209 290. (105/NT)

poronin
u SIcHELSKI - STOMATOLOGIA. 
Poronin, ul. Kasprowicza 75 a (przy za-
kopiance), pn.-śr. 12-19, czw.-pt. 9-16, 
tel. 18 20 751 51. Przyjmują: lek. stom. 
Adam Sichelski, lek. dent. Ewa Ko-
ścielniak. Kompleksowe i nowoczesne 
leczenie. (81/Z)

Bukowina Tatrzańska
u BUKOWINA TATRZAŃSKA 
WIERCH RUSIŃSKI 66. GABINET STO-
MATOLOGICZNY lekarz dentysta: 
MIcHAł PASIcH, GABINET CZYNNY: 
piątek, sobota, niedziela - kontakt tel. 
784-151-943 (259/Z)

czarny dunajec
u Gabinet Stomatologiczny. 
Przyjmuje lek. dent. MAGDALENA 
FIT-RUTKOWSKA. Usługi stomatolo-
giczne. Ul. Kamieniec Dolny 18. Gabi-
net jest otwarty w środy w godz. 13-18. 
Rejestracja tel. 609 952 778. (438/Z)

jabłonka
u Gabinet Stomatologiczny. Przyj-
muje lek. dent. MAGDALENA FIT-
RUTKOWSKA. Usługi stomatologicz-
ne. Ul. Sobieskiego 7. Gabinet otwar-
ty we wtorki, czwartki i piątki. Reje-
stracja tel. 18 26 525 04, 609 952 778. 
(207/Z)
u cENTRUM STOMATOLOGII RO-
DZINNEJ „IMPLADENT„ lek. stom. 
MARZENA BOGACZ-KLUCZ, lek. 
stom. WOJCIECH KLUCZ. Jabłonka, ul. 
Wąska 2 (Juta). KOMPLEKSOWE LE-
CZENIE STOMATOLOGICZNE I PROTE-
TYCZNE, IMPLANTY, WYBIELANIE. Po-
niedziałek-sobota. 660 459 439, 606 
621 014, 18 26 528 83.(221/Z)

Zubrzyca Górna
u Gabinet w Zubrzycy Górnej 48B 
oferuje: stomatologia zachowaw-
cza i dziecięca, protetyka, chirur-
gia, rentgen. Czynne: pon.-pt. 10-20, 
sob. 12-16. Tel.: 604 519 887, 735 989 
347, (12) 272 63 55. (294/NT)

STOMATOLOGIA 

ESTETYCZNA
zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. Jasiewicz, 
ul. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 20 
156 97. (311/Z)

IMPLANTO- 

PROTETYKA
zakopane

u AVO-DENTAL, A. W. JASIEWICZ. 
Ul. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 
20 156 97, 18 20 625 40, 512 157 497. 
(230/Z)
u IMPLANTY - lek. stom. PAWEŁ 
SłOWIK, ul. Sabały 2, Zakopane. Po-
niedziałek-piątek 10-19. Tel. 18 20 14 
931, 602 49 09 24. (249/Z)
u IMPLANTY - IMPLANTOPROTE-
TYKA, lek. stom. Sebastian Sięka, ul. 
Sienkiewicza 22c, tel. 606 71 61 41. TO-
MOGRAFIA 3D (281/Z)

rabka-Zdrój
u cENTRUM STOMATOLOGII DO-
MINIK, ul. Zakopiańska 6a, Rabka. 
Tel.: 696025147. Dr n. med. MARcIN 
KOTOWSKI. Implanty z odbudową 
w 24h, odbudowa pełnych łuków zę-
bowych oraz kości. (463/Z)

jabłonka
u IMPLADENT S. c. cENTRUM 
STOMATOLOGIi RODZINNEJ - ul. 
Wąska 2, Jabłonka. KOMPUTEROWE 
PLANOWANIE W PROGRAMIE SIM-
PLANT IMPLANTACJA NATYCHMIA-
STOWA, ODBUDOWY TYMCZASOWE 
NA IMPLANTACH DO 48 GODZIN. Tel. 
606 621 014, 660 459 439, 18 26 528 
83.(219/Z) 

CHIRURGIA  

STOMATOLOGICZNA

zakopane
u TATRA MED ul. Chramcówki 9, 
Zakopane. Chirurgia stomatologiczna, 
implantologia, tomografia 3D. Recep-
cja: 530 433 433, 18 200 19 16. www. ta-
tramed. pl (291/Z)

poronin
u IMPLANTY, S3 Stomatologia, ul. 
Za Torem 28d, tel. 18 201 29 29. Lek. 
dent. ANDRZEJ ŻEGLEŃ - specjalista 
periodontolog, lek. dent. ANNA JA-
KUBIK - specjalista periodontolog. 
Chirurgia stomatologiczna, zabiegi pe-
riodontologiczne, implanty. 504 104 963 
(312/Z)

nowy Targ
u LEK. STOM. PIOTR BUŃDA, SPE-
CJALISTA CHIRURGII STOMATOLO-
GICZNEJ, N. Targ, Jana III Sobieskiego 
15. Czynne pon.-pt., także w SOBOTĘ, 
po wcześniejszej rejestracji telefonicz-
nej. LASEROWE WYBIELANIE ZĘ-
BóW. Tel. 504 620 074. (285/NT)

rabka-Zdrój
u cENTRUM STOMATOLOGII DO-
MINIK, ul. Zakopiańska 6a, Rabka. Tel.: 
696025147. Dr n. med. MARcIN KO-
TOWSKI, lek. dent. spec. chirurgii 
MARCIN WIŚNIEWSKI - chirurgiczne 
usuwanie zębów zatrzymanych, resek-
cje korzeni, usuwanie torbieli, implan-
ty. (464/Z)

ORTODONCJA
zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. JASIE-
WIcZ. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 
20-156-97, 18 20-625-40, 512 157 497. 
(90/Z)
u Giewont Stomatologia - lek. 
stom. KATARZYNA MATUSIAK-
HEłMEcKA. Tel. 18 542 70 18, 698 966 
226. Ul. Kościuszki 1 (III p.) (451/Z)

REHABILITACJA
zakopane

u CENTRUM REHABILITACJI 
SPORTOWEJ mgr Micha³ Zarzycki, 
ul. Jagiellońska 34. Rejestracja telefo-
niczna 604 504 966. (269/Z)

nowy Targ
u GABINET REHABILITACJI LECZ-
NICZEJ - rehabilitacja wszystkich scho-
rzeń kręgosłupa, po urazach ukła-
du kostnego, po urazach układu ner-
wowego - NIEDOWŁADY, po udarach 
mózgu. Korekcja wad postawy. Moż-
liwość wykonania zabiegów w domu 
pacjenta. Nowy Targ, ul. Gorczańska 
29, 605 079 054. (97/NT)

PERIODONTO- 

LOGIA
poronin

u S3 STOMATOLOGIA, Za Torem 
28 d, 18 201 29 29, lek. dent. AN-
DRZEJ ŻEGLEŃ - specjalista perio-
dontolog, lek. dent. ANNA JAKU-
BIK - specjalista periodontolog. 
Kompleksowe leczenie chorób przy-
zębia (paradontozy), usuwanie kamie-
nia poddziąsłowego, chirurgiczne wy-
dłużanie koron klinicznych. Zabiegi pe-
riodontologiczne. Przeszczepy dziąseł, 
pokrywanie recesji. (266/Z)

rabka-Zdrój
u cENTRUM STOMATOLOGII DO-
MINIK, ul. Zakopiańska 6a, Rabka. Tel.: 
696025147. Lek. dent. specjalista pe-
riodontolog ANNA JAKUBIK - sku-
teczne leczenie paradontozy, odsłonię-
tych szyjek zębowych, przeszczep dzią-
seł, korekta uśmiechu dziąsłowego,u-
suwanie kamienia poddziąsłowego, ko-
rekta wędzidełka. (465/Z)

MEDYCYNA 

ESTETYCZNA
zakopane

u AVO-DENTAL. Krupówki 50, Za-
kopane, tel. 18 20 156 97. (208/Z)
u PARO cLINIc, dr. n. med. Paweł 
Wnuk i lek. Joanna Malada-Kopiński. 
Botox, kwas hialuronowy (wype³-
nienie ust i zmarszczek), blefaropla-
styka powiek, liposukcja podbródka, 
stymulatory tkankowe. Aleje 3 Maja 5 
lok. B, 501 510 502. (458/Z)

ANALITYKA
zakopane

u PARO CLINIC. Punkt pobrań, dia-
gnostyka. Aleje 3 Maja 5 lok. B, tel. 501 
510 502. (459/Z)

u LABORATORIUM  „HORMON-
DIA” - o/Zakopane, ul. Makuszyńskie-
go 1, 18 20 174 22. Poniedziałek-piątek 
7.30-12.00. Pełny zakres badań labora-
toryjnych. Wynik możesz sprawdzić 
w internecie, poproś o kod dostę-
pu. Aktualne informacje zawsze na 
www. hormondia. pl (98/Z)

UzalEŻNIENIa
zakopane

u ODTRUcIE POALKOHOLOWE, 
ODWODNIENIA, NIEDOŻYWIE-
NIA - WIZYTY W DOMU PACJENTA. 
Lekarz MACIEJ WÓJCIK. Kroplów-
ki, zastrzyki, tabletki. TERAPIA. Tel. 601 
525 588, 696 213 825. (148/Z)
u ODTRUcIA PO ALKOHOLU,
KROPLóWKI, PłYNY WIELOELEK-
TROLITOWE. Dojazd do pacjenta. 
Profesjonalizm, życzliwość, dyskrecja. 
Do każdego pacjenta podchodzimy in-
dywidualnie.  24/H. Tel:507 240 999. 
(317/NT)

koninki
u WYJĄTKOWO SKUTECZ-
NY PROGRAM TERAPII - Prywat-
ne Centrum Terapii Uzależnień „KO-
NINKI„. DYSKRECJA - POMOC. DE-
TOKS - ODTRUcIA - BADANIA. Bez-
piecznie w szpitalu. 18 33 17 250, 18 33 
19 737, www. terapie. net. pl, www. po-
moc. terapie. net. pl (92/NT)

rabka
u INDYWIDUALNA TERAPIA UZA-
LEŻNIEŃ: alkohol, narkotyki, dopa-
lacze, leki, hazard, nowe technologie, 
itp. Konsultacje dla osób z proble-
mem i ich bliskich. Rabka-Zdrój, tel. 
515268322. (456/Z)
u OŚRODEK TERAPII UZALEŻNIEŃ 
„DEZYDERATA” - terapia stacjonar-
na, konsultacje indywidualne z zakresu 
uzależnień od alkoholu, narkotyków, 
leków, hazardu i innych zachowań 
kompulsywnych. Rabka-Zdrój, ul. Za-
ryte 25, www. dezyderata. com, +48 
530940354, +48 18 5447247, biuro@
dezyderata. com. pl (450/Z)

oTyłośĆ
zakopane

u cENTRUM DIETETYcZNE NA-
TURHOUSE W ZAKOPANEM, UL. 
KOŚCIUSZKI 15, ZAPRASZA NA BEZ-
PŁATNĄ KONSULTACJĘ DIETETYCZ-
NĄ: pomiary antropometryczne cia-
ła, badanie ilości tkanki tłuszczowej 
w organizmie, wskazówki dotyczące 
prawidłowego żywienia. 18 20 156 19. 
(337/Z)
u PORADNIA DIETETYCZNA - mgr 
inż. ANETA ZAJĄC. Indywidualny 
plan żywieniowy w zdrowiu i w choro-
bie (hipercholesterolemia, celiakia, nie-
doczynność tarczycy, itp.). Bezpłatna 
analiza składu ciała. Droga do Olczy 11 
c, 880 563 097. (355/Z)

OPIEKA
Skrzypne

u DOM SENIORA TATRZAŃSKA 
JESIEŃ - opieka długoterminowa, 
krótkoterminowa i dzienna. Skrzyp-
ne, ul. Wierchowa 20. Tel. 601 364 265, 
www. tatrzanskajesien. pl (169/NT)

maniowy
u DOM SENIORA EDEN - komfor-
towe warunki. Opieka długotermino-
wa, krótkoterminowa, dzienna, pobyty 
rehabilitacyjne. Maniowy, ul. Jana Paw-
ła II 12. Tel. 692 999 103, www. pensjo-
nateden. com (315/NT)

WETERYNARYJNE

zakopane
u PRZYCHODNIA WETERYNARYJ-
NA „TATRAVET”, ul. Staszica 5b. Pon.
-pt. 10-18, sob. 10-14. Ze względu na 
epidemię Covid-19 prosimy o tele-
foniczne umawianie wizyt: 18 54 
277 04, 669 897 438. www. tatara-
vet. pl (320/Z)

eprasa.pl c8be5291f8
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u DOMATOR - BIURO NIERUCHO-

MOŚCI  -  Zakopane.  665105040,  www.
domator-nieruchomosci.pl 
u Biuro Nieruchomości  TRZY KORO-

NY  -  Monika  Mastalska,  licencja  nr6224, 
SZCZAWNICA, Główna 28, Galeria Cen-

trum II p. 182622708, 607282401, www.
nieruchomości.018.pl,  e-mail:  biuro@nie-

ruchomości.018.pl 
u VEGA  -  NIERUCHOMOŚCI  ZA-

KOPANE,  UL.  DROGA  NA  BYSTRE  5 
600223020, 609999989 www.vega.biz.pl 
u BESTATE  Nieruchomości  Zakopane 
Wielka  Krokiew-Czecha  1.  www.bestate.
com.pl/zakopane + 48 506131463
u PROFESJONALNE  ADMINISTRO-

WANIE/ZARZĄDZANIE  NIERUCHO-

MOŚCIAMI  -  licencja  TATRA-DOMUS 
Hubicki  Oskar.  Kilkunastoletnie  doświad-

czenie.  oskarhubicki@tatra-domus.com, 
tel. 889189154 
u RE/MAX  DUO  –  MIĘDZYNARO-

DOWE BIURO NIERUCHOMOŚCI. ZA-

KOPANE  182073773,  NOWY  TARG, 
182755541,  KRAKÓW.  www.remax-
polska.pl/duo
u VisitZakopane  - NIERUCHOMOŚCI, 
SPRZEDAŻ, WYNAJEM. Ul. Zwierzyniec-

ka 31, 600494949. 
u CHATA  POD TATRAMI  -  nierucho-

mości,  Kościelisko,  ul.  Mocarni  26,  606 
701  770,  660  503  770,  www.nierucho-

moscizakopane.com.pl 
u PERFECT  NIERUCHOMOŚCI  ul. 
Kościuszki  8  Zakopane,  tel.  600820576, 
886896759  www.perfect-nieruchomo-

sci.pl 
wynajem

u Wynajmę  lokal  w  bardzo  dobrym 
miejscu w Zakopanem ul. Chramcowki bli-
sko dworca PKP PKS na biuro usługi 40 m 
3.000 opłata za miesiąc. 601208213
u DO  WYNAJĘCIA  LOKAL  HAN-

DLOWO  -  USŁUGOWO  -  BIUROWY, 
Zakopane centrum, ul. Kościuszki - ok. 57 
m2 - 691 124 272.
u Do wynajęcia LOKAL USŁUGOWO-
HANDLOWY w Zbie, 420 m2, 692 112 
113.
u Wynajmę kawalerkę w Nowym Targu 
w domu prywatnym. Cena 1800 z media-
mi. 788 206 545, 791521554
u DO WYNAJĘCIA  LOKAL  NA  PIZ-

ZERIĘ W ZAKOPANEM. 502 658 638
u DO  WYNAJĘCIA  PLAC  POD  MA-

GAZYN. 502 658 638 
u WYNAJMĘ  BUDĘ  HANDLOWĄ 
PRZY WYCIĄGU NARCIARSKIM W ZA-

KOPANEM. 502 658 638
u Wynajmę HALĘ: MAGAZYN/ PRO-

DUKCJA - 250m. Nowy Targ, ul. Składo-

wa. Tel. 602 290 555 
u DO WYNAJĘCIA SZAŁAS POD KU-

LIGI. 502 658 638 
u DO  WYNAJĘCIA  HALE  NA 

WARSZTAT  SAMOCHODOWY,  LA-

KIERNIĘ,  PRALNIE,  HURTOWNIĘ,  MA-

GAZYN. 502 658 638 
kupno

u KUPIĘ MIESZKANIE / BEZ POŚRED-

NIKÓW / ZA GOTÓWKĘ / MOŻE BYĆ 
DO  REMONTU  /  ZADŁUŻONE  /  PA-

WEŁ - tel. 534 708 235
u Kupie  dom  lub  działke  Zakopane  , 
Białka Tatrzańska okolica. 660797241
u Kupię ZIEMIE ROLNĄ - gmina Czarny 
Dunajec - 789 237 589.
u KUPIĘ działkę, dom, mieszkanie - 513 
835 301

zamiana
u ZAMIENIĘ  LUKSUSOWY  SAMO-

CHÓD  ZA  NIERUCHOMOŚĆ  ROLNĄ 
BĄDŹ LEŚNĄ - 789 237 589

sprzedaż
u ZAKOPANE,  DZIAŁKA  BUDOW-

LANA 1200m2, cena 670000zł. DOMA-

TOR. 665105040
u ZAKOPANE  -  PENSJONAT  blisko 
centrum. DOMATOR 665 105 040 

u Zakopane  -  CENTRUM  NOWE 
APARTAMENTY  Z  GARAŻEM  POD-

ZIEMNYM. DOMATOR 665105040 
u APARTAMENT Za Strugiem, Zakopa-
ne - 607 506 428.

TURYSTYKA  

I WYPOCZYNEK
u WCZASY  DLA  SENIORA  –  KRY-

NICA MORSKA – 8 dni, marzec od 999 
zł/os.,  kwiecień  od  1099  zł/os.,  maj  od 
1249  zł/os.,  czerwiec  od  1649  zł/os.  i 
inne  www.owjantar.pl,  (55)  247-60-30, 
534-244-044. STEGNA – 8 dni – maj od 
1099  zł/os.,  czerwiec  od  1399  zł/os.,  li-
piec od 1349 zł/os.,  sierpień od 1349 zł/
os., wrzesień od 1199  zł/os. www.owcu-

bex.pl,  (55)  247-83-47. WWW.WCZA-

SY-SENIOR.PL

ANTYKI
u ANTYKI - SKUP, SPRZEDAŻ - Zako-

pane, Kościuszki 3 (Granit, III p.). Tel. 601 
464 133 

sPrzEdaŻ
budowlane

u DESKI JESIONOWE I DĘBOWE. 607 
586 086.

tv,agd,komputery
u TELEWIZJA:  SATELITARNA/NA-

ZIEMNA,  TELEWIZORY,  INTERNET, 
KAMERY, PRĄD. SPRZEDAŻ, MONTAŻ, 
SERWIS  INSTALACJE  INDYWIDUALNE 
i ZBIORCZE. Tel: 603 055 556, 18 207 
42 27 

maszyny, narzędzia
u MASZYNY  STOLARSKIE  602  580 
332 
u Z powodu wyjazdu maszyny narzędzia 
stolarskie, przyczepy ciągnik narzędzia hy-

drauliczne, armatura 514 499 602  
u PŁUGI  DO  ŚNIEGU, WIRNIKOWY, 
ZETORY. 605 306 294.
u MASZYNĘ DO KORBOCY I OSCYP-

KÓW. 880 642 310 
u PRZYCZEPKI KIPROWANE. 608 575 
923

różne
u SERKI. 600 665 671.
u Sprzedam  GOBELIN  -  pejzaż  zi-
mowy  -  (145/80).  TORBY  JUHASKIE. 
CHODNIKI  TKANE  NA  KROŚNIE.  Tel. 
793 887 893
u SUCHY OPAŁ. 609 053 978 
u GAŁKI - duży wybór. 699 910 429.
u Profesjonalne oświetlenie LED Budyn-

ków 510 557 980
u LEDy na wymiar do Hoteli Pensjona-
tów 510 557 980
u SPRZEDAM  SIANO  W  BALACH. 
502 658 638 
u LED  do  kostki  brukowej  na  wymiar, 
510557980
u FOTOWOLTAIKA SOLARY DO BA-

CÓWEK - 510 557 980
u SIANOKISZONKA W BALACH. 18 
28 570 26  
u BALE suche i mokre. 692 180 309.

u NOWE KILIMY RĘCZNIE TKANE (z 
owczej  wełny). Wzór:  jarzębina  (60/80). 
Tel. 793 887 893
u Suche drewno opałowe. 784137761
u OWIES pół tony. 510 964 780.
u PALUSZKI PASZOWE. 538 853 926.
u OPAŁ  ŚWIERK  SUCHY.  609  927 
174.
u PUCH Z GĘSI. 534 122 947.
u DREWNO OPAŁOWE. 698 125 795 

zwierzęta
u KROWĘ  CIELNĄ  2  CIELESI  MEN-

TALKE. 504 746 420   

u Gęsi własnego chowu. Smalec z  gęsi. 
888-341-556
u Sprzedam CIELĘ - 662 887 856.
u Sprzedam  JAŁÓWKI  i  CIELISIE.  ŁA-

DOWACZ DO GNOJU. Długopole.  501 
806 874.
u Sprzedam  PROSIĘTA,  WŁASNEGO 
HOWU, WAGA 25-35kg, szczepione, od-

robaczone. 538 853 926. 
u ŚWINIE. 503 456 874 
u Jałówkę SIMENTAL 8 miesięcy cielna. 
784121780  
u Sprzedam  krowę  wysokocielną. 
516439574

MOTORYZACJA
kupno

u SKUP  SAMOCHODÓW,  PŁA-

CĘ  LEPIEJ  OD  INNYCH.  GOTÓWKĄ. 
600225631.

ZDROWIE I URODA
u DYPLOMOWANY  TERAPEU-

TA - MASAŻYSTA I ENERGIOTERAPEU-

TA. Usuwam bóle różnego rodzaju, depre-

sje  i  inne problemy zdrowotne. 150 zł/te-

rapia.  (jeśli  terapia  nie  pomoże,  nie  biorę 
pieniędzy) 787 036 888.

MATRYMONIALNE
u MATRYMONIALNE  -  PRZYSTOJNY 
POZNA PANIĄ W CELACH MATRYMO-

NIALNYCH. 536 768 210 

UsłUgI
budowlane

u DOCIEPLANIE  BUDYNKÓW 
,,PROGRAM  CZYSTE  POWIETRZE” 
Ocieplanie  Pianą  ,  Ocieplanie  Celulozą. 
602521334
u OGRODZENIA, www.hajdukowie.pl. 
692 069 284. 
u Instalacje  elektryczne,  elektryk, 
pomiary,  alarmy,  odbiory,  projekty. 
730388380  biuro@uelektryka.pl  https://
uelektryka.pl/
u MALOWANIE  WNĘTRZ  TRADY-

CYJNE,  NATRYSKOWE  (do  1000  m2/
dzień),  TYNKI  DEKORACYJNE,  GŁA-

DZIE - 660921810.
u WYKOŃCZENIA WNĘTRZ,  SZPA-

CHLOWANIE,  MALOWANIE,  ŁAZIEN-

KI. 793 628 855 
u TYNKI  TRADYCYJNE  Z  BIAŁEGO 
KWARCU, POD MALOWANIE - ATRAK-

CYJNA  CENA,  WYLEWKI  MASZYNO-

WE. 665719051. 
u Tynki  maszynowe  wykonam. 
698197928

u Schody  drewniane  usługi  stolarskie. 
609 922 221
u Remonty/Wykończenia/Poddasza. 
794 964 176 Zakopane
u TYNKI MASZYNOWE I TRADYCYJ-
NE  NA  PIASKU  KWARCOWYM,  WY-

LEWKI MASZYNOWE, 507581818.
u ELEKTRYK - Tel. 662 140 933.

u MALOWANIE,  SZPACHLOWANIE 
POMIESZCZEŃ. 609 360 233.
u USŁUGI  BLACHARSKO-DEKAR-

SKIE, KRYCIE I PRZEKRYCIA DACHÓW, 
KOMINY, BALKONY, RYNNY, GZYMSY, 
FASADY. 889 388 484.
u KAMIENIARSTWO,  WYKOŃCZE-

NIA WNĘTRZ,  MALOWANIE,  PANELE, 
FILZOWANIE itp. 607572312

u Prace wysokosciowe. 668266881
u REMONTY I WYKOŃCZENIA od A 
do Z. 572624414.
u TYNKI I WYLEWKI MASZYNOWE, 
CEMENTOWO-GIPSOWO-WAPIENNE, 
TRADYCYJNE.  ZACIERANIE  MECHA-

NICZNE. 513 851 780, 18 26 598 80. 
u BUDOWY  DOMÓW  OD  POD-

STAW  ORAZ  WIĘŹBY  DACHOWE 
WRAZ Z POKRYCIEM. 572624414. 
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OGŁOSZENIA DROBNE

PRACA
dam

u PRZYJMĘ  NA  PRAKTYCZNĄ  NA-

UKĘ  ZAWODU  -  SPRZEDAWCA  W 
SKLEPIE  TECHNICZNYM  (ELEKTRO-

NARZĘDZIA, SPRZĘT OGRODNICZY I 
ODŚNIEŻAJĄCY). 600 38 38 52 
u Pensjonat w centrum Zakopanego za-
trudni PRACOWNIKÓW RECEPCJI. Pra-
ca  stała  w  systemie  dziennym  oraz  noc-

nym, na pełny etat  lub pół etatu. CV pro-

szę  wysyłać  na  adres:  recepcja.rekruta-
cja@wp.pl  lub  kontakt  telefoniczny:  666 
37 83 57.
u Restauracja  na  Krupówkach  zatrudni 
KELNERKĘ. 668 404 790.
u Restauracja  w  Lipnicy  Wielkiej  po-

szukuje  osoby  na  stanowisko  Szefa Kuch-

ni. Więcej informacji pod numerem telefo-

nu. 534 854 513 
u NIEMCY  -  PODATKI,  RODZINNE, 
TŁUMACZENIA. 50227 9748. 

u Przedsiębiorstwo  Budowlane  Sikora 
poszukuje pracowników w  zawodzie:  po-

mocnik,malarz,  cieśla,zbrojarz,murarz,o-

perator  koparko  ładowarki,  roboty  wy-

kończeniowe.  602629623  sikorapbt@in-

teria.pl
u KASJERKĘ  DO  SKLEPU  SPOŻYW-

CZEGO - Biały Dunajec - 888 472 789.
u PANIĄ  DO  POMOCY W  PENSJO-

NACIE, w centrum Zakopanego - 535 511 
994.
u Zatrudnię  POMOCE  KUCHENNE, 
BUFETOWE - dobra płaca. Praca sezono-

wa  lub  stała,  umowa  o  pracę.  Zakopane 
centrum. 502 271 486.

u PIEKARNIA  ZAREMBA,  ZAKOPA-

NE  przyjmie  FAKTURZYSTKĘ,  od  zaraz. 
570 644 318 
u Pensjonat  w  centrum  Zakopane-

go  zatrudni  PANIĄ  DO  PRZYGOTO-

WYWANIA POSIŁKÓW, co drugi dzień. 
666378357.
u Potrzebna Pani do sprzątania i pomo-

cy  przy  produkcji  w  cukierni  w  Nowym 
Targu  godziny  7.00-13.00  od  3  do  6  dni 
w  tygodniu.  694357379  adam132795@
wp.pl
u SPRZĄTANIE  APARTAMENTÓW, 
prawo jazdy, 791 353 569 

u Stacja Narciarska  Polana  Szymoszko-

wa  zatrudni  na  sezon  zimowy OBSŁUGĘ 
PARKINGU. Więcej informacji pod nr tel.: 
601 628 584  
u Przyjmę  do  pracy  STYLISTKĘ  PA-

ZNOKCI,  KOSMETYCZKĘ,  KOSMETO-

LOGA Z DOŚWIADCZENIEM. 600 332 
129.

u EKSTRA STAWKA!!! Potrzebna oso-

ba do robienia i smażenia Paczków w tłusty 
czwartek!!!  694357379  adam132795@
wp.pl
u Pilnie  zatrudnię  pomoc  na  stoisko 
handlowe  pod  Gubałówka. Więcej  infor-
macji  pod  numerem  telefonu.  Tel:  +  48 
798 695 949.
u WIZY  USA,  WYJAZDY,  ZIELONA 
KARTA. 501 809 644 
u Restauracja ,, U Śliwy” zatrudni na sta-
nowisko POMOC KUCHENNĄ. Praca co 
drugi dzień. tel. 601 055 093 
u Park  Handlowy  Stopiak  w  No-

wym  Targu  zatrudni  rencistę  na  stano-

wisku:  OCHRONIARZ  -  STRÓŻ.  Tel. 
880254579.
u Stacja  Narciarska  Polana  Szymosz-
kowa zatrudni na sezon zimowy do pracy 
w gastronomii: - pomoce kuchenne - oso-

by na zmywak  i do zbierania naczyń z sali 
Więcej informacji tel.: 693 319 707  

KANCELARIE 

PRAWNE
u Kancelaria  Prawna  TatraLEX  świad-

czy  usługi  doradztwa  prawnego,  media-
cji,  reprezentacji  przed  urzędami  i  sąda-
mi  oraz  udziela  wsparcia  przy  rozwiązy-

waniu sporów. Rzetelność, poufność i do-

stępność cenowa gwarantowane. Deutsch, 
русский,  english. Usługi  zdalne oraz  u 
Klienta.  Kontakt:  kancelaria@tatralex.pl, 
+48 500-372-428.

BIZNES
u Wydzierżawię  działkę  w  Ludźmierzu 
przy  trasie  Nowy  Targ-Czarny  Dunajec. 
608729122
u Przyjmę reklamę na działce. 608 729 
122.

PoŻyczkI
u PROVIDENT. 571 240 909.

BIURA RACHUNKOWE
u BIURO  RACHUNKOWE  -  DO-

RADZTWO  PRAWNE  -  PEŁNY  ZA-

KRES  ORAZ  SZKOLENIA  BHP  I 
PPOŻ - PROFESJONALNIE - PRZYSTĘP-

NE  CENY  -  UL.  STOLARCZYKA  blok 
8,  mieszkania  29  (parter)  -182000678, 
501515342. 

NIErUcHoMoścI
pośrednictwo

u PANORAMA  Nieruchomości  Zako-

pane,  ul.  Zamoyskiego  20a.  tel.504  331 
188, Zapraszamy do współpracy. 

SKUP 
AUT

sprZedaż cZęści

NAJLEPSZE CENY

Nowy Targ, 
ul. Ceramiczna 7A 
Tel. 696 774 738

pRaca w aUSTRII
na warunkach austriackich dla:

cieśli sZalUnkowycH, 
mUrarZy, ZBrojarZy, 
dekarZy, elektryków, 

HydraUlików, 
spawacZy, ślUsarZy, 

monterów, stolarZy, 
operatorów żUrawia

Komunikatywny j. niemiecki

kontakt: 
praca@euro-labora.com

+48 32 417 20 56, 502 693 712, 
535 655 034, 533 550 034

certyfi kat: 14601

papI SERVIcE 
Sp. z o.o.  

ZATRUDNI 

kIEROwcÓw
WYMAGANE KAT. C+E 

ORAZ  
UPRAWNIENIA ADR 

TEL. 18 20 74 845

FHU „EFER” zatrudni pROJEkTanTa 
w branży elektroenergetycznej

n projektowanie, nadzór nad projektami 
sieci elektroenergetycznych,

n przygotowywanie dokumentacji 
technicznej i formalno-prawnej,

n przygotowanie wycen w celu realizacji 
inwestycji

wymagania:
l wykształcenie kierunkowe elektryczne, 

ewentualnie w trakcie nauki,
l znajomość prawa budowlanego oraz 

norm technicznych,
l znajomość programu AutoCAD,

Możliwość zatrudnienia osoby 
do przyuczenia na stanowisko 

Asystenta projektanta.
Zainteresowanych prosimy o kontakt  

pod nr 602-291-850
Adres mailowy: efer@efer.pl

SkUp zŁOmU
Tel. 606 523 404
Najlepsze ceny!

Nowy Targ, ul. Ceramiczna 10

sprZedaż cZęści 
UżywanycH
Tel. 18 26 637 50

Złomowanie 
pOJazdÓw

wŁaSny TRanSpORT 

l gaz grzewczy propan
l olej opałowy
l paliwa - hurt

      Tel.  601 500 321
  609 456 201

Stacja Paliw MOYA
Szaflary, ul. Zakopiańska 2k

l Odbiór odpadów:
 - kOmUnaLnycH
 - w kOSzacH O pOJ.
   od 120 do 1100 l
 - BUdOwLanycH
 - pOREmOnTOwycH
 - InnycH

l wynaJEm kOnTEnERÓw
 od 7 m3 do 40 m3

l wywóz nieczystości
 płynnych

l Oferujemy również usługi 
    maszynami budowlanymi

      Tel.  607 500 231
  601 500 321

STUdnIE  
gŁęBInOwE
system szwedzki, w 1 dzień

możliwość projektów

pompy ciepła

odwierty  
dO 150 m

Tel. 607 980 682
          605 632 978

eprasa.pl c8be5291f8
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REKLAMA

u HYDRAULIK - 728 247 495.
u DOCIEPLENIA  BUDYNKÓW,  Z 
WŁASNYM  RUSZTOWANIEM,  MON-

TAŻ PODBITEK. 505 821 021 
u Malowanie , Gładzie. 668266881
u  REMONTY,  SZPACHLOWANIE  RE-

GIPSY. 508 950 884   
u ŁAZIENKI, PŁYTKI, PANELE, MALO-

WANIE itp. 796 544 016.

u KAMIENIARSTWO. 882080371.
u FLIZOWANIE,  REMONTY,  WY-

KOŃCZENIA. 882080371.
u TYNKI,  WYLEWKI  MASZYNOWE. 
PROFESJONALNIE, TANIO. 606433864.
u MALOWANIE  DACHÓW,  ELEWA-

CJI. Wieloletnia praktyka, dobór materia-
łów.  338730601,  602882325  www.ma-
luty.com.pl
u BUDOWY  DOMÓW  OD  POD-

STAW, DACHY. 608 729 122.
u FASADY  -  DOCIEPLENIA  -  NA 
MATERIAŁACH  WYSOKIEJ  JAKOŚCI. 
ATRAKCYJNE CENY. 507581818 
u DOCIEPLANIE  STYROPIA-

NEM - 606433864
inne

u WYCINKA,  PRZYCINKA  DRZEW 
W  TRUDNYCH  WARUNKACH  -  691 
317 098.

u LASTRYKO Odnawianie: schody, bal-
kony, nagrobki.516747535.
u Sprzątanie:  APARTAMENTÓW, 
MIESZKAŃ,  BIUR,  DOMÓW.  ZARZĄ-

DZANIE  APARTAMENTAMI.  796  365 
194, 536 154 488 
u ZABEZPIECZANIE  OBIEKTÓW 
PRZED  SZKODNIKAMI  zgodnie  z  zało-

żeniami GMP, GHP, HACCP. 18 20 63 868 
w.21, 602 229 658

u Specjalistyczny  ZAKŁAD  ZWAL-

CZANIA OWADÓW I GRYZONI. 18 20 
63 868 w.21, 602 229658 
u Dokumentacja  GMP,  GHP,  HACCP, 
harmonogram  badań  mleka,  doradztwo 
Rolniczy Handel Detaliczny  (RHD), MLO 
itp.  Wdrażam  dokumenty  pod  Inspekcję 
Sanitarną,  Weterynaryjną.  783669317 
haccp.sz@wp.pl

u PRALNIA ZAWRAT  -  PRANIE, MA-

GLOWANIE  -  pościele,  obrusy,  ręczniki 
itp. 501 788 640  

TłUMaczENIa
u TŁUMACZENIA  PRZYSIĘGŁE 
WSZYSTKIE  JĘZYKI  -  M. WAGNER.  N. 
Targ, Rynek 11. 182661033, 502279748. 

Ogłoszenie
Przed Sądem Rejonowym w Zakopanem pod sygn. akt l Ns 755/22 

z wniosku Ewy Jirowec toczy się postępowanie o zasiedzenie położo-

nych w Bukowinie Tatrzańskiej działek ewidencyjnych o numerach 

2077/1, 2078/1, 2082/1, 2083/1, 2092/11, 2092/15, 2093/2, 

2099/5, 5100/5, 5118/6, 2163/3, 2165/1, 2165/2, 2165/5, 

2165/6, 5165/7, 2165/12, 2166/2, 2174, 2177/5, 2185/7, 

2182/38, 2184/3, 2184/3, 5184/10, 2189/1, 2189/3, 2209/6, 

2209/12, 2210/33, 2211/21 2211/26, 2211/28, 2212/7.

Sąd wzywa osoby roszczące sobie prawa do w/w nieruchomo-

ści, aby w terminie trzech miesięcy od ukazania się ogłoszenia zgło-

sili swój udział w postępowaniu, wykazując swoje prawa do opisanej 
wyżej nieruchomości, gdyż w przeciwnym wypadku zostaną oni pomi-
nięci w toczącym się postępowaniu i Sąd stwierdzi zasiedzenie, jeżeli 
zostanie ono udowodnione.

Ogłoszenie
Sąd Rejonowy w Zakopanem prowadzi pod sygn. I Ns 359/22 

z wniosku Stanisława Bachledy postępowanie o stwierdzenie zasie-
dzenia położonej w Zakopanem, obręb 81 nieruchomości stano-
wiącej działkę ewidencyjną nr 63, która położeniem i konfigura-
cją odpowiada parceli gruntowej l. kat.3134/18 powstałej z podzia-
łu parceli gruntowej l. kat. 3134/4 ujawnionej w LWH 3075, gdzie 
jako ostatnia właścicielka ujawniona pozostawała Teresa z Chy-
ców Palider.

Sąd wzywa następców prawnych Teresy z Chyców Palider oraz 
wszystkie osoby zainteresowane, aby w terminie 3 miesięcy od daty 
zamieszczenia ogłoszenia zgłosiły się do tut. Sądu i wykazały swo-
je prawa do przedmiotu postępowania pod rygorem pominięcia.

Jeżeli w tym terminie nikt się nie zgłosi, albo praw swoich nie 
wykaże, Sąd stwierdzi zasiedzenie, o ile zostanie ono wykazane.

OLEJ OpaŁOwy
OLEJ napędOwy

BIURO: 
PORONIN, Kasprowicza 28, 

pon.- piąt. 8.00-17.00
Tel./Fax: 18 2074845, 18 2074224

STacJE paLIw: 
ZAKOPANE, Spyrkówka 4 
NOWY TARG, Składowa 11

CENY HURTOWE. ZAPRASZAMY 

Dorabiamy 
KLUCZE 

SAMOCHODOWE 
z immobilizerami 

do samochodów europejskich, 
japońskich, amerykańskich.

AWARYJNE OTWIERANIE  
ZATRZAŚNIĘTYCH SAMOCHODÓW

AUTO SERWIS GALICA
ul. Piłsudskiego 19 

34-520 Poronin

Tel. 18 20 741 74
605 610 691, 601 56 11 18

OLEJ OpaŁOwy
ekoterm plus

paLIwa ORLEn
nOwy TaRg
ul. Składowa 12b
tel. 18 26 48 019, 

609 820 296

zakOpanE
ul. Żeromskiego (COS)

tel. 18 20 614 71

Ogłoszenie
Sąd Rejonowy w Zakopanem prowadzi pod Sygn. I Ns 

211/23 z wniosku Jacentego Lassaka postępowanie o stwier-
dzenie zasiedzenia położonej w zakopanem, obręb 2, nie-
ruchomości oznaczoną jako działka ewidencyjna nr 236 po-
wstałej z parceli gruntowych I. kat. 10134/1 i 1O134/3 ujawnio-
nych w prowadzanej przez Sąd Rejonowy  w Zakopanem księ-
dze wieczystej nr NS1Z/OOO01868/7, w której jako współwła-
ściciele ujawnieni pozostają Józef Lasak syn Stanisława i Anny, 
Helena Lasak córka Macieja i Marii, Anna Morawa Gawron 
córka Macieja, Stanisław Słodyczka syn Jana i Agnieszki, Józef 
Słodyczka syn Jana i Agnieszki, Maria Bukowska córka Jakuba 
i Anny, Maria Zubek córka Franciszka i Marii, Anna Kula córka 
Franciszka i Marii, Antonina Zubek córka Franciszka i Marii, An-
tonina Słodyczka córka Jakuba i Zofii, Stanisław Słodyczka syn 
Jakuba i Zofii, Jan Słodyczka syn Jakuba i Zofii, Maria Słodycz-
ka córka Jakuba i Zofii, Andrzej Słodyczka syn Jakuba i Zofii, 
Stanisław Zubek syn Jana i Marii, Józef Zubek syn Jana i Marii, 
Maria Zubek córka Franciszka i Marii, Regina Słodyczka, Mar-
cjanna Karpiel, Agnieszka Słodyczka, Stanisław Słodyczka, Ma-
ria Bukowska, Józef Słodyczka, Jakob Słodyczka, Józef Kula syn 
Jędrzeja, Jan Kula syn Jędrzeja, Stanisław Słodyczka syn Jaku-
ba, Jakub Słodyczka syn Jakuba, Józef Słodyczka syn Jana, Sta-
nisław Słodyczka syn Jana, Józef Słodyczka Jasionek, Stanisław 
Słodyczka Jasionek.

Sąd wzywa następców prawnych osób wymienionych po-
wyżej oraz wszystkie osoby zainteresowane, aby w terminie 3 
miesięcy zgłosiły się do tut. sądu i wykazały swoje prawa do 
przedmiotu postępowania pod rygorem pominięcia.

Jeżeli w tym terminie nikt się nie zgłosi, albo praw swoich nie 
wykaże, Sąd stwierdzi zasiedzenie, o ile zostanie ono wykazane.

Wyprzedaż 
sprzętu zimoWego
Wyprzedaż 
sprzętu zimoWego

eprasa.pl c8be5291f8
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Więcej zdjęć 
w internecie na 

www.24tp.pl                               

e-mail:  

p.pelka@24tp.pl

4/2024 SKOKI NARCIARSKIE

KOMBINACJA NORWESKA

Na nic zda³y się zaklęcia 
trenerów i dzia³aczy, że teraz 
w³aśnie na polskich obiektach 
nasi zawodnicy do³ączą do 
światowej czo³ówki. Nic takiego 
się nie zdarzy³o,  aczkolwiek 
próby w³ączenia się do walki 
o czo³owe lokaty by³y.

O
statecznie zakończyło się szó-
stymi miejscami w konkursach 
drużynowych i znowu miejscem 
poza pierwszą dziesiątką w kon-
kursach indywidualnych. Nieste-

ty takie aktualne są możliwości polskich skocz-
ków i pozycja w światowej hierarchii tej dys-
cypliny.

Konkurs na skoczni normalnej w Szczyr-
ku (HS-104) od samego początku narażony 
był na kłopoty, bo prognozy pogody nie były 
optymistyczne. W końcu jednak udało się ro-
zegrać kwalifikacje, które wygrał Słoweniec 
Anze Lanisek. Polacy tradycyjnie poza pierw-
szą dziesiątką. Drugiego dnia pogoda jeszcze 
bardziej się pogorszyła. Mimo to jury zdecydo-
wało się o przeprowadzeniu zawodów. Zawod-
nicy wchodzili na belkę startową i wielu z nich 
było zdejmowanych, bo momentami siła wia-
tru dochodziła do 7 m/sek. Organizatorzy jed-
nak z determinacją dążyli do rozegrania cho-
ciażby jednej serii. Jej wyniki zgodnie z regula-
minem dawałyby końcowy rezultat. Po dwóch 
godzinach walki z wiatrem skoki oddało 40 za-
wodników i w tym momencie na czele był Da-
wid Kubacki. Do zakończenia serii brakowało 
skoków 10 zawodników, ale wiatr się wzma-
gał i jury zdecydowało się o zakończeniu za-
wodów, uznając je za nieodbyte. To już drugi 

raz, gdy Szczyrk znalazł się w takiej sytuacji. To 
tu miały być rozegrane w 2022 roku mistrzo-
stwa świata juniorów i właśnie ze względu na 
warunki atmosferyczne zostały przeniesione do 
Zakopanego. Pechowy ten Szczyrk.

Prognozy na zawody w Zakopanem też 
nie były optymistyczne. Niektóre agencje za-
powiadały prawdziwy armagedon pogodowy. 
Owszem, momentami wiało nawet dość moc-
no, ale jednokierunkowo w plecy. Zawodnicy 
otrzymywali rekompensaty punktowe nawet 
powyżej 25 punktów. Zawody jednak odbyły 
się bez przeszkód, sprawnie i w wyznaczonym 
czasie. To ma znaczenie, bo transmisje idą nie 
tylko na kanały TVP, ale przede wszystkim na Eu-
rosport, a to ważni sponsorzy Pucharu Świata. 
Kwalifikacje do konkursu indywidualnego wy-
grał Austriak Stefan Kraft. Najlepszym z Pola-
ków był Dawid Kubacki - 18. miejsce. Do kon-
kursu zakwalifikowała się cała dziewiątka Po-
laków, bo mogliśmy skorzystać z dodatkowych 
3. miejsc, z tzw. kwoty krajowej.

Drugiego dnia rozegrano klasyczny kon-
kurs drużynowy, w którym zespoły startują 
w czteroosobowych składach. Polacy wystąpi-
li w składzie: Kamil Stoch, Paweł Wąsek, Alek-
sander Zniszczoł i Dawid Kubacki. Do składu nie 
zmieścił się Piotr Żyła, dotychczasowy żelazny 
członek polskiej drużyny. Konkurs indywidual-
ny potwierdził, że była to słuszna decyzja tre-
nera Turnbichlera. Polacy po skoku Stocha zaj-
mowali 6. lokatę. Na czwarte miejsce przesu-
nął nas Wąsek, tę pozycję utrzymał Zniszczoł, 
ale po skoku Kubackiego na półmetku zajmo-
waliśmy 5. miejsce. W drugiej serii Polacy zno-
wu zsunęli się na 6. miejsce, ale po skokach Wą-
ska i Zniszczoła awansowaliśmy na 4. pozycję, 
z szansami walki o 3. miejsce, bo o zwycięstwo 
rywalizowali Austriacy ze Słoweńcami.  O wy-
granej Austriaków zadecydował Stefan Kraft. 

Na nic zaklęcia

Trener Thomas Thurnbichler zmieni³ sk³ad naszej drużyny, pominą³ będącego w s³abej formie 
Piotra Ży³ę, ale nawet ta decyzja nie da³a spodziewanych rezultatów.

Aleksander Zniszczo³ by³ najlepszym polskim skoczkiem, po pierwszej serii konkursu indywidualnego mia³ nawet szansę na podium.

Zawodniczka KS Chocho³ów Joanna Kil 
odnios³a życiowy sukces, 
wygrywając zawody w kombinacji 
norweskiej Pucharu Kontynentalnego 
w niemieckim Klingenthal. 

J oanna Kil, podobnie jak wszyscy specja-
liści od kombinacji norweskiej, zaczynała 
od skoków. Debiutowała w zawodach FIS 

w rumuńskim Rasnowie, gdzie zajęła 12. miej-

sce. Później reprezentowała nasz kraj zarówno 
w skokach, jak i kombinacji norweskiej w kate-
gorii juniorek i seniorek, nie odnosząc jednak 
znaczących sukcesów. No może poza brązo-
wym medalem na Uniwersjadzie. W pewnym 
momencie po wielu perturbacjach postanowiła 
zakończyć karierę. Zajęła się trenowaniem dzie-
ci i młodzieży w biegach narciarskich w KS Cho-
chołów. Do powrotu do profesjonalnego upra-
wiania sportu 23-latkę z Chochołowa namówił 

były zawodnik i trener skoków Krystian Długo-
polski. Jak widać - opłaciło się. Już w grudniu 
w zawodach PŚ w austriackim Ramsau dwu-
krotnie uplasowała się w drugiej dziesiątce, zaj-
mując odpowiednio 16. i 15. miejsca. Ten wy-
nik prawie powtórzyła w Oberstdorfie, zajmu-
jąc odpowiednio 21. i 16. miejsca. Podczas zma-
gań w Klingenthal po konkursie skoków Joan-
na Kil plasowała się na 5. miejscu. Pobiegła jed-
nak znakomicie, pokonując drugą po skokach 

Niemkę Sofię Eggensberger aż o 12, 2 sekundy. 
To rzadki przypadek, gdy polska zawodniczka 
w sporcie narciarskim wygrywa z rywalkami zza 
Odry. W drugich zawodach w Klinghental Jo-
anna Kil zajęła 2. miejsce. Po skokach chocho-
łowianka była dopiero 7., ze stratą 57 sekund. 
W biegu znowu zaprezentowała się świetnie, 
ale do zwyciężczyni Niemki Sophie Maurus za-
brakło tylko 1,8 sekundy. 

zk

Życiowy sukces Joanny Kil

Niestety rywale z grupy Kubackiego byli od nie-
go zdecydowanie lepsi i Polska tak jak zaczęła, 
ukończyła konkurs na 6. miejscu.

Niedzielny konkurs indywidualny zno-
wu był pasjonującym widowiskiem z dużymi 
emocjami dla Polskich kibiców. Po pierwszej se-
rii prowadził Kraft, przed swoim rodakiem Ho-
erlem i Słoweńcem Laniskiem. Czwarte miejsce 
po kapitalnym skoku na 141,5 metra zajmował 
Zniszczoł.  W drugiej próbie niezły skok oddał 
Kubacki i nawet przez chwilę prowadził. Za-
stępowali go na tym miejscu zawodnicy wyżej 
sklasyfikowany po pierwszej serii. Z czołówki na 
pierwsze miejsce wyszedł zajmujący 5. miejsce 
Wellinger. Skaczący za nim Zniszczoł osiągnął 
128,5 metra, krótszą od Niemca o 8,5 metra 

wskazując, że w tej sytuacji nic więcej nie mógł 
zrobić. Nieprawda, bo w podobnych warun-
kach inni zawodnicy osiągali odległości znacz-
nie większe od Zniszczoła. Ostatecznie zawod-
nik z Wisły zajął 11. miejsce i jest to najwyższa 
lokata, jaką polski skoczek zdołał wywalczyć 
we wszystkich dotychczas rozegranych kon-
kursach tegorocznej edycji PŚ. Zniszczoł do-
łączył do Żyły i Kubackiego. Konkurs wygrał 
Kraft i tym samym stał się królem Zakopane-
go. Austriak wygrał kwalifikacje, konkurs indy-
widualny, zdobył najwięcej punktów w konkur-
sie drużynowym i walnie przyczynił się do wy-
grania swojej reprezentacji w Polskim Turnieju, 
w którym do końcowej noty zaliczały się wyni-
ki dwóch najlepszych zawodników we wszyst-
kich kwalifikacjach i konkursach.

W walce o Kryształową Kulę na czele Ste-
fan Kraft, który w Zakopanem ustanowił nowy 
rekord w miejscach na podium. Było to jego 109 
podium w zawodach PŚ. Dotychczasowy re-
kord dzierżył Fin Janne Ahonen - 108 miejsc na 
podium PŚ. W Pucharze Narodów prowadzą 
Austriacy, przed Niemcami i Słoweńcami. Pola-
cy zajmują 6. miejsce. Teraz zawodników czeka 
główne wydarzenie sezonu 2023/24 mistrzo-
stwa świata w lotach narciarskich na skoczni 
Kulm HS-235 w Bad Mitterndorf, które odbę-
dą się 25-28 stycznia. Puchar Świata powróci 
za dwa tygodnie 3-4 lutego do Willingen HS-
147.    

HS-140
Konkurs drużynowy: 1. Austria 1146,6, 2. 

Słowenia 1095,5, 3. Niemcy 1062,8, 4. Japonia 
1053,0, 5. Norwegia 1051,0, 6. Polska 1037,5 
(Kamil Stoch 255,0 127,5, 122,5), Paweł Wąsek 
(261,5 129,5, 134), Aleksander Zniszczoł (269,1 
129,5, 138), Dawid Kubacki (251,9 124,5, 124,5) 
7. Szwajcaria 987,5, 8. Włochy 960,3. Uczest-
niczyło 13 drużyn.

Konkurs indywidualny: 1. Stefan Kraft 
(Austria) 332,3 (137, 134), 2. Andreas Wellin-
ger (Niemcy) 327,8 (135,5, 137), 3. Anze Lani-
sek (Słowenia) 327,3 (137,5, 133,5), 4. Michael 
Hayboeck (Austria) 325,6 (136, 136), 5. Ryoyu 
Kobayashi (Japonia) 324,7 (136,5, 136,5), 6. Jan 
Hoerl (Austria) 323,5 (140, 133), 11. Aleksander 
Zniszczoł 313,5 (141,5, 128,5), 12. Dawid Kubac-
ki 312,9 (136, 137), 17. Kamil Stoch 309,3 (132,5, 
137,5), 22. Paweł Wąsek 304,1 (137,5 130), 27. 
Maciej Kot 291,2 (133,5, 130,5), 29. Piotr Żyła 
286,9 (128,5, 130), 40. Klemens Murańka 140,7 
(130), 43. Andrzej Stękała 132,3 (126,5).
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PIłka NoŻNa. IV liga PIłka NoŻNa

PIłka NoŻNa

Trenera z tak bogatym CV jeszcze  
na Podhalu nie by³o!

J ako zawodnik (bramkarz) zdobywał dwu-
krotnie Mistrzostwo Polski i raz Superpu-
char Polski. W dorobku ma też tytuł mistrza 

Polski juniorów. Był uczestnikiem Ligi Mistrzów. 
Później jako szkoleniowiec pracował dla naj-
większych polskich klubów, a z reprezentacją 
naszego kraju uczestniczył w ostatnich Mistrzo-
stwach Świata. Pracę w Watrze dzielił będzie 
z rolą trenera w młodzieżowej kadrze Polski.

O kim mowa? O 57-letnim Tomaszu Mu-
chińskim, który w roli trenera Watry Białka Ta-
trzańska zastąpił Mirosława Kalitę. Zresztą obaj 
panowie znają się bardzo dobrze.

- Znam Mirka już wiele lat, także prezes 
Rabiański nie jest dla mnie postacią anonimo-
wą. Kilka razy spotkaliśmy się przy okazji moich 
wizyt w Białce Tatrzańskiej. Szybko doszliśmy do 
porozumienia. Cieszę się bardzo, że tutaj trafi-
łem i będę mógł dzielić się swoim doświadcze-
niem z zespołem Watry - podkreślił Muchiński.

Jako zawodnik był wychowankiem ŁKS 
Łódź, z którym w 1983 roku sięgnął po Mistrzo-
stwo Polski Juniorów. W 1991 roku zasilił szere-
gi innego łódzkiego klubu - Widzewa, z którym 
w kolejnych latach święcił największe triumfy. 
Na boiskach I ligi (ówczesna ekstraklasa) zali-
czył 26 występów. Dwukrotnie był Mistrzem 

Polski, raz zdobywcą Superpucharu Polski. Był 
w kadrze Widzewa na meczach Ligi Mistrzów. 
Rywalizację o miejsce w bramce przegrał jed-
nak wówczas z Maciejem Szczęsnym. Kontu-
zja spowodowała, że w wieku 31 lat zdecydował 
się zakończyć karierę i rozpoczął pracę szkole-
niowca. Najpierw był trenerem grup młodzieżo-
wych łódzkiego klubu. Potem przejął rolę trene-
ra III-ligowej wówczas Korony Kielce. W kwiet-
niu 2003 roku został tymczasowym trenerem 
Widzewa i poprowadził go w jednym meczu 
ekstraklasy, po czym przeniósł się do drugoli-
gowego Sokoła Aleksandrów Łódzki. W 2008 
roku skorzystał z oferty Lecha Poznań i został 
trenerem bramkarzy. W tej roli w kolejnych la-
tach pracował jeszcze w Zagłębiu Lubin, Wiśle 
Płock, Wiśle Kraków i Pogoni Siedlce. W 2017 
roku został trenem bramkarzy w młodzieżo-
wych reprezentacjach Polski. 4 lata temu zna-
lazł się w sztabie pierwszej reprezentacji Pol-
ski, prowadzonej przez Czesława Michniewi-
cza, z którą uczestniczył w turnieju Mistrzostw 
Świata w Katarze.

 - Jesteśmy bardzo zadowoleni i jest nam 
niezmiernie miło, że taka postać będzie praco-
wać w naszym klubie. Myślę, że będzie to z ko-
rzyścią dla całego regionu. To będzie zupełnie 
nowe spojrzenie na podhalańską piłkę, z któ-
rego mam nadzieję, będziemy czerpać jak naj-
więcej - ocenił prezes Watry Andrzej Rabiański.

mz

Jest nowy szkoleniowiec Watry

W swoim pierwszym meczu kontrolnym w ramach przygotowań do rundy rewanżowej w rozgrywkach III ligi pi³karze 
Podhala Nowy Targ wygrali ze s³owackim zespo³em Redfox Stara Lubovna 4:1

Pierwszy sparing Podhala

Na boisku ze sztuczną nawierzchnią w Woli Rzędzińskiej pi³karze Lubania Maniowy w swoim pierwszym meczu kontrolnym 
w zimowym okresie przygotowawczym pokonali 4:1 reprezentanta IV ligi podkarpackiej Legion Pilzno.

Lubań rozpoczą³ od zwycięstwa

Legion Pilzno - Lubań Maniowy 1:4 
(1:1)

Bramki dla Lubania: Bryja 29, testowany 
53, 59, Magdziarczyk 81.

Lubań: I połowa: Sikora - Bałos, Firek, 
Chlipała - Bryja, Jandura, Wajsak, Gruszkow-
ski - Kasperczyk, Magdziarczyk(30’ testowa-
ny). II połowa: Lipka - Bałos, testowany, Chli-
pała (60’ testowany) - Pluta, Wajsak (65’ Jan-

dura), testowany (60’ testowany), Misiura, 
Potoniec - testowany, Kasperczyk (60’ Mag-
dziarczyk)

- Z pewnością był to wartościowy sparing 
z solidną ekipą z czołówki IV-ligi podkarpackiej. 
Mimo że nie przywiązujemy większego znacze-
nia do wyników w sparingach, cieszy okazałe 
zwycięstwo i zaangażowanie drużyny. Bardzo 
dobrze zaprezentowali się dziś zawodnicy te-
stowani, z którymi jesteśmy “po słownie”. Li-

czę, że już niedługo formalnie staną się zawod-
nikami Lubania - ocenił trener Wojciech Tajduś.

 Oficjalnie nowym zawodnikiem Lubania 
został Bartłomiej Gruszkowski, który jesienią re-
prezentował barwy IV-ligowych Wiślan Jaśko-
wice, a wcześniej był zawodnikiem m.in. Wier-
chów Rabka, Garbarni Kraków i Hutnika Kra-
ków.

 Kolejny mecz kontrolny Lubań rozegra 
z młodzieżowym zespołem Sandecji Nowy Sącz 
w piątek w Tylmanowej.           mz

Redfox Stara Lubovna - NKP Podhale 
1:4 (0:3)

 Bramki dla Podhala: Niedziałkowski 2, 
Michota z karnego, testowany

 Podhale: testowany (Mac. Styrczu-
la) - Kozarzewski, testowany (Porębski), Mi-
chota (Bocheńczak) - Rubiś (testowany), Pur-
cha (testowany), Mi. Styrczula (Tymosiak), te-

stowany (Kluś) - testowany (Niedziałkowski), 
testowany (testowany), testowany (Plewa).

- Jesteśmy zadowoleni z pracy, którą wy-
konali zawodnicy w pierwszych dwóch tygo-
dniach przygotowań. Dobrym podsumowa-
niem jest ta właśnie gra kontrolna, w której 
pokazaliśmy oczekiwane zaangażowanie oraz 
utrzymaliśmy odpowiednią intensywność przez 
cały mecz. To dobry kierunek, w którym budo-

wany zespół powinien podążać. Chcemy na-
dal przyglądać się zawodnikom trafiającym 
w te wymagania zespołu, przy tym tworząc 
odpowiednie środowisko do rozwoju każdego 
z nich - powiedział po spotkaniu trener Podha-
la Tomasz Kuźma.

W sobotę nowotarżanie w swoim drugim 
meczu kontrolnym zagrają z drugoligową San-
decją Nowy Sącz.          mz

Nie dzieje się dobrze w nowotarskim 
hokeju. Nie dosyć, że PZU Podhale 
Nowy Targ przegra³ kolejne  
dwa mecze w rozgrywkach ligowych,  
to jeszcze na jaw wychodzą 
problemy finansowe. 

O
tym, że klub zalega z wypłatami za-
wodnikom w kuluarach nowotar-
skiego hokeja mówi się już od ja-
kiegoś czasu. Władze klubu wydały 

komunikat w tej sprawie, w którym zaprzeczyły 
pojawiającym się informacjom. Tymczasem we 
wtorek w meczu w Katowicach hokeiści Podha-
la w ogóle nie wyjechali na rozgrzewkę, a wyj-
ście na mecz opóźnili o 5 minut, co mocno pod-
daje w wątpliwość wiarygodność władz klubu.

GKS Katowice - PZU Podhale Nowy 
Targ 6:2 (1:1, 2:1, 3:0)

 Bramki: 0:1 Kiss - Wronka, Kapica (03:14), 
1:1 Cook - Marklund, Sookay (04:41), 1:2 Ka-
pica - Wielkiewicz (20:14), 2:2 Monto - Lehti-
maki, Varrtinen (21:00), 3:2 Monto - Lehtima-
ki, Iissaka (28:48), 4:2 Marklund - Sokay, Ols-
son (41:37), 5:2 Bepierszcz - Michalski, Smal 
(41:55), 6:2 Fraszko (58:14, do pustej bramki)

 Podhale: Horawski - Pangiełow Jułda-
szew, Tomasik, Kapica, Wronka, Wielkiewicz - 
Kiss, Horzelski, Szczechura, Lorraine, Cichy - Za-
lamay, Kudin, Szczerba, Neupauer, Worwa - Sło-
wakiewicz, Paranica, Saroka, Kamiński.

 Kary: 6- 6 min.
 Sędziowali Wojciech Wyrcza, Paweł Po-

morzewski.
 Nowotarżanie mimo że weszli w mecz 

„z marszu” i zaczęli go w liczebnym osłabieniu, 
to w pierwszych minutach zdominowali wy-
darzenia na tafli. Co prawda pierwszej sytu-
acji bramkowej nie wykorzystał Patryk Wron-
ka, ale po chwili Michała Kielera pokonał z dy-
stansu Phill Kiss. Katowiczanie szybko, bo już 
po 81. sekundach, odpowiedzieli za sprawą Ry-
ana Cooka.

 Niemalże bliźniaczo zaczęła się tercja dru-
ga. Już w jej 14. sekundzie Damian Kapica wy-
grał pojedynek 1 na 1 z Kielerem i przywrócił 
prowadzenie „Szarotkom”. Minęło kolejnych 
46 sekund i znów mieliśmy remis po strzale Jo-
ona Monto. Ten sam gracz w 29. minucie dał 
gospodarzom pierwsze w meczu prowadzenie.

 Losy meczu rozstrzygnęły się w pierw-
szych minutach tercji trzeciej. W odstępie 18 

sekund Horawskiego pokonali Sam Marklund 
i Mateusz Michalski. Wygraną katowiczan przy-
pieczętował w 59. minucie strzałem do pustej 
bramki (Podhale próbowało wariantu gry bez 
bramkarza) Bartosz Fraszko.

PZU Podhale Nowy Targ - Zag³ębie 
Sosnowiec 1:2 po karnych (0:0, 1:0, 

0:1, d. 0:0)
 Bramki: 1:0 Kapica - Tomasik, Pangiełow 

Jułdaszew (20:36), 1:1 Salo - Tyczyński, Nahun-
ko (47:39). Decydujący karny: Nahunko

 Podhale: Horawski - Pangiełow Jułda-
szew, Tomasik, Kapica, Wronka, Wielkiewicz - 
Kiss, Horzelski, Szczechura, Lorraine, Cichy - Za-
lamai, Słowakiewicz, Szczerba, Neupauer, Wor-
wa - Paranica, Kudin, Bochnak, Saroka, Jarczyk.

 Sędziowali Patryk Pyrskała, Mate-
usz Krzywda.

 Kary: 10 - 10 min.
 W pierwszej, bezbramkowej tercji, lepsze 

wrażenie sprawiali goście, którzy zdecydowa-
nie częściej zagrażali bramce Podhala. W do-
brej dyspozycji był jednak Alex Horawski, któ-
remu też raz, po strzale Romana Szturca, w su-
kurs przyszła poprzeczka.

 Za to w drugiej tercji już pierwsza ofen-
sywna akcja gospodarzy dała im gola. Była le-
dwie 36. sekunda, kiedy krążek do bramki go-
ści skierował po indywidualnej akcji przez nie-
mal całe lodowisko - Damian Kapica. Parę chwil 
potem w świetnej sytuacji pomylił się Patryk 
Wronka, a po drugiej stronie pojedynek 1 na 1 
z Horawskim przegrał Olli Valtola. W 36. minucie 
znów szczęście było po stronie „Szarotek”, po 
tym, jak w spojenie słupka z poprzeczką bramki 
Podhala trafił Charvat. Sędziowie dla pewności 
jeszcze analizowali tę sytuację na video, ale ta 
tylko potwierdziła słuszność ich decyzji. W koń-
cówce tej odsłony znów było gorąco pod bram-
ką Podhala, ale wynik się nie zmienił.

 Tercję trzecią nowotarżanie zaczęli od gry 
w liczebnym osłabieniu, ale żadnej krzywdy im 
w tym okresie rywale nie zrobili. Już przy grze 
5 na 5 w sobie wiadomy tylko sposób do pu-
stej bramki Podhala nie trafił z najbliższej odle-
głości Kozłowski. Między 45. a 47. minutą Pod-
hale zmarnowało liczebną przewagę, co szyb-
ko się zemściło. W 48. minucie sosnowiczanie 
wyrównali stan meczu na 1:1. Z bliska strzał od-
dał Niklas Salo, Horawski tym razem nie zdą-
żył zamrozić krążka i ten wtoczył się do bram-
ki. Szybko odpowiedzieć mógł Bartłomiej Neu-
pauer, ale świetnie interweniował Patrik Spesny, 

Kolejne porażki i protest hokeistów 

W Katowicach nasi hokeiści przegrali 2:5.

który poradził sobie także z kąśliwym uderze-
niem Wronki. 4 minuty przed końcem karę zła-
pał Szczerba i Podhale znów przeżywało cięż-
kie chwile. Z opresji ratował ich Horawski, któ-
ry zaimponował szczególnie przy strzale Val-
tolli. Jeszcze w samej końcówce wygraną Pod-
halu w regulaminowym czasie gry mógł - a na-

wet powinien - zapewnić Cichy, ale chybił z naj-
bliższej odległości.

 Pierwsze 113 sekund dogrywki Podhale 
grało w układzie 4 na 3, ale mimo kilku soczy-
stych uderzeń Spesny nie dał się pokonać. Po-
tem to znów Horawski zaimponował w kilku 
sytuacjach i w efekcie dobra dyspozycja obu 

bramkarzy spowodowała, że zwycięzcę me-
czu wyłoniła seria rzutów karnych.

 W nich górą byli przyjezdni, a decydują-
ca była ósma seria, w której Horawskiego po-
konał Nahunko, a Spesny wygrał pojedynek 
z Wronką.

mz
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Z ubek w Podhalu wyróżniał się od sa-
mego początku. Inteligencją, umie-
jętnościami technicznymi i dobrą re-
alizacją założeń taktycznych. Marcel 

Skokan zaproponował mu, żeby jak najszybciej 
znalazł sobie agenta, który pomoże mu zapla-
nować każdy etap kariery. Tak też się stało i roz-
począł współpracę z Igorem Bielčikiem, z cze-
skiej agencji Sport Invest Hockey.

 Szybko dostał dwie oferty - z Finlandii 
i Słowacji. Padło jednak na naszych południo-
wych sąsiadów, ze względu na odległość od Pol-
ski, podobny język i bardzo dobrą pracę z mło-
dzieżą w Bańskiej Bystrzycy. Trafił do szkoły ho-
kejowej byłego reprezentanta Michała Handzu-
ša. Już tam określany był jako perełka i szyb-
ko piął się po drabince młodzieżowego hoke-
ja, będąc przenoszonym do coraz wyższych 
grup. - Patryk jest niezwykle pracowity. Na każ-
dym treningu daje z siebie więcej niż sto pro-
cent. To zaskakujące, że nawet podczas ciężkiej 
pracy wciąż się uśmiecha, nigdy nie widać, żeby 
się krzywił - chwali na łamach słowackiej pra-
cy swojego podopiecznego Rastislav Paľov, tre-
ner juniorów Bystrzycy, który docenia też posta-
wę Zubka poza lodem. - Jest niezwykle uprzej-

my i skromny, zawsze pozytywny. Chodzi tak-
że na treningi indywidualne, dzięki czemu szyb-
ciej robi postępy. Jeśli się rozwinie, może zajść 
daleko - dodaje.

 W tej chwili, w 31 meczach zgromadził na 
swoim koncie 35 punktów za 7 goli i 28 asyst. 
To kosmiczne liczby, jak na obrońcę i drugi wy-
nik w całym zespole. Daje mu to średnią 1,13 
punktu na mecz. Takich liczb nie wypracował 
nawet Šimon Nemec. Nadmieńmy, że słowac-

ki obrońca w 2022 
roku został wydra-
ftowany w pierw-
szej rundzie draftu 
NHL z drugim nu-
merem przez New 
Jersey Devils.

 Zubek wciąż 
występuje jednak 
w lidze juniorskiej, 
a przeszkodzą do 
gry w seniorskiej 
drużynie jest oby-
watelstwo. Wciąż 
traktowany jest jako 
obcokrajowiec. Sam 
zainteresowany jed-
nak nie ukrywa, że 
jest zainteresowa-
ny uzyskaniem sło-
wackiego obywatel-
stwa. - Wniosek jest 
już w trakcie rozpa-
trywania, obec-
nie kompletujemy 
wszystkie niezbęd-
ne rzeczy. Ján La-
šák również bardzo 
nam w tym pomógł. 
Już w trakcie jego 
kariery młodzieżo-
wej pytali o niego 
trenerzy kadry na-
rodowej z kadry do 
lat 18. Gdyby otrzy-
mał słowacki pasz-
port, byłby niezwy-

kłym nabytkiem w i tak już niezwykle obiecują-
cym roczniku 2007 - wyjaśnił Bielčik.

 Wychowanek Podhala Nowy Targ jest już 
obserwowany przez selekcjonera reprezentacji 
Słowacji do lat 18 Martina Dendisa, który doce-
nia jego wielozadaniowość. - To dobrze zbudo-
wany obrońca, mający cechy ofensywne. Umie 
poczekać na odpowiedni moment i ma dobre 
pierwsze podanie. Gdyby otrzymał słowackie 
obywatelstwo, to na pewno zwiększyłby rywa-
lizację w stosunku do kadry narodowej - za-
uważył Dendis.

 - Chcę grać i walczyć dla Słowacji na naj-
wyższych forach. Wierzę, że gra w słowackiej 
koszulce pomoże mi wspinać się coraz wy-
żej - zakończył Patryk Zubek.

mz

BIATHLONHOKEJ

łyŻwIarsTwo szybkIE

Ostatnie zawody Pucharu Świata przed mistrzostwami świata w biathlonie zosta³y rozegrane we w³oskiej Antholz-Anterselvie. 
Życiowy wynik w tych zawodach osiągnę³a Natalia Sidorowicz. Polka uplasowa³a się na 22. miejscu w biegu indywidualnym.

Życiówka Natalii Sidorowicz

Najlepiej punktującym obrońcą s³owackiej ekstraligi juniorów jest Patryk Zubek. 
Ma dopiero 16 lat, a rywalizuje i przewyższa umiejętnościami starszych kolegów. 
Wszystko jednak wskazuje na to, że za nied³ugo przy jego nazwisku zobaczymy 
s³owacką flagę. I to pomimo faktu, że urodzi³ się w Nowym Targu i to w³aśnie 
w Podhalu stawia³ swoje pierwsze kroki.

Nowotarżanin nadzieją… 
s³owackiego hokeja

Patryk Zubek - nadzieja s³owackiego hokeja.

Zakopiański panczenista Dawid 
Burzykowski zwycięży³ w biegu  
na 1500 metrów w zawodach  
Pucharu Polski, rozegranych 
w Tomaszowie Mazowieckim.

Łyżwiarski Puchar Polski to cykl zawodów 
przeznaczonych dla zaplecza naszych kadr 
narodowych. Nasi najlepsi łyżwiarze szyb-

cy startują głównie w imprezach międzynaro-
dowych: Pucharze Świata, mistrzostwach Eu-
ropy, czy mistrzostwach świata. W Arenie Lo-
dowej w Tomaszowie Mazowieckim walczy-
li o medale mistrzostw Polski, które odbyły się 
w grudniu ubiegłego roku. Przypomnijmy, po-
czwórną złotą medalistką MP została zako-
pianka Magdalena Czyszczoń. W zawodach PP 

w Tomaszowie Mazowieckim startowała kilku-
osobowa ekipa zakopiańskich łyżwiarzy szyb-
kich. Zwycięstwo odniósł tylko Dawid Burzy-
kowski, inni stawali na podium, ale na niższych 
jego stopniach. Dwukrotnie miejsca na podium 
zajmowały zawodniczki SN PTT -1907 Zakopa-
ne: Liwia Kubin druga na 1500 metrów i trzecia 
na 3000 metrów. Jej klubowa koleżanka Mag-
dalena Smędzik była druga na 1000 metrów 
i trzecia na dystansie dwukrotnie krótszym. 
Z kolei inny zawodnik SN PTT-1907 Zakopa-
ne Maksymilian Rzepka zajął 2. miejsce na dy-
stansie 1500 metrów, był trzeci na 3 km a tak-
że czwarty na dystansach: 1000 i 5000 metrów. 
Dawid Burzykowski reprezentujący AZS Zako-
pane poza zwycięstwem na 1500 metrów był 
drugi na 1000 metrów.          zk

Wygrana Burzykowskiego 
w Pucharze Polski

Urodzona w Kościelisku Natalia Sidoro-
wicz była wychowanką BKS WP Koście-
lisko. Po ukończeniu wieku juniorskiego 

rozpoczęła studia na AWF w Katowicach i ak-
tualnie reprezentuje barwy tego klubu. Nata-
lia Sidorowicz nie była uważana za wielki talent 
w polskim biathlonie, ale dzięki uporowi i wy-
trwałej pracy awansowała do pierwszej repre-
zentacji. Początki w Pucharze Świata aczkol-
wiek udane nie były, aż do zawodów w Hoch-
filzen, kiedy zdobyła pierwsze w życiu pucha-
rowe punkty, zajmując w biegu pościgowym 
32. miejsce.

W Antholz-Anterselvie zaplanowano bie-
gi indywidualne na skróconych dystansach 15 
km mężczyzn i 12,5 km kobiet, sztafety 1+1 
i 2+2, oraz biegi ze startu wspólnego dla naj-
lepszych 25 zawodników z rankingu plus 5 naj-
lepszych zawodniczek i zawodników z najwyż-
szych miejsc z biegu indywidualnego poza ran-
kingiem. Z pierwszym numerem wystartowała 
Joanna Jakieła. Biegła dobrze, ale na strzelnicy 
za każdym razem popełniała błędy, a za każdy 
niecelny strzał doliczano 45 sekund. Tymcza-
sem Natalia Sidorowicz po każdym pobycie na 
strzelnicy miała czyste konto. Po trzecim strze-
laniu plasowała się w pierwszej dziesiątce. Za-
nosiło się na znakomity wynik. Niestety drugie 
strzelanie w pozycji stojącej nie było już udane, 
bo nasza zawodniczka spudłowała dwukrot-

nie. Ostatecznie Sidorowicz w biegu indywidu-
alnym zajęła 22. miejsce, co i tak jest jej rekor-
dem kariery. Ta lokata jednak nie gwarantowa-
ła udziału w biegu ze startu wspólnego. Pozo-
stałe nasze zawodniczki na strzelnicy spisywa-
ły się znacznie gorzej, bo Anna Mąka z cztere-
ma „pudłami” uplasowała się na 53. miejscu. Na 
usprawiedliwienie zakopianki trzeba dodać, że 
zmagała się z problemami zdrowotnymi. To się 
potwierdziło, bo Anna Mąka nie wystartowa-
ła w biegach sztafetowych. Daria Gębicka z 5 
niecelnymi strzałami uplasowała się na 79. miej-
scu, a Joanna Jakieła po katastrofie na strzelnicy 
(8 niecelnych strzałów) zajęła 80. miejsce. Bieg 
indywidualny wygrała Szwajcarka Lena Haecki-
Gross i jest to jej pierwsze zwycięstwo w PŚ. Nie 
popisali się nasi mężczyźni. Najlepszy z nich Jan 
Guńka z 3 „pudłami” zajął 45. miejsce.

Kolejnymi konkurencjami w Antholz-
Anterselvie były sztafety mieszane. W sztafe-
cie mieszanej 1+1 zawodniczka i zawodnik mają 
do pokonania wyznaczoną trasę dwukrotnie 
z dwukrotnym strzelaniem na leżąco i stojąco. 
Sztafeta startująca w składzie: Natalia Sidoro-
wicz, Jan Guńka rozpoczęła znakomicie od 5. 
miejsca Sidorowicz. Później było już tylko gorzej. 
Oboje pudłowali, Sidorowicz sześć razy, a Guń-
ka poza 9 doładowaniami musiał biegać także 
trzy karne rundy. Ostatecznie polski zespół za-
jął 16. miejsce. Słabe, ale co mają powiedzieć 
Szwedzi, którzy z dwoma karnymi rundami 

uplasowali się za nami. Nasza podwójna szta-
feta w składzie: Joanna Jakieła, Daria Gębic-
ka, Konrad Badacz i Marcin Zawół wprawdzie 
uplasowała się na 14. miejscu, ale została zdu-
blowana na zmianie Zawoła. To przykre zdarze-
nie przytrafiło się jeszcze 11. innym zespołom.

Ostatniego dnia zaplanowano biegi ze 
startu wspólnego. Polscy biathloniści nie ma-
jąc szans na występ w tym biegu powrócili do 
kraju, poza Natalią Sidorowicz, która była drugą 
rezerwową. I okazało się, że warto było czekać, 
bo trzy zawodniczki wycofały się z biegu i Sido-
rowicz w mass starcie wystartowała z ostatnim 
30. numerem. Niestety pierwsze strzelanie na-
szej reprezentantce nie wyszło, bo miała dwa 
pudła i biegała dwie karne rundy po 150 me-
trów. Tego już nie udało się zniwelować, tym 
bardziej, że w kolejnych strzelaniach też nie 
było „na czysto” i ostatecznie Sidorowicz z 6 
niecelnymi strzałami zajęła 29. miejsce. W bie-
gach sztafetowych triumfowali Niemcy i Nor-
wegowie. W biegach indywidualnych Szwajcar-
ka Lena Haecki-Gross i Norweg Johannes Thin-
gnes Boe. W biegach pościgowych Norweg Ve-
tle Sjaostad Christiansen i Francuzka Julia Si-
mon. Po dwutygodniowej przerwie najlepsze 
biathlonistki i biathloniści spotkają się w No-
wym Meście w Czechach, aby rozegrać mi-
strzostwa świata.  
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Na narty 
z Tygodnikiem Podhalańskim

cZARNA GóRA
grapaski.pl

JURGÓW
jurgowski.pl

Dla naszych czytelników mamy karnety. Aby je zdobyć, wystarczy w poniedzia³ek 29 stycznia   
o godz. 17 przes³ać do nas mail na adres nowytarg@24tp.pl.  

W tytule proszę wpisać nazwę wybranej stacji, a w treści imię, nazwisko  
i odpowiedź na pytanie „ Jak nazwany jest zbiór regu³ obowiązujących na stokach  

ca³ego świata?”. 20 osób, które jako pierwsze udzielą prawid³owej odpowiedzi,  
otrzyma od nas karnet na wybraną stację narciarską.. 

UWAGA!   
Warunkiem odebrania nagrody jest okazanie aktualnego wydania Tygodnika Podhalańskiego

Mi³ośników bia³ego szaleństwa  
zapraszają stacje narciarskie:

Kasina Ski & Bike Park  
w Kasinie Wielkiej 

kasinaski.pl

BIAłKA TATRZAŃSKA
bialkatatrzanska.pl

KONKuRS

eprasa.pl c8be5291f8
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pożegnania

rav

KOMPLEKSOWE US£UGI POGRZEBOWE
PRZEWÓZ MIÊDZYNARODOWY

Czynne w godz. 7-18,   tel./fax: 18 201 20 80

Ca³odobowy tel. 798 467 667, 519 631 731
Zakopane, ul. Nowotarska 18 (vis a vis cmentarza)

KWIACIARNIA KROKUS
Czynne: poniedzia³ek-sobota: 8.00-20.00, niedziela: 9.00-19.00

tel. 18 20 128 12, Zakopane, ul. Kościuszki 19A
calun-zakopane.pl

eprasa.pl c8be5291f8
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eprasa.pl c8be5291f8


